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PORWANY!

N O W Y  J O R K  P A P . F ra n k  S in a tra  ju n io r ,  syn znanego p io ­
senkarza  a m e rykań sk ie g o , p o rw a n y  zosta ł z m o te lu  na g r a n i- '  
cy  m ię d z y  K a l i fo rn ią  1 Nevada.

M IE JS C O W Y  S Z E R Y F  O - 
S W IA D C Z Y Ł , iż  jeden  z jego 
zastępców  p rz e s łu c h iw a ł m łode  
go cz ło w ie ka , n a z w is k ie m  John  
Foss, k tó r y  m ieszka ł w  ty m  
sam ym  m o te lu  z S in a trą .

Foss s tw ie rd z ił,  że w  n iedz ie  
lę  o ko ło  godz. 9 w ie czo re m  cza 
su m ie jsoow ego, k toś za pu ka ł 
do d rz w i, m ó w ią c , iż m a p rze ­
sy łkę  d la  S in a try . C d y  o tw o ­
rzono d rz w i m ężczyzna w  u bra  
n iu  n a rc ia rs k im  w p a d ł do po­
k o ju  i  g rożąc użyc iem  re w o l­
w e ru  n aka za ł S in a trze , by po­
szedł z n im .

Maratońska sesja 
Wspólnego Rynku

B R U K S E L A  P A P . D s iś  w  B ru k s e li rozpoczyna  się tz w . „m a ­
ra to ń s k a ’'  sesja ra d y  m in is te r ia ln e j W spó lnego  R y n k u , k tó ra  
a k ró tk ą  p rze rw ą  trw a ć  m a do 21 g ru d n ia .

Podróż 
Czou En-fai’a

P E K IN  P A P . A ge n c ja  N o ­
w y c h  C h in  k o m u n ik u je , że p re ­
m ie r  C h R L , Ozou E n - la i z łoży 
w iz y ty :  w  ZR  A , A lg ie r i i  i  M a ­
ro k u . To w a rzyszyć  m u  będzie 
w ic e p re m ie r i  m in is te r  sp raw  
zagran iczn ych , Czen I .

•  R Z Y M  P A P . D z ie n n ik  „ U N I T A ”  
• p u b l i k o w a ł  r e z o lu c ję ,  p r z y ję t ą  na 
■ w sp ó lnym  p le n a rn y m  p o s ie d z e n iu  
K C  i  C e n tr a ln e j K o m is j i  K o n t r o l i  
■ W łosk ie j P a r t i i  K c w m m i& ty c z n e j. Re 
z o lu c ja  z a w ie ra  a n a liz ę  s y tu a c j i  p o ­
l i t y c z n e j  w  k r a ju .  P o d k re ś la  się 
w  n ie j ,  że u d z ia ł  s o c ja l is t ó w  w  
rz ą d z ie  M o r o  n ie  d o p r o w a d z i ł  d o  
z w r o tu  w  le w o  w  ż y c iu  p o l i t y c z -

' n y m  k r a ju ;  p r z e c iw n ie ,  P a r t ia  S o­
c ja l is ty c z n a  d o k o n a ła  z w r o tu  w  
p r a w o .

*  B E R L IN  P A P . W  n ie d z ie lę  u k a -  
U a ło  ł i ę  s p e c ja ln e  w y d a n ie  g a z e tv  
„ D I E  W A H R H E IT ” , z a w ie ra ją c e  m- 
p e l  I  s e k re ta rz a  K o m i te tu  S E D  — 
B e r l i n  z a c h o d n i,  G e rh a rd a  D a n e liu  
s a  d o  b u r m is t r z a  B r a n d ta .  D a n e ­
l iu «  w z y w a  B r a n d ta  d o  o m ó w ie n ia  
a  rz ą d e m  N R D  s p r a w y  o d w ie d z a ­
n ia  p rz e z  m ie s z k a ń c ó w  B e r l in a  za ­
c h o d n ie g o  s to l ic y  N R D  w  czas ie  
Ś w ią t .

Mowę nominacje
w rzqdzie WRL

B U D A P E S Z T .  P A P . W  s o b o tę  od 
b y ło  s ię  -w  B u d a p e s z c ie  p o s ie d ze n ie  
R a d y  P r e z y d ia ln e j  W ę g ie rs k ie j Re 
p u b l i k i  L u d o w e j .  R a d a  p rz e d y s k u ­
to w a ła  i  p r z y ję ła  w s p ó ln y  w n io s e k  
K C  W ę g ie rs k ie j S o c ja l is ty c z n e j  P a r  

„ t i i  R o b o tn ic z e j i  K r a jo w e j  R a d y  
F r o n t u  N airocŁow ego w  s p ra w ie  
d a ls z e g o  u m o c n ie n ia  d z ia ła ln o ś c i 
o r g a n iz a c y jn e j  i  k a d r o w e j  w  rz ą ­
d z ie .

R a d a  P r e z y d ia ln a  W R L  o d w o ła ła  
w  s ta n o w is k a  m in is t r a  h a n d lu  
z a g ra n ic z n e g o  W R L , J .  IN C Z E , k tó  
r y  p rz e c h o d z i d o  p r a c y  w  s łu ż b ie  
z a g ra n ic z n e j.  N a  s ta n o w is k o  m in i ­
s t r a  h a n d lu  z a g ra n ic z n e g o  W R L  po 
w o ła n y  z o s ta ł J .  B l l t O ,  d o ty c h c z a ­
s o w y  s e k re ta rz  s ta n u  w  t y m  m in i  
■ te rs tw ie .

R a d a  z w o ln iła  ze s ta n o w is k a  m i ­
n is t r a  k o m u n ik a c j i  i  p o c z t I .  K O Ś ­
BĘ n a  je g o  p ro ś b ę . N a  to  s ta n o w i 
s k o  p o w o ła n y  z o s ta ł d o ty c h c z a s o ­
w y  w ic e m in is te r  k o m u n ik a c j i  i  
p o c z t,  d r  F . C S A N A D I .
„  D o ty c h c z a s o w y  m in is te r  s p ra w  
w e w n ę t r z n y c h  W R L , J .  P A P .  z o ­
s ta ł  m ia n o w a n y  n o w y m  w ic e p re ­
m ie r e m  W R L . T e k ę  m in is t r a  s o ra w  

w e w n ę tr z n y c h  o b ją ł  A . B E N K F I  
k t ó r y  p e łn i ł  d o ty c h c z a s  fu n k c ję  
p ie rw s z e g o  s e k re ta rz a  K o m ite tu  
W o je w ó d z k ie g o  W S P R  w  w o je w ó d z  
.tw ie  S za b o lcs  S za t m a r .

D ziś ro zp oczyn a ją  o b ra d y  m i­
n is tro w ie  ro ln ic tw a  sześciu k ra  
jó w . W  c z w a rte k  n as tą p i p rze r 
w a  w  d y s k u s ji i  m in is tro w ie  c i 
p on ow n ie  zb io rą  saę 16 g ru d n ia . 
M in is tro w ie  sp ra w  za g ran icz ­
n ych  spotkać s ię  m a ją  w  
d n ia ch  od 18 do 21 g ru d n ia .

O b s e rw a to rz y  p o li ty c z n i pod ­
k re ś la ją , iż  rozpoczyna jące  się 
dz iś  o b ra d y  m ogą być  d ecyd u ­
jące  d la  p rzysz ło śc i e u ro p e j­
s k ie j w s p ó ln o ty  gospodarcze j, 
W  m a ju  tego  ro k u  „szó s tka " 
u s ta liła , iż  do  końca  1963 ro k u  
m a  być  ro zw ią za n ych  szereg 
w ę z ło w y c h  p ro b le m ó w .

C h o d z i p rz e d e  w s z y s tk im  o u s ta ­
le n ie  c e n  n a  zbo że  w  k r a ja c h  
E W G , p r z y ję c ie  w s p ó ln y c h  p rz e p i­
só w  d o ty c z ą c y c h  ta k ic h  a r t y k u łó w  
ja k  m ię s o  w o ło w e , p r o d u k t y  m le ­
c z a rs k ie  i  r y ż  o ra z  u s ta le n ie  s ta ­
n o w is k a  k r a jó w  E W G  w  z w ią z k u  
i  r o z p o c z y n a ją c y m i s ię  w  p rz y s z ­
ły m  r o k u  w  G e n e w ie  n e g o c ja c ja m i 
n a d  tz w .  „ r u n d ą  K e n n e d y e g o ” . 
P o d k re ś la  s ię , iż  szanse u re g u lo w a ­
n ia  ty c h  i  in n y c h  p r o b le m ó w  do 
ko ó o a  te g o  ro tku  są n ie w ie lk ie  i  
p rz y p u s z c z a ln ie  ro z m o w y  k o n ty n u o  
w a n e  b ę d ą  w  p r z y s z ły m  r o k u .

„ R I V I E R A “

PIORUN czy BO M BA ?

82 zabitych
w katastrofie „Boeinga“

N O W Y  J O R K  P A P . W  god z in ach  w ie czo rn ych  8 g ru d n ia  w  
p o b liż u  m ie jsco w o śc i E lk to n  w  s tan ie  M a ry la n d  (U S A ) ro zb ił 
się sam o lo t o d rz u to w y  „B o e in g  707”  na leżący do a m e ry k a ń ­
sk iego  to w a rz y s tw a  lo tn iczego. N a p ok ła d z ie  sam o lo tu  z n a jd o ­
w a ło  się 74 pasażerów  i  8 c z ło n k ó w  za łog i. N ik t  n ie  zdo ła ł się 
u ra to w a ć.

„B O E IN G  707" le c ia ł z San 
J u an  na w y s p ie  P u e rto  R ico  i 
z b liż a ł s ię  ju ż  do swego p u n k tu

PROCES
terrorystów
R Z Y M  P A P . W  M e d io la n ie  

rozpoczę ła  s ię  dziś ro z p ra w a  są 
dow a  p rz e c iw k o  94 osobom o - 
ska rżo nym  o u d z ia ł w  m asow e j 
a k c j i  zam achów ' b om bow ych , 
ja k a  m ia ła  m ie jsce  na  te ry to ­
r iu m  G ó rn e j A d y g i p rzed dw o 
ma la ty .

Część spośród oskarżonych  
o dp ow iadać  będzie z a r ty k u łu  
kodeksu  ka rnego  p rz e w id u ją c e ­
go  m a k s y m a ln ą  k a rę  d o ż y w o t­
n iego w ię z ie n ia  za a k c je  m a ją  
ce na ce lu  pod po rzą d kow a n ie  
części te r y to r iu m  w ło sk ie g o  
w ła d z y  obcego państw a*

p rzeznaczen ia  —  lo tn is k a  w  
F ila d e l f i i.  N aoczn i św ia d ko w ie  
s tw ie rd z a ją , że p rzyczyn ą  k a ­
ta s tro fy  b y ło  ude rzen ie  p io ru ­
na.

2 0 - le tn i J e r ry  G reenwra ld  o - 
ś w ia d czy ł d z ie n n ika rzo m : „T o  
w y g lą d a ło  ja k  e ksp lo z ja  bom ­
by. N a jp ie rw  u jrz e liś m y  s iln y  
b ły s k , a w  k l ik a  sekund póź­
n ie j odpadające s k rz y d ło  samo­
lo tu . M ożna b y ło  n aw e t w idzieć 
lu d z i w y p a d a ją c y c h  z kad łuba . 
S am olo t spadał p o w o li, a gdy 
u d e rz y ł o z ie m ię  eksp lodow a ł 
p o n o w n ie ” .

S am o lo t u de rza ją c  o z iem ię, 
w y d rą ż y ł w ie lk i  k ra te r  na d ro ­
dze. O ko liczne  p o la  oga rn ię te  
zos ta ły  p ło m ie n ia m i.

WIZYTA BUTLERA
B o n n  P A P . D z :ś w  p o łu d n ie  do  

B o n n  p r z y b y w a  b r y t y ;  « k i m in is te r  
« p ra w  z a g ra n ic z n y c h  R ic h a rd  B u t ­
le r .

B U D O W A  w ie lk ie g o  D om u 
A k a d e m ic k ie g o  „R iv ie ra ”  d la  
s tu d iu ją c y c h  w  W arszaw ie  po 
s tępu je  szybko  naprzód. Już w  
począ tkach  1964 ro k u  s tuden ­
c i o trz y m a ją  tu ta j nowoczesną 
s to łó w kę . P rz y  robo tach  w y ­
kończe n iow ych  za tru d n io n y c h  
je s t 150 p ra c o w n ik ó w  z P rze d ­
s ię b io rs tw a  B u d o w n ic tw a  M ie ­
szkaniow ego „S to l ic a ” .

N A  Z D J Ę C IU : ogó ln y  w id o k  
ju ż  oszklonego D om u A k a d e ­
m ick ieg o  „R iv ie ra ” .

(C A F  fo t .  —  M iedza)

Zmarła „Cynthia“
słynna

kcliteta-szpieg
P A R Y Ż  P A P . W  za m ku  „C a - 

spe lnou ”  w  p o b liż u  P erp ig n an  
z m a rła  na ra k a  k r ta n i je dn a  z 
n a js ły n n ie js z y c h  b ry ty js k ic h  a- 
g c n le k  ta jn e g o  w y w ia d u  I I  w o j 
n y  ś w ia to w e j, 57- le tn ia  E liz a ­
be th  B rousse, b a rd z ie j znana ja  
ko  „C y n th ia ” . Z m a r ła  ona  w  
u b ie g ły  pon ie dz ia łe k , jednakże  
w iadom ość o ie j  ś m ie rc i p rze ­
dos ta ła  się do p ra s y  dop ie ro  
w czo ra j.

„C y n th ia ”  p ra c o w a ła  ja k o  a -
g en tka  w  W a szyng ton ie  w ra z  z 
a ttache  praso w y m  am basady 
fra ncu sk ie go  rzą d u  V ic h y , C har 
lesem E m anue lem  B rousse, k tó  
rego  po w o jn ie  p o ś lu b iła . I n ­
fo rm a c je  d ia  swego w y w ia d u  
cze rp a ła  ona od p rz y ja c ió ł i  
z n a jo m y c h  z poszczególnych 
am basad w  W aszyngton ie .

Nadzwyczajne
środki ostrożności

JOHNSON
w N. Jorku

W A S Z Y N G T O N  P A P . P reey 
c-ent Johnson  u d a ł się w  n ie ­
d z ie lę  w  k ró tk ą  podróż do N o ­
wego J o rk u . W z ią ł on u d z ia ł w  
pogrzeb ie  by łego g u b e rn a to ra  
Nowego J o rk u  i  senato-ra H e r­
b e rta  Lehm ana , k tó r y  z m a rł w  
c z w a rte k  w  w ie k u  85 la t. P re ­
zyd en t U S A  o d w ie d z ił ró w n ie ż  
by łego  p re zyde n ta  H e rb e r ta  
I io o v e ra .

W  Z W IĄ Z K U  z k ilk u g o d z in ­
ną podróżą  Johnsona do N o w e ­
go J o rk u  a m e ryka ń sk ie  w ła d z«  
bezp ieczeństwa p o d ję ły  m a ksy ­
m a lne  ś ro d k i ostrożnośc i. P rzeJ  
w y lą d o w a n ie m  sa m o lo tu  na lo t  
n is k u  n o w o jo rs k im , p o lic ja  a - 
re sz tow a ła  6 osób, k tó re  m iały; 
p rz y  sobie s trze lb y . A re s z to w a ­
nych  za trzym a no  w  od leg łośc i 
ok. 150 m e tró w  od lo tn is k a . 
W a rto  je d n a k  dodać, iż  m ie jsc«  
w  k tó ry m  za trzym a no  te  osoby 
je s t te ren e m  p o lo w a n ia  na  k u c i 
k i

P odkreś la  się, iż  ś ro d k i bez-, 
p leczeństw a p od ję te  w  związku! 
z p ie rw szą  podróżą Johnsona!
1 x> o b ję c iu  u rzędu  p rezyden ta  
są bez precedensu w  S ta n ach  
Z jednoczonych .

Skąd padły 
sirzały w Dallas?

N O W Y  JO R K  P A P . D z ie n n ik i 
„N E W  Y O R K  T IM E S ”  w  k o re ­
sp on de n c ji, z D a lla s  pośw ięoo- 
n e j sp ra w ie  za bó js tw a  p re z y i 
den ta  K e n n e d y ’ego, zw raca  u -  
w agę na w y ją tk o w o  zagadko­
w ą  oko liczność, a m ianow ic ie * 
ja k im  sposobem p re zyde n t zo­
s ta ł ra n n y  w  szy ję  z p rzo du , 
chociaż jego  sam ochód m in ą ł 
ju ż  fa ta ln y  dom , z k tó rego  
s trze la no  i  tro c h ę  s k rę c ił W, 
bok. Na to  p y ta n ie  n ie  m a od­
p ow ied z i. Jedna  z k o m p e te n t­
n ych  osób w y ja ś n ia , że p re zy ­
d en t o b ró c ił się w  p ra w o  w  k io  
ru n k u  p o z d ra w ia ją c y c h  go m i«  
szkańców  m ias ta  i  w  ty m  m o ­
m encie  zosta ł ugodzony w  szy*t

TRĄD
we Włoszech

R Z Y M  P A P . W  m ie jscow ośc i 
A v e lla , n ieda leko  A v e lin o  w ła ­
dze s a n ita rn e  o d k ry ły  p rz y p a d ­
k ie m  osobę chorą  na trą d . Jest 
to  'kob ie ta  5 0 - le tn ia , żona 
d n ió w ko w e g o  ro b o tn ik a  ro ln e ­
go, k tó ra  w ra z  z mężem przed  
20 la ty  m ieszka ła  ja k iś  czas w  
Tunisde. W obec zaaw ansow ane­
go s tanu  schorzen ia  uznano za 
konieczne um ieszczenie  k o b ie ty  
w  p rz y tu łk u  d la  trę d o w a ty c h  
pod B a r i.  Zachodzi obaw a, że 
p ac je n tk a  za ra z iła  je dn ą  za 
sw o ich  dw óch  có re k . -13 -le tn ią  
dz iew czynkę .

K eeler 
w  w ię z ien iu

L O N D Y N  P A P . C h ris t in e  
K e e le r, skazana na 9 m ies ięcy  
w ię z ie n ia  za k rz y w o p rz y s ię ­
s tw o , rozpoczę ła  w  sobotę o d b y  
w a n ie  k a ry  w  n a jw ię k s z y m  
w ię z ie n iu  ko b ie c y m  „H o llo w a y ”  
w  L o n d y n ie . J e j p rz y ja c ió łk a , 
P a u la  H a m ilto n -M a rs h a ll,  ska ­
zana na  6 m ies ię cy  w ię z ie n ia , 
z n a jd u je  się w  o d d z ie ln e j c e li 
tego samego w ię z ie n ia .



K Wydarzenia

Rozwój przemysłu chemicznego ZSRR
Plenum KC KPZR

rozpoczęło obrady

■STRONA 2

M O S K W A  P A P . W  d n iu  d z is ie js z y m  rozpoczę ło  o b ra d y  k o ­
le jn e  P le nu m  K o m ite tu  C e n tra ln e go  K o m u n is ty c z n e j P a r t i i  
Z w ią z k u  R adzieckiego. T e m a te m  o b rad  są p ro b le m y  dotyczące 
dalszego ro z w o ju  p rze m ys łu  chem icznego. R e fe ra t na  P le ­
n um  w y g ło s i I  se k re ta rz  K C  K P Z R , N ik i ta  C hruszczów .

W  O B R A D A C H  B IE R Z E  u - 
d z ia ł k i lk a  tys ię c y  osób z p o ­
szczególnych re p u b lik  k ra jó w  i 
obw o d ów . Ja k  p od k re ś la  d z i-

S T A T K I  N A  W E J Ś C IU :

S /S  „ K A L I S Z ”  -  z  A f r y k i  Z a ­
c h o d n ie j  z  d r o b n ic ą .

M /S  >,W IŚ L IC A ”  —  z A f r y k i  
Z a c h o d n ie j z d ro b n ic ą .

M /S  „ B O R U T A ”  —  z F r a n c j i  
p o d  b a la s te m .

M /S  „ E L B L Ą G ”  —  e  A n tw e r ­
p i i  x  d r o b n ic ą .

S T A T K I  N A  W Y J Ś C IU :

M /S  „ Ś W IE T L I K ”  — d o  A n t ­
w e r p i i  z d ro b n ic ą .

M /S  „ S K I E R K A ”  d o  R o t­
te rd a m u  v ia  G d y n ia  z d r o b n ic ą .

S /S  „ K O L N O ”  —  do  D a n i i  z 
w ę g le m .

„ R O W E R Z Y Ś C I”
Z  M /S  „B Y D G O S Z C Z ”

B Y D G O S K A  F a b r y k a  R o w e ­
r ó w  o f ia r o w a ła  z a ło d z e  s ta tk u  
m /s  „B Y D G O S Z C Z ”  5 ro w e r ó w .  
B y d g o s z c z , j a k  w ia d o m o , s p r a ­
w u je  p a t r o n a t  n a d  s w o im  s ta t ­
k ie m .  Z a ło g a  p o d a re k  te n  w y ­
k o r z y s tu je  d o  u rz ą d z a n ia  w y ­
c ie c z e k  w  g łą b  lą d u  p o dcza s  p o ­
s to ju  s ta tk u  w  p o r ta c h  a f r y ­
k a ń s k ic h .

N A  Ł O W IS K A C H :

B A R D Z O  D O B R E  W Y N IK I  U- 
z y s k u ją  n a  w o d a c h  S k a g e r ra k u  
« u p e r k u t r y  „ A r k i ”  i  „S z k u n e -  
r a ” . W  c ią g u  o s ta t f t ic h  2 d n i,  
3« k u t r ó w  o d ło w i ło  p o n a d  250 t 
ś l« d z i.

T R A W L E R Y  nasze  o p u s z c z a ją  
ło w is k a  K a n a łu  L a  M a n c h e  ze 
w z g lę d u  na  s ła b ą  w y d a jn o ś ć . 
O b e c n ie  s ta t k i  p o s z u k u ją  b a r ­
d z ie j w y d a jn y c h  ło w is k  w  r e ­
jo n ie  w ó d  i r la n d z k ic h  o ra z  R y n  
n y  N o r w e s k ie j.  R ó w n ie ż  s ta te k -  
b a za  „ P u ła s k i ”  o p u ś c i ł  p o z y c ję  
s p o d  D o v e r ,  k ie r u ją c  s ię  na  w o ­
d y  S k a g e r ra k u .

R Y B A C Y  D A L E K O M O R S C Y
„ D a łm o r u ”  z G d y n i  w y k o m a li-  
p ia n  ro c z n y . O d ło w i l i  o n i łą c z ­
n ie  na A t la n t y k u  i  Moa-zu P ó ł­
n o c n y m  51 900 to n  r y b y .

sie jsza „P R A W D A ”  s ta n o w i to  
rze czyw is te  w c ie le n ie  w  życ ie  
życzenia  L e n in a , aby p lena  
p a r t i i  k o m u n is ty c z n e j p rze ­
k s z ta łc a ły  się w  swego ro d z a ju  

.k o n fe re n c je  p a r ty jn e  na  w y s o ­
k im  szczeblu.

W  P R Z Y G O T O W A N IA C H  D O  
P L E N U M  w z ię ły  a k ty w n y  u -  
d z ia ł m i lio n y  lu d z i ra d z ie ck ich . 
S zerok ie  m asy lu d z i p ra c y  u - 
ozes tn iczy ły  w  o p ra c o w a n iu  p ro  
je k tu  p la n u  o  ro z w o ju  gospo­
d a rk i n a ro d o w e j ZS R R  na la ta  
1864-65, k tó r y  zdecydow an ie  
n a s ta w io n y  je s t na ro z w ó j n a i-

bardzdej pos tępow ych  g a łę z i i  
ro d z a jó w  p ro d u k c ji a przede 
w s z y s tk im  p rze m ys łu  chem icz­
nego.

C a ły  k r a j  —  p isze  „P ra w d a ” 
—  w ita  ko le jne  P le nu m  K C  
K P Z R  o s iąg n ię c iam i p ro d u k c y j 
n y m i.

IZ s T  2 k r a f
Ziemia Lubuska 

-  nowy okręg nafciarski
R E JO N  P O D K A R P A C K I je s t 

jeszcze do tąd  g łó w n y m  k ra jo ­
w y m  d ostaw cą  ro p y  n a fto w e j. 
Z ie m ia  L u b u ska  w p is a ła  się 
do h is to r ii w y d o b y c ia  ska lnego 
o le ju  d op ie ro  od dw óch  la t. 
N ie m n ie j je d n a k  ju ż  d z is ia j po 
szczycić się może p ow a żn ym i 
w y n ik a m i.

J a k  do tego doszło?

Konferencji: 
„okrągłego słoto“

* M O S K W A  P A P . O b ra d o w a ła  tu  
ó sm a k o n fe re n c ja  „o k r ą g łe g o  s to łu ”  
z u d z ia łe m  w y b i tn y c h  d z ia ła c z y  po  
l i t y c z n y c h  i s p o łe c z n y c h  z  19 k r a ­
jó w  e u r o p e js k ic h -  J e j  te m a te m  b y ­
ł y  p r o b le m y  ro z b ro je n ia  i  o s ła b ie ­
n ia  n a p ię c ia  m ię s ła y n a ro d o w e g o , a 
ta k ż e  w s p ó łp r a c y  m .ę d z y n a ro d .o w e j.

Po Helenie i Michaju

Bovery, Stanek i Demarczyk
w  „ O L I M P I I “

O D  12 D O  25 B M . w  s ły n ­
n ym  p a ry s k im  m u s ic -h a ll'u  
O l im p i i ” , po ra z  p ie rw s z y  w  

h is to r i i  te j sceny ro zb rzm ie w a ć  
będzie po lska  p iosenka. W  ra ­
m ach s p e k ta k lu  „L e s  Id o lcs  des 
Jeunes” , w ś ród  u ta le n to w a n y c h  
w ykonaw ców 7 z ró żn ych  k ra jó w  
k o nce rto w ać  będą „N ie b ie s k o - 
c z a rn i”  o raz  so liśc i: He lena  
M a jd an ie c  i  M ic h a j B u ran o .

N ie  będzie to  je d y n a  w  ty m  
sezonie p re zen tac ja  naszych p io  
senkarzy. W  I  k w a rta le  p rz y ­
szłego ro k u  —  p ra w do p od ob n ie  
w  m a rcu  —  na w y s tę p y  do 
. O l im p i i ”  w y je d z ie  następna 
e k ipa , w  s k ła d  k tó re j w e jd z ie : 
K a ta rz y n a  B o v e ry , K a r in  S ta ­
nek i E w a  D e m a rczyk . W a rto  
tu  dodać, że D e m a rczyk  o d n io ­
sła  ju ż  w e  F ra n c ji  p ie rw szy

sukces. N ie daw no  je dn a  z n a j­
p ow a żn ie jszych  w  ty m  k ra ju  
w y tw ó rn i p ły t  —  R C A  —  za ­
w a r ła  k o n t ra k t  na nag ra n ie  k i l  
k u  p iosenek, w y k o n y w a n y c h  
przez n ią .

Dożywotnie więzienie
za usiłowanie

zamordowania milicjanta
G D A Ń S K  P A P . Sąd W o je w ó d z k i w  G da ń sku  skaza ł na d o ­

ż y w o tn ie  w ię z ie n ie  d w óch  m ieszka ńcó w  E lb ląg a : F ra n c iszka  
B an d u rsk ieg o  i  R ysza rda  G aja , oskarżonych  o u s iło w a n ie  za­
m o rd o w a n ia  m il ic ja n ta  S ta n is ła w a  B ednarsk iego . R o zpraw a  to ­
c z y ła  się w  try b ie  d oraźn ym .

P O Z O S T A J Ą C Y  W  A R E S Z - do uc ieczk i, po czym  sa m i zb le  
C1E K om en dy  P o w ia to w e j M O  g ii.  Jeden z are-sztantów z a a la r-  
w  E lb lą g u  pod za rzu te m  d o ko - m o w a ! je d n a k  w ładze . B a n d y - 
n a n ia  k ra d z ieży  i  w ła m a n ia  tó w  u ję to  na u lic a c h  E lb ląga . 
B a n d u rs k i i  G a j za p la n o w a li 
22 w rześn ia  b r. uc ieczkę  i z w a ­
b i l i  podstępem  do c e li m i lic ja n  
ta  B ednarsk iego . B a n d u rs k i za ­
d a ł m u  szereg ciosów  ta b o re ­
tem , a G a j p ró b o w a ł udusić  
n iep rzy to m n eg o  ju ż  m ilic ja n ta .
S ta n is ła w  B e d n a rs k i d ozna ł zła 
m a n ia  pod s taw y  czaszki, z iarna 
n ia  ko śc i le w e j s k ro n i o raz 
w s trzą su  m ózgu- B a n d y c i p rze ­
k o na n i, że ic h  o fia ra  n ie  ży je . 
z a b ra li k lucze , o tw o rz y li inne  
ce le  i  n a m a w ia li a resz tow anych

Ofiary ślizgawki
K O S Z A L IN  PAJP. P ie rw s z e  o f ia ­

r y  ś l -z g a w k i n a  fe ru c h y m  lo 4 » ie  
z a j» :o  w a iM t j u ż  w  ty m  ro  k  u  na  
te re o tie  w o j .  k io & a a łtń s łu tg o . B ra c ia  
K a & a k o w ie ,  1 2 - ie tn i J a n  i  9-lw ęn i 
R y s z a rd  ś lte w a li s ię  n a  je a lo r ie  w  
Z io c ie ń e u . W  p e w n e j  c h w i l i  ló d  
s ię  z a ła m a ł i  c h ło p c y  w p a d l i  d s  
p rM -rę fr i i .  P o m im o  n a ty c h m ia s to w e  
g o  r a tu n k u  o b y d w a j  u to n ę l i .

Dziś zaczynamy
akcję

- „Odkurzamy 
instrumenty“

W IE L K A  a kc ja  K o m ite tu  
W o jew ódzk iego  Z M S  i  „K u r ie  
ra  S zczecińskiego”  —  O D K U ­
R Z A M Y  IN S T R U M E N T Y  —  
rozpoczyna  siię ju ż  dziś.

W szys tk ie  p rzyg o to w an ia  zo­
s ta ły  zakończone. G ru p y  d z ia ­
ła n ia , k o m ite ty  za k ładow e  i 
szko lne  ZM S  o trz y m a ły  p ism o  
swego K o m ite tu  W o je w ó d zk ie ­
go ze szczegółam i a k c j i  „O d k u ­
rza n ia  in s tru m e n tó w ” . P rzypo ­
m in a m y , że w  szko łach  i  zak ła  
dach p ra c y  m a ją  n ią  k ie ro w a ć  
Z M S -o w s k ie  „ t r ó jk i  k u ltu r a l­
ne ” . Ic h  zadańiem  je s t s k ru ­
p u la tn e  zbadanie , czy w  m aga­
zynach  lu b  n aw e t w  m ieszka ­
n iach  p ra c o w n ik ó w  n ie  ma in ­
s tru m e n tó w  m u zycznych , sprzę 
tu  sportow ego  i  św ie tlico w e go .

W  K o m ite c ie  W o je w ó d zk im  
Z M S  czynny  jes t p u n k t d ow o ­
dzen ia  (te ł. 383-62 i  443-85), do 
k tó re g o  należy k ie ro w a ć  m e l­
d u n k i o w y n ik a c h  p oszu k iw a ń  
oraz in fo rm a c je  o w sze lk ich  
tru d n o śc ia ch  w  p od e jm o w a n iu  
a k c ji.

C zekam y w ięc na p ie rw sze  
in ic ja ty w y  Z M S -o w có w  w  od­
n a jd y w a n iu  „z a k u rz o n y c h ”  in ­
s tru m e n tó w ! (kg)

W  R A D Z IE C K IM  In s ty tu c ie  
R e a k to ró w  A to m o w y c h  p rze ­
p row adzane  są bad an ia  zw ią za ­
ne z p o k o jo w y m  w y k o rz y s ta ­
n iem  e n e rg ii a to m o w e j o raz z 
budow ą  urządzeń p rz y  pom ocy 
k tó ry c h  d oko nu je  się k ie ro w a ­
n e j re a k c ji ła ńcu ch ow e j. U cze­
n i p ra c u ją  tu  w  d z ies ią tka ch  
la b o ra to r ió w  ta k ic h  —  ja k  p ra ­
co w n ie  a n a l:zy  m ik ro re n -g e n o - 
g ra fic z n c j,  c h e m ii, s u b ta n c ji o 
d uże j a k ty w n o ś c i p ro m ie n io ­
tw ó rc z e j, m ik ro s k o p ii e le k tro ­
n o w e j itp .

N A  Z D J Ę C IU : w  la b o ra to ­
r iu m  a n a liz y  m ik ro re n tg e n o g ra - 
f ic z n c j p rze p ro w a d za ją  badan ia  
W. K o s ie n k o w  i  o p e ra to r L . 
K uźn ie cow a. C A F

O d w ie lu  la t  n a u k o w c y  po­
d e jrz e w a li,  że na N iż u  P o ls k im  
(Z ie m ia  L u b u s k a  le ży  w  jego  
g ra n ica ch ), spoczyw a ją  u k ry te
pod z ie m ią  n ie w y c z e rp a n e  skar; 
by. G d y  ru s z y ły  p race poszu­
k iw a w cze  —  n a jp ie rw  o d k ry to  
m ied ź  w  re jo n ie  L u b in -G ło -  
gów. P o tem  w y d a r to  z ie m i 
p ły n n e  z ło to . P oczą tkow o  by ły , 
to  ty lk o  n ik łe  ś lady . N ie  za­
w io d ły  je d n a k  szczegółowe po 
szu k iw a n ia . Już  w  1961 r .  z 
o tw o ru  „R y b a k i I ”  . try s n ę ła  
ropa. O dtąd  na te ren ie  z w a ­
n y m  u m o w n ie  re jo ne m  „R y b a  
k i ” , w  w o je w ó d z tw ie  zielóno-gór 
s k im  c h a ra k te ry s ty c z n e  w ieża  
w ie rtn ic z e  rosną  ja k  p rz y s ło ­
w io w e  g rz y b y  po  deszczu.

N ie d aw n o  pod N ow ą  S olą  ż 
odw ierconego  o tw o ru  t ry s n ą ł 
ze s tra s z liw ą  s ilą  s tru m ie ń  ga­
zu ziem nego. K i lk a  d n i i  n o c y  
t rw a ła  w a lk a  za łog i, a by  u ja rz  
m ić  gaz w -ydobyw a jący  s ię  
na p o w ie rz c h n ię  z szybkośc ią  
o ko ło  1 800 m  sześć, na m in u ­
tę ! Po za łożen iu  s p e c ja ln e j g ło  
w ic y , now o  o d k ry te , d ru g ie  bo 
g ac tw o  Z ie m i L u b u s k ie j spo-. 
czyw a na ra z ie  pod ziemią.- 
Już  d z is ia j je d n a k  fachowcy, 
m yś lą  o ty m , ja k  i  gdzie  p rze  
p ro w ad z ić  ru ro c ią g i,  k tó re  do­
p ro w a d z iły b y  gaz z ie m n y  do' 
fa b ry k ,  g a z o lin ia rru  i  miastw 
O czyw iśc ie  są to  na ra z ie  p ro  
’ e k ty . N ieznane  sa b ow iem  
jeszcze zasoby o d k ry te g o  gazu. 
W szys tko  w ska zu je  je d n a k  nai 
to, że w  n ie d a le k ie j p rzysz ło ­
ści p ro je k ty  p rz e m ie n ią  się w, 
rzeczyw istość.

W y n ik i os iąg n ię te  w  o s ta t­
n ich  dwróch la ta c h  przez z ie lo ­
nogó rsk ich  n a fc ia rz y  św iadczą  
o ty m , że re jo n  R y b a k i m a co-< 
ra z  w ię ksze  znaczenie w  k ra ­
jo w y m  w y d o b y c iu  ro p y  n a fto ­
w e j.

E d w a rd  T O M C Z A K

K O L E G A ...
W  K IE L C A C H  doszło do bó j-, 

k i  z u dz ia łe m  jednego z k e ln e ­
ró w . P rz y je c h a ła  m i lic ja .  K e l -  
n e r-s p ra w c a  za jśc ia , n ie  w ie le  
m yś ląc  p o d a ł m i l ic ja n to w i p e r ­
so na lia  ko leg i. Z a n im  u s ta lo no  
d ok ła d ne  oko liczno śc i a w an tu ry ; 
u p ły n ę ło  k i lk a  tygo d n i.

M O S K W A  P A P . J a k  donosi ,£ T R 0 1 T !E L N A J A  G A Z IE -  
T A ” , boha te r w ło sk ie go  ru c h u  oporu  A le k s y  K u b y s z k in , na 
cześć k tó reg o  w  m auzo leum  w  p ieczarach  a rd e a ty ń s k ic h  
w zn ies iono  sa rko fag  n r  329 —  ż y je  i  p ra c u je  obecnie w  be- 
re z o w s k im  ko m b ina c ie  k o n s tru k c ji że lazobetonow ych .

Ż o łn ie rz  p iech o ty  m o rs k ie j K u b y s z k in  dosta ł się do n ie ­
w o li pod L e n in g ra d e m . U da ło  m u  się następn ie  uc iec z fa ­
b ry k i ic o js k o w c j w  Rzym ie, gdzie z a tru d n ie n i b y li je ń c y  
u o je n n i i  w s tą p ić  do o dd z ia łu  w ło s k ic h  p a rtyza n tó w . W  
końcu lu tego  1944 r. w  w y n ik u  w a lk i z  liczebn ie  p rzew aża ­
ją c y m i s iła m i n ie p rz y ja c ie la , p a r ty z a n c i zm uszeni b y li w y -

Tajemnica 
sarkofagu Nr 329
cofać się i  d ro b n y m i g ru p a m i p rzedzie rać do R zym u. W tedy  
to  K u b y s z k in  zosta ł a resz to ioany  przez G estapo i za m kn ię ­
ty  w  rz y m s k im  w ię z ie n iu  „R eg in a  C e lli” .

Pa ro zs trze lan iu  w  p ieczarach  a rd e a tyń sk ich  335 za k ład ­
n ik ó w  uważano, iż  K u b y s z k in  n ie  żyje .

Jednakże A le ksem u  u da ło  się u ra to iuać . W  w ię z ie n iu  
w ezw ano go na p rzes łuchan ie . „D o  p o k o ju  ra ze m  ze m ną  
wszedł H a u p ts tu rm fu e h re r  —  w sp om in a  p a rtyza n t. —  Po­
p a trz y ł u w ażn ie  na m n ie  i  p o w ie d z ia ł: P o zd ra w ia ją  was 
tow arzysze  k o n s p ira to rz y ” , Ja k  się okaza ło , o fic e r te n  b y ł 
czesk im  kom un is tą .

K ie d y  a resztow anych  w yw ożono  do p iecza r s tra ż n ik  w ię ­
z ie nn y  S pe rr i, d z ia ła ją c y  z polecen ia  „H a u p ts tu rm fu e h re ra ”  
u k ry ł K ub yszk in a , a po k i lk u  dn ia ch  w y p ro w a d z ił go na  
w olność. K u b y s z k in  u c ie k ł z R zym u do m ie jscow ośc i F ras­
ca ti, gdzie z n a jd o w a ły  się ju ż  w o js k a  a m e rykań sk ie .
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M O D E L K I P A R Y S K IE  
p re z e n tu ją  s tro je  na  z im « 
w y  u r lo p :  ro d z a j w ia tró w  
k i  z sze ro k im  sza lem  i  
le so  samego m a te r ia łu  s łu  
żącym  ró w n ie ż  ja k o  na ­
k ry c ie  g ło w y  oraz k u r tk ą  
z fu t ra ,  la m o w a ną  w e łn ia ­

n y m  ściągaczem , do k tó re j 
na g ło w ie  nosi się c h u s t­
kę  fu trz a n ą . (C AP )

KATASTROFY
ostatnich

24 GODZIN
L O N D Y N  P A P . 17 osób z g i­

n ę ło  w  n ied z ie lę  w ieczo rem  w  
w y p a d k u  na  p rze jeźdz ie  k o le j»  
w y m  Y ila z  w  p o b liż u  M an isa , 
w  za cho dn ie j T u rc j i .  Rozpędza, 
n y  pociąg w p a d ł na m a ły  auto-s 
bus.

L O N D Y N  P A P . T r a g lc a u y  w y p a ­
d e k  d r o g o w y  w y d a r z y ł  s ę  w  A n ­
g o l i .  P rz e p e łn io n a  c ię ż a ró w k a , k tó ­
r e j  szarf e r  s t r a c i ł  p a n o w a n ie  n a d  
k ie r o w n ic ą ,  w p a d ła  d o  r z e k i  C u ta -  
t® . Z g in ę ły  52 osob-y.

N O W Y  J O R K  P A P . S ta te k  
k a n a d y js k ie j że g lu g i p rz y b rz e i 
n e j „F o r t  A lb a n y ”  za to n ą ł w  
w y n ik u  zderzen ia  ja k ie  nas tą ­
p iło  w  n ied z ie lę  w  gęste j m g ła  
ze s ta tk ie m  n o rw e s k im  „ T r o -  
cyon ” . C zte rech  m a ry n a rz y  spo 
śród 7-osobow e j za łog i „F o r t  
A lb a n y ”  p on ios ło  śm ierć.

O S LO  P A P . O k o ło  2* « * ó b  «osta­
ło  r a n n y c h ,  w  ty m  3 p o w a b n ie , g d y  
d r e w n ia n o  s c h o d y , k tó r y c h  n a r c ia ­
rz e  u ż y w a ją  d o  w c h o d z e n ia  n a  g ó ­
rę  z a w a l i ły  * ę  p o d  c ię ż a ro m  w i ­
d z ó w .

R Z Y M  P A P . L ecą cy  z F lo re n  
c j i  je d n o s iln ik o w y  sa m o lo t spor 
to w y  ro z b ił się w  p o b liż u  M e ­
d io la n u . P ilo t  i  2 pasażerów, 
p o n ie ś li śm ie rć .

Ciekawe liczby
P A R Y Ż . W  Ciągu 50 la t,  ja ic  

o b lic z y li sp ec ja liśc i, m ężczyzna 
pośw ięca  ś re d n io  od 10 do 15. 
d n i na  go len ie .

N a  100 A n g lik ó w , 27 p o s ia d ł 
u b ra n ie  w ie czo ro w e .

P rzed  końcem  bieżącego s tu ­
le c ia  będzie  na św ie c ie  o ko ło  
12 m ia s t liczą cych  p ow yże j 20 
m ilio n ó w  m ieszkańców .

H in d u s k im  fa k iro m  g ro z i ca l 
k o w ita  zagłada, ic h  lic z b a  
zm n ie js z y ła  s ię  o  50 p ro c . w  
c ią gu  o s ta tn ic h  10 la t.

L ic z b y  powyższe zaczerpnę­
liś m y  z d z ie n n ik a  fra n c u s k ie g o  
„P A R IS -J O U R ” .

ZYCIE LUDZKIE
w  T E K S A S IE
J E S T  T A N IE

N A J W IĘ K S Z Y  S T A N  A M E R Y K I ,  k tó re *«  p o w ie rz c h n ia  
ró w n a  się ca łe j F ra n c ji i  W . B ry ta n ii,  lic z y  19 ra z y  m n ie j 
lu dn o śc i n iż  oba t«  k ra je  ra  le n t.  Z ie m i je s t dużo, a  p ie ­
n iąd z  p ły n ie  sze roką  fa lą  —  w ra *  z n a ftą .

D L A  M IE S Z K A Ń C A  T E K ­
S A S U  n ic  n!e je s t zb y t w ie lk ie  
a n i z b y t d ro g ie . O po w ia d a ją , 
że niedawn-o jeden  z n a fd a rz y  
c h c ia ł k u p ić  Wieżę E if f la ,  by 
n ią  ozdobić  s w ó j n a jn o w szy  
szyb. ..S tany Z jednoczone są 
za leżn ym  od nas p ó łw ysp e m ”  
—  m ó w i za dz ie ra ją c  g łow ę  
m ieszka n iec  Teksasu. N a oo 
n o w o jo rc z y k : „T e k s a ń e z y k  je s t 
o rd y n a rn y  na  trze źw o  i n ie ­
b ezp ieczny  k ie d y  w y p ije ” .

CENTROLEW 
Z WŁASNĄ 
OPOZYCJĄ
D O P IE R O  T R Z Y N A S T E  PO ­

S IE D Z E N IE  p rz y w ó d c ó w  czte­
re c h  w ło s k ic h  p a r t i i,  tw o rz ą ­
cych  k o a lic y jn y  rzą d  ce n tro ­
le w u , za koń czy ło  d w u ty g o d n io ­
w e  p rz e ta rg i nad o p racow a­
n ie m  wspólnego  p ro g ra m u  p rz y  
szlego gab in e tu . P orozum ien ie , 
spisane aż na 60 s tronach , p rzy  
n io s ło  p ow a żn y  sukces chade­
kom . N a rz u c ili o n i soc ja lis tycz  
n y m  „ a u to n o m is to m ”  z g ru p y  
N enn iego  sw o je  s tano io isko  w  
n a jis to tn ie js z y c h  sp ra w ach  p o li 
t y k i  za g ra n iczn e j i  w e w n ę trz ­
n e j.

D A L S Z Y C H  11 D N I  t r w a ły  s p o ry  
■wśród p a r tn e ró w  n o w e j  k o a l ic j i  
w o k ó ł  r o z d z ia łu  t e k  m in is te r ia l ­
n y c h .  L i s t y  k a n d y d a tó w  z m ie n ia ły  
s ię  c o d z ie n n ie , a n o w y  p r e m ie r ,  
s e k r e ta r z  c h a d e c j i ,  A id ©  M O R O , 
p rz e z  p e łn e  t r z y  d n i  p r z e s u w a ł o- 
g to s z e n ie  o s ta te c z n e g o  s k ła d u  rz ą d u . 
W  ty m  n o w y m  rz ą d z ie  in te r e s u ją c e  
je s t  w  r ó w n y m  s to p n iu  to ,  k t o  i 
ja k ie  o b ją ł  l e k i ,  j a k  i  to ,  k t o  d o  
g a b in e tu  n ie  w s z e d ł.

M IN IS T R E M  S P R A W  Z A ­
G R A N IC Z N Y C H  zosta ł p rz y ­
wódca  s o c ja ld e m o kra tó w , S A -  
R A G A T , je d e n  z n a jb a rd z ie j 
za go rza łych  w e  W łoszech rzecz 
'■ników „w ie rn o ś c i a t la n ty c k ie j”  
i  a to m o w ych  z b ro je ń  N A T O . 
M ożna p rze to  z  g ó ry  za łożyć , 
że zagran iczna  p o li ty k a  W ioch  
n ie  będzie m ia ła  w ie le  w spó lne  
go z ko nce pc jam i „ c e n tro le w u ” .

Do rzą d u  n ie  w e sz li czo łow i 
i  k o n se kw e n tn i rzeczn icy  te j 
ko n c e p c ji, b. chadeck i p re m ie r - 
F a n fa n i i  zastępca N enn iego  —  
L o m b a rd i. Z d a n ie m  ic iększości 
obse rw a to rów , o b a j kw e s tio n u ­
ją  w  zasadniczy sposób w artość  
k o a lic y jn e g o  p orozu m ie n ia  i  
ro zw o d n io n ą  w  o pa rc iu  o n ie  
koncepcję  „c e n tro le w u ” . Już  
d z is ia j u cho dz i za pew ne, że 
z a ró w n o  le w ic a  soc ja lis tyczna , 
ja k  i  chadecka p ra w ic a  —  każ 
da  w ychodząc z  in n y c h  za ło ­
żeń  —  będą g loso w a ły  w  p a rła  
m encie  p rz e c iw k o  now em u rzą ­
d o w i. Ina cze j m ó w ią c , w ło s k i 
„ ce n tro le w ”  w  obecnym , rozsze 
rz o n y m  o so c ja lis tó w  w y d a n iu , 
rozpoczyna  się od ja w n eg o  ro z ­
ła m u  w  ło n ie  d w u  p a r t i i,  s ta ­
n o w io n ych  trz o n  rzą d u  p re m ie ­
ra  M oro . A .  Paw .

P O D  S A M O T N Ą  G W IA Z D Ą

N A Z W  A  T E K S A S U  w y w o d z i  s ię  
od  in d ia ń s k ie g o  s ło w a  „ p r z y ja c ie l ”  
(T e ja s ) , a le  s to s u n k i p a n u ją c e  na 
ty c h  o b s z a ra c h  n łe w ie ie  m ia ły  z 
p r z y ja ź n ią  w s p ó ln e g o  o d  cza su , g d y  
z d o b y w c y  h is z p a ń s c y  p o ja w i l i  s ię  u 
w y b r z e ż y  Z a t o k i  M e k s y k a ń s k e j  i 
d o k o n a l i  p o d b o ju  z ie m  d z is ie js z e g o  
M e k s y k u  i  T e k s a s u  ( la ta  d w u d z ie ­
s te  X V I  s tu le c ia ) .

J u ż  w  la ta c h  t r z y d z ie s y c h  u b ie ­
g łe g o  s tu le c ia  w ła d z a  M e k s y k u  n a d  
o p a n o w a n y m  p rz e z  a m e ry k a ń s k  c h  
o s a d n ik ó w  T e k s a s e m  b y ia  f i k c ją .  
K ie d y  w  r .  1829 rz ą d  m e k s y k a ń s k i 
w y d a l  d e k r e t  z n o s z ą c y  n ie w o ln ic ­
tw o .  e n e r g ic z n y  p r o te s t  te k s a s k ic h  
p la n ta to ró w  z m u s ił  w ła d z e  d o  u c * y -  
n le n ia  w y ją t k u  d la  T e k s a s u .

U P R Z Y W IL E J O W A N E  s ta n o w is k o  
T e k s a s u  p r z e t r w a ło  w  in n e j  jeszcze  
fo r m ie .  J p s t t o  je d y n y  s ta n  U S A , 
k t ó r y  m a  p r a w o  d o w o ln ie  d z ie l ić  
s ię  n a  p o m n ie js z e  o k r ę g i ,  a  je g o  
s z ta n d a r  S a m o tn e j G w ia z d y  m o że  
p o w ie w a ć  na  r ó w n e j  w y s o k o ś c i z 
fe d e ra ln ą  f la g ą  U n io n  J a c k .

B O G A C T W O

Z Ł O Z A  N A F T Y  o d k r y to  w  T e k s a ­
s ie  w  JłO t r o k u .  N a i t a  te k s a s k a  
p o k r y w a  w  p o ło w ie  k o n s u m p c ję  ca 
ły c h  S ta n ó w  Z je d n o c z o n y c h .  J e j  
te r e r w y  o b l ic z ą  s ię  n a  2 m i l ia r d y  
to n .

Z B R O D N IA  CO  3,5 M IN U T Y

U k s a ta łto w a n y  na  g w a łc ie  
i  p rzem ocy n a jp ie rw  b ia łego  
p la n ta to ra  nad  c z a rn y m  n ie ­
w o ln ik ie m , p o te m  b ezw zg lęd ­

n ych  sp ó łe k  n a fto w y c h  nad ca­
ły m  życ ie m  p o lity c z n y m  i  spo 
łe cznym  s ta n u  —  Teksas ż y ­
je  w  sp ecy ficzn e j a tm osfe rze . 
M im o , że p ro ce n t M u rz y n ó w  
w y n o s i tu ta j ty lk o  12,6, a w ię c  
m n ie j a n iż e li np. w  M iss iss ip - 
p i, w  w ie lu  szko l?ch  d o  te j p o ­
r y  n ie w p ro w a dzo no  in te g ra ­
c ji.  M ilio n e rz y  n a fto w i, k tó rz y  
pod w p ły w e m  a n ty k o m u n is ty c z  
nego s tra szaka  w s p ie ra li w  
n ie d a le k ie j p rzeszłości M c C a r- 
th y ’ego, d z is ia j d a ją  o lb r z y ­
m ie  fun d usze  na ro z w ó j n a j­
b a rd z ie j w stecznych , faszy ­
s to w s k ic h  u g ru p o w a ń  i  f in a n ­
su ją  b o jó w k a  rz y  spod znaku  
John  B irc h  Socie ty .

Ż Y C IE  L U D Z K IE  W  T E K ­
S A S IE  JE S T  T A N IE . O p u b li­
k o w a n a  n ied a w n o  w  U S A  
k s ią żka  Johna  B a in b r id g e ’a p t. 
„S u p e r-A m e ry k a n ie ”  w ska zu ­
je , że co n ieca łe  t r z y  i p ó ł m i­
n u ty  p op e łn ion e  zosta je  w  T e k  
sasie  za bó js tw o . W  sam ym  t y l ­
k o  m ieśc ie  D a lla s  t ra c i ż jrcie 
w  z b ro dn iczych  zam achach  
w ię c e j lu d z i,  a n iż e li w  c a łe j 
A n g li i .  (J. R.)

„Obrońcy prawa4

na służbie...

.i po pracy

N A  C Z E S K IM  W Ę G L U , 
R A D Z IE C K IE J  K O P IE  
l  P O L S K IE J  S IA R C E

W  P O W IA T O W Y M  m i iu le r z k u  cze 
c n o s lo w a c k ń n  K n a lu p y ,  n ie d a le k o  
P r a g i d o k o n a n o  n ie d a w n o  r o z r u c h u  
n o w e j  w ie lk ie  i f a b r y k i  —  p ie rw s z e j 
w  C z e c h o s ło w a c ji  w y t w ó r n i  k a u c z u ­
k u  s y n te ty c z n e g o , f  a b r y k a  n o s i n a ­
z w ę : „ K m le a - K a u c z u k - K r a lu p y ” .
F ie r w a z y  w a g o n  c z e c h o s ło w a c k ie g o  
s y n te ty c z n e g o  k a u c z u k u  o p u ś c i ł  
„ K - K - S Ł "  w  d n iu  s ie rp n ia  IM 3  r .  
l i n i o w a  f a b r y k i  t r w a ła  p ię ć  la t ,  a 
p a t r o n a t  n a d  j e j  b u d o w ą  o b ją ł  C ze ­
c h o s ło w a c k i Z w ią z e k  M ło d z ie ż y . 
P ra c a  l e j  n o w e j  f a b r y k i  je s t  w y ­
ra z e m  z a c ie ś n ia ją c e j s ię  w s p ó łp r a ­
c y  g o s p o d a rc z e j k r a jó w  R W P G . 
P o d s ta w o w y m  b o w ie m  s u ro w c e m  
fa b r y k i  Jes t s p ir y tu s ,  o t r z y m y w a ­
n y  te ż  d ro g ą  s y n te z y  z w ę g la  b r u ­
n a tn e g o , k tó r e g o  p o k ła d y  z n a jd u ją  
s ię  w  p o b l is k im  Z a g łę b iu  P ó łn o c -  
t to -C z e a k im . N a s tę p n e  s u ro w c e , to  
e ty lo b e n z e n , u z y s k iw a n y  z ra d z ie ­
c k ie j  r o p y  n a f to w e j ,  i  s ia r k a  d o ­
s ta rc z a n a  p rz e z  P o ls k ę .

W IĘ C E J  W Ę G L A

O S T A T N IO  o b r a d o w a ła  w  W a r ­
s z a w ie  p o d  p r z e w o d n ic tw e m  m g r  
:n ż . J a n a  M it r ę g i  s ta ła  K o m is ja  
W ę g lo w a  R W P G . K o m is ja  p o s ta n o ­
w i ła  s k u p ić  u w a g ę  p rz e d e  w s z y s t­
k im  na  z a g a d n ie n ia c h  m a k s y m a l­
n e g o  z w ię k s z e n ia  w y d o b y c ia  w ę ­
g la  w  k r a ja c h  c z ło n k o w s k ic h  
R W P G  w  c e lu  p o k r y c ia  z a p o trz e b o ­
w a n ia  t y c h  k r a jó w  n a  p a l iw o  w ę ­
g ło w e  ta k  p o d  w z g lę d e m  i lo ś c i  j a k  
i  ja k o ś c i .  W  z w ią z k u  z ty m  ro z p a ­
tr z o n e  b ę d ą  m o ż liw o ś c i i  w a r u n k i  
w s p ó ln e j b u d o w y  n o w y c h  z d o ln o ­
ś c i p r o d u k c y jn y c h  w  p rz e m y ś le  w ę ­
g lo w y m  s i ła m i i  ś r o d k a m i z a in te ­
r e s o w a n y c h  k r a jó w  c z ło n k o w s k ic h  
R W P G  o ra z  z a g a d n ie n ia  z w ią z a n e  
z p r z y s p ie s z e n ie m  p o s tę p u  te c h n ic z ­
n e g o  w  d z ie d z in a c h :  p r o je k to w a ­
n ia  i  b u d o w y  k o p a lń ,  w y d o b y c ia  
w ę g la  s y s te m e m  o d k r y w k o w y m ,  
w z b o g a c a n ia  w ę g la , m e c h a n iz a c j i  i 
a u to m a ty z a c ji  p ro c e s ó w  p r o d u k c y j ­
n y c h  w  p r z e m y ś le  w ę g lo w y m .

W  P R A S K IE J  D Y S P O Z Y T O R N I 
P R Z E D  Z IM Ą

P O Ł Ą C Z O N Y  s y s te m  e n e rg e ty c z ­
n y  k r a jó w  R W P G  (P o ls k a , C ze ch o ­
s ło w a c ja , W ę g ry . R u m u n ia ,  Z w ią z e k  
R a d z ie c k i i  N R D )  z s ie d z ib ą  d y s p o ­
z y to rs k ą  w  P ra d z e  d y s p o n u je  a k t u ­
a ln ie  m o c ą  21 t y s ię c y  m e g a w a tó w . 
T e n  p r a w d z iw y  b a n k  e n e r g ii  e le k ­

t r y c z n e j  d o b rz e  p r z y g o to w a ł  s łę  do  
te g o ro c z n e j z i iu y .  D o k o n a n y  z o s ta ł 
b . la n s  ś r o d k ó w . W ia d o m o , de  k a ż d y  
z  k r a jó w  d o s ta rc z y  m o c y , k a ż d y  te ż - 
z p a r tn e ró w  z o b o w ią z a n y  je s t  p o ­
n a d to  d o s ta rc z y ć  « w .  g o rą c ą  re z e r ­
w ę , w y n o s z ą e ą  2 p r o c e n t  k r a jo w y c h  
m o c y  k a ż d e g o  z p a ń s tw . U d a ia l 
P o ls k i w  p o łą c z o n y m  s y s te m ie  e n e r  
g e ty c z n y m  w y n o s i 8 ty s ię c y  m e g a ­
w a tó w  i je s t  d r u g i  c o  d o  w ie lk o ­
ś c i. P o łą c z o n y  s y s te m  e n e rg e ty c z n y  
k r a jó w  R W P G  r o z w i ja  s ię  n ie z w y ­
k le  d y n a m ic z n ie .  J u ż  w  n ie d a le k ie j  
p rz y s z ło ś c i Jego m o c e  o s ią g n ą  łM  
ty s ię c y  m e g a w a tó w . B ę d z ie  to  w ię c  
k o lo s , ja k ie g o  n ie  z n a  h is to r ia  e n e r  
g e t y k i  w  c a ły m  ś w ie c ie .  (C E T )

Daktyloskopia 
i medycyna

P R Z Y  E G Z A M IN A C H  upo­
w a ż n ia ją c y c h  le k a rz y , ap teka ­
rz y  i w e te ry n a rz y  do p ra k ty k o ­
w a n ia  w  s tan ie  N o w y  J o rk  po­
b ie ra  s:ę o s ta tn io  ode s k i p a l­
ców . p on ie w a ż  o kaza ło  s'ę, że 
k a n d y d a c i często p o d s ta w ia li 
obce osoby, zda jące  —  ja k  to 
s ię  m ó w i —  „n a  M u rz y n a ” *

N A  E K R A N Y  K I N  N R F  i  
B e r l in a  z a c h o d n ie g o  w s z e d ł w  
ty c h  d n ia c h  f i l m  p t .  „ U W IĘ ­
Z IE N I  z  A L T O N Y ” , n a k r ę c o ­
n y  w e d łu g  z n a n e j s z tu k i  S a r ­
t r e '»  p rz e z  w y b i tn e g o  re ż y s e ­
ra  w ło s k ie g o  V i t t o r io  de  S ica . 
J a k ie ż  b y ło  z d z iw ie n ie  za c h ó d  
n io n te m ie c k ic h  i  z a c h o d n io -  
b e r l iń s k ie h  k r y t y k ó w  f i lm o ­
w y c h ,  k ie d y  p r z e k o n a l i  s ię , 
że w y ś w ie t la n y  f i l m  w  o b e c ­
n e j  w e r s j i  d a le k o  o d b ie g a  o d  
o r y g in a łu .  O k a z u je  s ię , że 
tz w .  d o b r o w o ln a  c e n z u ra  f i l ­
m o w a  ( F i lm s e lb s t k o n t r o l łe ) ,  o f i  
c ja ln e j  b o w ie m  c e n z u ry  n ie  
m a  w  N R F , u s u n ę ła  ty le ,  w  
d o d a tk u  n a j is to tn ie js z y c h
scen , że  a n ty fa s z y s to w s k ie  o -  
s ł r z e  „ U w ię z io n y c h  z  A l l o n y ”  
u le g ło  c a łk o w ite m u  s tę p ie n iu .

„Ogłupianie
widza“

K r y t y c y  n a z y w a ją  c ię c ia  d o  
k o n a n e  p rz e z  „ d o b r o w o ln ą  
c e n z u rę ”  p r a w d z iw y m  b a r b a ­
r z y ń s tw e m  p o p e łn io n y m  na 
a r t y s t y c z n y m  d z ie le ,  c o  z za­
d o w o le n ie m  p r z y jm ą  c h y b a  t y l  
k o  c i w  N R F , k t ó r y c h  c ią g le  
je szcze  d r a ż n i  w s z y s tk o  co  
a n ly m i l i t a r y s t y c z n e  i  a n ty n a ­
z is to w s k ie .

Z a c l io d n io b e r l iń s k l  „T a g e s -  
s p ie g e l"  t a k  p is z e  n a  te n  te ­
m a t :  „ D o b r o w o ln a  c e n z u ra  f i l ­
m o w a , zaw sze  d b a ła  o  nasze  
d o b r o  d u c h o w e , p rz e d  n ie d a w ­
n y m  czase m  bez d łu g ie g o  za­
s ta n a w ia n ia  s ię  z a k a z a ła  w  o -  
g ó le  w y ś w ie t la n ia  f i lm u  „ C z te  
r y  d n i  w  N e a p o lu ” . O b e c n ie  
d z ia rs k o  i  z w e r w ą  d o b r a ła  s ię  
d o  „ U w ię z io n y c h  z  A l t o n y ”  
i  t a k  f i lm  te n  s p re p a ro w a ła ,  że 
n a w e t  n a jg łu p s z e m u  o b y w a te lo  
w i  o d ję to  k ło p o t  m y ś le n ia  w  
c z a s ie  je g o  o g lą d a n ia , b a  —  
n a w e t  r e d a k c ja  i  c z y te ln ic y  
„ D e u ts c h e  N a t io n a l  —  u n d  
S o ld a te n z e itu n g ”  b ę d ą  d o  o -  
b e c n e j w e r s j i  f i l m u  m ie ć  t y l ­
k o  s k r o m n e  z a s t rz e ż e n ia ” .

(Z A P )
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v ,P O L IT Y K A ”  p o ś w ię c a  a n a liz ie  
p r z y c z y n  z a m o rd o w a n ia  p r e z y d e n ta  
K e n n e d y ’eg o  — n a  p o d s ta w ie  p e ł­
n e g o  d o ty c h c z a s o w e g o  m a te r ia łu  — 
p o n a d  2 k o lu m n y  d r u k u  (w  o p ra ­
c o w a n iu  D . P a sse n ta ) o ra z  tr z e c ią ,  
w  k tó r e j  z g ro m a d z o n o  w y n ik i  c ie ­
k a w e j  a n k ie ty  p rz e p ro w a d z o n e j 
w ś ró d  P o la k ó w . W a r to  za p o z n a ć  sit; 
s z c z e g ó ło w o  z a r ó w n o  z o b u  p o z y ­
c ja m i j a k  i — z g ło s ó w  a m e ry k a ń ­
s k ic h  —  z w y p o w ie d z ią  w y b i tn e g o  
p u b l ic y s ty  L p p m a n a .

Z  o p in i i  P o la k ó w  p rz e b i ja  o g ó ln e  
w ra ż e n ie ,  s fo rm u ło w a n e  p rz e z  je d ­
n e g o  z n a u c z y c ie l i,  że . .z b ro d n ia  w  
D a lla s  s ta w ia  p o d  z n a k ie m  z a p y ta ­
n ia  o w ą  p rz e s ła w n ą  d e m o k r a c ję  a- 
m e r y k a ń s k ą ”  —  i  że  je s t  w y ra z e m  
s p o łe c z n e j a n a r c h ii .  Z a  n a jw a ż n ie j ­
s z y  w n io s e k  z t e j  t r a g e d i i  z n a k o ­
m it a  w ię k s z o ś ć  a n k ie to w a n y c h  w  
P o ls c e  u w a ż a  k o n ie c z n o ś ć  k o n ty ­
n u a c j i  p o l i t y k i  K e n n e d y  ego p rz e z  
n o w ą  a d m in is t r a c ję .

W  o b u  a r ty k u ła c h  —  ty c h ,  k tó r e  
o m a w ia ją  o p in ię  w  A m e r y c e  ja k  
i  ty c h  r e la c jo n u ją c y c h  w ra ż e n ia  z 
P o ls k i  — s tw ie r d z o n o :  „ n a jw a ż n ie j ­
sze, ż e b y  z n a le z io n o  p r a w d ę ” .

« P A Ń S K I  C U D

O S T A T N IE  P le n u m  K C  P Z P R  
» w r ó c i ło  p o w s z e c h n ą  u w a g ę  na 
e k s p e r y m e n t  g d a ń s k i w  d z ie d z in ie  
b u d o w n ic tw a ,  p rz y n o s z ą c y  —  c zy  
te ż  m o g ą c y  p rz y n ie ś ć  — o g ro m n e  
o s z c z ę d n o ś c i, a p rz e d e  w s z y s tk im  
» n a c z n e  p rz y s p ie s z e n ie  h u d o w n i-  
e tw a  m ie s z k a n io w e g o  (k o s z t o p o ło ­
w ę  m n ie js z y  od  ś r e d n ie j k r a jo w e j) .  
B p ra w ę  „ G d a ń s k ie g o  c u d u ”  » n a l i -  
* u je  rz e c z o w o  A . P a s z y ń s k i w  „ P O ­
L I T Y C E ” . W y ja ś n ia  p r z y  ty m  is to t ­
n y  sen s  e k s p e ry m e n tu . M im o  p r z y ­
ta c z a n y c h  p rz e z  fa c h o w c ó w  ro z m a i­
t y c h  w ą tp l iw o ś c i ,  g d a ń s k i e k s p e ­
r y m e n t  w y d a je  s ię  b y ć  b a rd z o  
p ło d n y ,  o c ż v w iś c !e  p o d  w a r u n k ie m  
ro z s ą d n e g o  s to s o w a n ia .

W  Z W I Ą Z K U  z  r o c z n ic ą  ś m ie rc i 
G a łc z y ń s k ie g o  „ K U L T U R A ”  d r u ­
k u je  sze re g  c h a r a k te ry s t y c z n y c h  
w y p o w ie d z i ,  z e b ra n y c h  w ś ró d  u cz ­
n ió w  i  u c z e n n ic ' je d n e g o  z w a r ­
s z a w s k ic h  l ic e ó w  na  te m a t  w s p ó ł­
c z e s n e j p o e z j i .  W y n ik a  z n ic h ,  że 
d la  w ię k s z o ś c i n a w e t  t a k  k o m u n i ­
k a t y w n a  p o e z ja , ja k ą  z a w ie ra  tw ó r  
czosć  G a łc z y ń s k ie g o , je s t  za  t r u d n a .  
M ło d z ie ż  p o d k re ś la  p r z y  ty m  o b ­
cość p o e z j i  w s p ó łc z e s n e j:  „ W s p ó ł­
cz e s n y  c z ło w ie k  m a  c o ra z  b a r d z ie j 
ro z b u d o w a n y  u m y s ł,  a c o ra z  m n ie j  
s t r e fę  u c z u c io w ą ” ; „P o e z ja  u p a d n ie  
( w  z w ią z k u  z m e c h a n iz a c ją )  ja k o  
p ie rw s z a  ze w s z y s tk  c h  s z tu k ” . Ż a ­
r y  t u jr a y  jeszcze  je d e n  — i  c h y b a  
s łu s z n y  — z a rz u t p o d  » d re s e m  
w s p ó łc z e s n e j p o e z j i :

„ P o e c i  p is z ą  o  s p ra w a c h  p o n u ­
r y c h ,  a le  n ie  p o w a ż n y c h , ż a ło s n y c h , 
• l e  n ie  w z ru s z a ją c y c h . . . ”  ( j)

mgr Aleksandrem Rotsteinem
MêirekciL®"Sch' »Kurier“ rozmawia z dyrektorem MDBOR
zwane popularnie —
DBOR-ami święcą 15-
iecie s w e j działalności, giem ró w n ie ż  te re n  obecnego 
Jubileusz 15-Iecia ob- w o je w ó d z tw a  kosza lińsk ie g o .

Z o s ta łe m  je j  d y re k to re m  i  ta k  
i  ja k o ś  n ie ^ t a e ż e n ie  m in ę ło
ł p r  MDBOR mgr ALEK ty c h  p ię tn aśc ie  la t  —  D B O R - 
SANDER ROTSTEIN, o w i i  m n ie . 
który od początku kie­
ruje pracami tej insty­
tucji. Poprosiliśmy więc 
dyr. Rotsteina, aby o- 
pow ic dział nam nieco 
o historii tego podwój- 

H nego jubileuszu.

—  20 L IS T O P A D A  1948 r .  
w  Szczecin ie  p o w o ła n o  d o  ży­
c ia  o d d z ia ł g d a ń s k ie j D y re k c j i  
O s ie d li R o bo tn iczych . Zo s ta łe m  
w ów czas m ia n o w a n y  k ie ro w n i­
k ie m  tego o d d z ia łu . Późmietj 
o d d z ia ł ro z ró s ł s ię  do  ro z m ia ­
ró w  d e le g a tu ry , k tó re j p ra ca ­
m i n a d a l k ie ro w a łe m . W  1950 
r., ze w zg lę du  na ro z w ó j za­
d ań  b u d o w la n y c h , p o w s ta ła  w  
Szczecin ie  sa m odz ie lna  D y re k ­
c ja  B u d o w y  O s ie d li R o b o tn i-

—> Czy p rz y p o m in a  pan  so 
b ie , D y re k to rz e , k tó r y  b u d y ­
n e k  p ie rw szy  odbudow ano  
w  Szczecinie?

—  K tó ry  b y ł p ie rw s z y  n ie  
w ie m , p on iew aż p rze d  u tw o ­
rz e n ie m  s łu żby  in w e s to rs k ie j 
D B O R  w  Szczecin ie  d z ia ła ła  
w  la ta c h  1946— 1949 Szczeciń­
ska  D y re k c ja  O db u do w y, k tó ­
ra  p ro w a d z iła  ju ż  p ra ce  p rz y  
o db ud o w ie  zn iszczonych  b u ­
d y n k ó w . Jedną  z p ie rw s z y c h  
in w e s ty c j i D B O R  b y ła  o dbudo ­
w a  tz w . o s ied la  w o je w ó d z k ie - 
go, położonego w k w a r ta le  b ud ow a  d o m ó w  p rz y  u l.  O jca 
u l ic  A d m ira ls k ie j,  H e n ry k a  B o jz y m a  i  u l. M o n tw illa . 
Pobożnego i  J a ro w ita . O  i le
sob ie  p rz y p o m in a m , o d d a liś -  —  P ie rw sze  la ta  p ra cy  
m y  je  do u ż y tk u  p rz y  ko ń c u  D B O R  pośw ięca ł o db udow ie

czych, o b e jm u ją c a  s w y m  zasię  1949 r. P óźn ie j b y ła  m . im. o d -  zn iszczonych  b u d y n k ó w ?

EKONOMIA NA CO DZIEŃ
N A  p rz y b ic ie  f le k ó w  czy 

p rzyszyc ie  paska  u p a n to fla  
„m ó j”  szewc każe m i czekać 
co n a jm n ie j c z te ry  d n i. W a r­
sz ta t je s t sp ó łdz ie lczy  i  w  d u ­
żym  s to p n iu  zm echan izow any. 
O w a m e ch an iza c ja  rzuca  się 
zresztą  od ra zu  w  oczy : w a r ­
sz ta t ma „ ła c ia rk ę ”  do  ce ro ­
w a n ia  o b u w ia , zm yś lne  im a d ła  
do  f le k o w a n ia , p rasę doc isko ­
w ą  do ze lów ek itp .

J e s t w ię c  o c z y w is ty  p o s tę p  w  w y ­
p o s a ż e n iu  te c h n ic z n y m , a d la c z e g o  
n a  w y k o n a n ie  n a jp r o s ts z e j u s łu g i  
t rz e b a  ta k  d łu g o  czeka ć?  B o  m a ­
s z y n y  s to ją  b e z u ż y te c z n ie , w z g lę d ­
n ie  w y k o r z y s ty w a n e  są w  m in im a l ­
n y m  s to p n iu .  B o  rz e m ie ś ln ic y  w o lą  
t r a d y c y jn y  s z e w s k i p o ć ię g ie l.  Z m e ­
c h a n iz o w a n a  n a p ra w a  o b u w ia  s ta je  
s ię  f i k c ją .  N ie  m ó w ią c  ju ż  o  ty m , 
że s to ją c e  w  c h a r a k te rz e  e k s p o n a ­
tó w  m a s z y n y  n ie  z a r ó b  a n a w e t  na  
s w o ją  a m o r ty z a c ję .  A  p rz e c ie ż  „ z a ­
m ro ż o n y ”  w  n  eh  k a p i ta ł  s ię g a  se ­
te k  ty s ię c y  z ło ty c h .

„ M ó j ”  s z e w c  n ie  je s t  w y ją t k ie m ,  
l-o d o b n e  s y tu a c je  p o w ta r z a ją  s ię

n a d e r  częs to . W  c z te rd z ie s tu  d u ­
ż y c h  z a k ła d a c h  u s p o łe c z n io n y c h , 
n a p r a w ia ją c y c h  o b u w ie  w  spo sób  
c z ę ś c io w o  z m e c h a n iz o w a n y , p o z io m  
te c h n ic z n y  w y k o n y w a n ia  u s łu g  d a ­
le k o  o d b ie g a  od  n ie z b ę d n e g o  m in i ­
m u m . N a w e t w  t y c h  n a j le p ie j  z o r ­
g a n iz o w a n y c h  i  z d u ż y m  ge s te m  
w y p o s a ż o n y c h  z a k ła d a c h  w y d a jn o ś ć

NAWYK
DO

POCIĘGLA
p r a c y  je s t  d u ż o  n iż s z a  n iż  w - p o ­
d o b n e j k a te g o r i i  p la c ó w k a c h  w  C z« 
e h o e ło w a c ji  c z y  Z S R R .

D la  p r z y k ła d u :  w  n a s z y c h  4« n o ­
w y c h  p u n k ta c h  z m e c h a n iz o w a n e j 
n a p r a w y  o b u w ia  na  je d n e g o  p r a ­
c o w n ik a  p rz y p a d a  ra p te m  12 p a r  
b u tó w  d z ie n n ie ; w  C S R S  i  Z S R R  — 
35 p a r .  a w ię c  t r z y k r o t n ie  w ię c e j!

W dzielnicy świątecznych podarunków

G D Z IE  S Z U K A Ć  P R Z Y - 
C Z Y N ?  Przede  w s z y s tk im  w  
m e todach  p ra c y  s tosow anych  
p rzez  naszych  rz e m ie ś ln ik ó w . 
C h a ra k te ry s ty c z n e , że w  u s łu ­
gach, k tó re  n ie  m a ją  sp ecyficz  
n ych  t ra d y c j i  rze m ie ś ln iczych , 
poz io m  tec h n ic z n y  je s t  znacz­
n ie  w yższy od  p rzec ię tnego . W 
sze w stw ie  n a to m ia s t ów  t ra d y ­
c jo n a liz m  w id a ć  w y ra ź n ie . N a ­
w y k  do p oc ięg la  i  zasada w y ­
k o n y w a n ia  w s z y s tk ic h  o pe ra ­
c j i  p rzez tego samego p ra co w  
n ik a  są tu  jeszcze powszechne.

A  m e c h a n iz a c ja  u s łu g  m a  t o  do  
S ie b ie , że  w y m a g a  c z y n n o ś c io w e g o  
p o d z ia łu  p r a c y :  b u t  p o w in ie n  p rz e ­
c h o d z ić  p rz e z  rę c e  k i l k u  p r a c o w n i­
k ó w ,  z k tó r y c h  k a ż d y  w y k o n u je  
r e p e r a c ję  w  s w o je j  p r z y d z ie lo n e j  
s p e c ja ln o ś c i.  A  w ię c  ta ś m o w o , bez 
c z a s o c h ło n n e j z m ia n y  n a rz ę d z i i  
¿ .o d ry w a n ia  s ię ”  o d  s to łk a  c z y  m a ­
s z y n y .

M A M Y  duże p o trz e b y  w  
d z ie d z in ie  us ług . T ru d n o  je  ra  
d y k a ln ie  i  od  ra zu  zaspokoić. 
S e tk i tys ię cy  z ło tych , n ie rzad ­
k o  w  dew izach , w y d a je m y  na 
now e  m aszyny  i  u rządzen ia , 
liczą c  —  i  s łuszn ie  —  że za k ła  
d y  zm echan izow ane  p o w in n y  
dać szyb c ie j re a ln e  k o rz y ś c i i  
z a ła tw ić  w ię kszą  liczb ę  k l ie n ­
tó w . N ie s te ty , n a js łuszn ie jsze  
n a w e t za łożen ia  same w  sobie 
n ie  p rzysporzą  nam  a n i s ław y, 
a n i ko rzyśc i. Ż e by  m aszyny  za 
czę ły  p ro cen tow a ć, m u s im y  
przede  w z y s tk im  o de rw a ć  szew 
có w  od poc ięg la  i  p rz y z w y ­
czaić ic h  do n o w y c h  m etod  
P racy. ( L s k ) ,

—  M ożna p ow iedz ieć , że do' 
ro k u  1955 p raca  nasza po lega ­
ła  w y łą c z n ie  na p rz y w ra c a n iu  
u ż y w a ln o ś c i b u d y n k o m  zn isz­
czonym  w  czasie w o jn y . B y ła  
to  ekonom iczna  konieczność, 
k tó ra  jednocześn ie  d e te rm in o ­
w a ła  p ro je k to w a n ie , tech n o ­
lo g ię  w y k o n a w s tw a  i  o rg a n i­
zację  budow y.

—  Ja k  d aw no  D B O R  za­
k o ń c z y ł o dbudow ę  s ta ry c h  
b ud ynkó w ?

—  O dbudow ę  osta tn iego  wj 
S zczecin ie  b u d y n k u  m ie s z k a l­
nego, k tó r y  n a d a w a ł s ię  je s z i 
cze do tego ce lu, zakończy liś -i 
m y  p rze d  d w om a  la ty .

—  P ie rw sze  now e b u d o w ­
n ic tw o , lo  o czyw iśc ie  S D M Î

—  N a tu ra ln ie , k tó ż  tego  n ié  
pam ię ta ?  To  przec ież b y ło  
wówcz<36 d la  Szczecina w y d a ­
rze n ie  o g ro m n e j w a g i. L u d z ie  
c h o d z ili p rz y g lą d a ć  s ię  ja k  roę 
ną  w  naszym  m ieśc ie  p ie rw ­
sze, zu pe łn ie  now e  d om y. i  
choć n ie  są one n a jlepsze  i  n a j 
ła dn ie jsze , w szyscy  czu jem y; 
do  te j d z ie ln ic y  ja k iś  6en ty^  
m e n t, d la te g o  że b y ła  p ie rw *  
sza.

—  A  d z is ia j?

—  D z is ia j tru d n o  je s t  » l i­
czyć p lace  b u d o w y  w  n aszym  
m ieśc ie  —  Rooseve lta , K o m u ­
n y  P a ry s k ie j,  N iebuszewo...

—  Z s u m u jm y  w s z y s tk ie  
iz b y , k tó ry c h  in w e s to re m  
b y ł D B O R .

—  Jest tego  sporo. T y lk o  i  
b u d o w n ic tw a  ra d  n a ro d o w ych , 
n ie  lic z ą c  tzw . b u d o w n ic tw a  
pow ie rn icze g o , m a m y  na  s w y m  
k o n c ie  w  s a m y m  Szczecin ie  
23 tys . izb , a w ie c  o k o ło  8 ty s . 
m ieszkań . Je że li p rz y jm ie m y , 
że ś re d n ie  zagęszczenie na  izbę  
w y n o s i w  n aszym  m ieśc ie  1,7, 
to  łą czn ie  w  m ieszka n iach , 
k tó ry c h  in w e s to re m  b y ł D B O R  
m ieszka  ty le  osób co  wp. w  
S ta rg a rd z ie .

—- Przypuszczam , fte n ié  
cały swój czas poświęca pan  
Inw estycjom  m lcs d iao io - 
w ym . Jak ie  wobec tego jes t 
pana hobby?

—  M o je  hob by, to  k u ltu ra ,
sz tukę . D la te g o  w ła ś n ie  je ­
s te m  c z ło n k ie m  K o m is j i  K u l ­
tu r y  W  RN . B y łe m  te ż  p reze­
sem  R obo tn iczego  Tow arzys tw  
w a  M uzycznego, k tó re g o  o rk ie ­
s t ra  s ta ła  s ię  z a lążk iem  Pańw 
s tw o w e j F i lh a rm o n ii w  Szczew 
c in ie , a n a s tę p n ie  p rz e w o d n i­
czącym  T o w a rz y s tw a  P rz y ja ­
c ió ł T e a tru  M uzycznego, in i ­
c ja to ra  z o rg a n iz o w a n ia  w  
Szczecin ie  P a ń s tw o w e j O pe­
re tk i.

R o z m a w ia ł:  A K

W  S K L E P A C H  D Z IE L N I C Y  Ś W IĄ T E C Z N Y C H  P O D A R U N K Ó W  R U C H  O G R O M N Y . S Ą  T A C Y , K T Ó ­
R Z Y  P R Z Y B Y W A J Ą  T U  P O  U P O M IN K I ,  IN N I  P R Z Y P R O W A D Z A J Ą  J U Z  T Y L K O  N A J M Ł O D S Z E  
P O C IE C H Y , A B Y  C IE S Z Y Ł Y  S IĘ  W ID O K IE M  K O L O R O W O  O Ś W IE T L O N Y C H  C H O IN E K  I  G IR L A N D . 
P E R S O N E L  M A  B A R D Z O  D U Ż O  P R A C Y . J E D N Y M  Z  N A J L IC Z N IE J  O D W IE D Z A N Y C H  S K L F P Ó W  
J E S T  D R O G E R IA  „ L E C H I A ” . W IA D O M O , K O S M E T Y K  T O  „ Ż E L A Z N Y  P U N K T ”  W  S P IS IE  U -  
F O M IN K O W  N A  K A Ż D Ą  O K A Z J Ę .  (aż)

F o to .  S t. C ie ś la k

Białe myszy
W IA D O M O , p o ja w ia ją  s ię  „ w  p i ja n y m  w id z ie ” . Z  n ie ja k im  p rz e to  

r o z b a w ie n ie m , s ą d zą c , że  p o c h o d z i z  i z b y  w y t r z e ź w ie ń ,  p rz e c z y ­
ta łe m  w ie r s z  m ło d e g o  (o c z y w iś c ie ,  d w o jg a  im io n )  p o e ty ,  k t ó r y  
(w .e rs z , n ie  p o e ta )  t a k  s ię z a c z y n a : — „ U w o ln io n o  b ia łe  m y s z y  
z k la te k ,  w y lę g a ją  w  u l ic e  r o je m  —  m a m o , n ie  p o z w ó l b r a tu  g a s ić  
lś n ie n ia  f u te r e k  p o p io łe m ” . I  k o ń c z y :  —  „ D r z e w a  n a p ię ły  ś c ię g n a  
— c z y h a ją ,  k o t y  g o to w e  d o  s k o k u . M a m o , p o w ie d z  m o je m u  b r a tu ,  
że f u te r k a  p ły n ą  r y n s z to k ie m .. . ”  T y t u ł  te g o  w ie r s z a :  „ Z im a ” .

A u to r  p e w n ie  m y ś la ł  o  „ z im ie  s tu le c ia ” . Ja sn e , je ż e l i  w  m ró z  
t a k  s ia r c z y s ty  f u te r k a  p ły n ę ły  r y n s z to k ie m , trz e b a  b y ło  c z y m  
in n y m  ( m o c n ie js z y m )  s ię  ro z g rz e w a ć . A  d rz e w a  t y l k o  na  to  c z y h a ją .  
Z a to c z y s z  s ię  i  m oże sz  g ło w ę  r o z b ić  o  ic h .. .  n a p ię te  ś c ię g n a .( ł) .  R o z ­
b i je s z  g ło w ę  i  b ia łe  m y s z k i. . .  C a łe  szczę śc ie , że k o t y  g o to w e  d o
s k o k u .........O j,  k o t ,  k o t ,  p a n i  m a tk o ,  k o t ,  k o t ,  n a r o b i ł  m i  w  p o k o ik u
ło s k o t ” .

I n n y  m ło d y  p o e ta  je s t  w s t r z e m ię ź l iw y  z im ą . R a d z i:  „ s ą c z  m ró z  
p o  s z k l iw ie  z ę b ó w ” . T e g o  n ie  d rę c z ą  b ia łe  m y s z y , w ię c  p is z e  b ia ­
ły m  w ie rs z e m : — „ w  l iś c ia c h  r o ś l in  z im o w y c h  p r z e m i ja n ie  s ta tk ó w  
p o w ie t r z e  k r ą  d z w o n ią c e  g ło s a m i ic h  m a s z tó w ” . W id z i :  — „ la m p a m i 
o k u tą  d ro g ę  d o  b ia łe g o  s k le p ie n ia  k o n a r ó w  d o m  d rz e w  g w ia z d o o k ą  
je g o  g o s p o d y n ię  tw o ją  p ie rw s z ą  p r a w d z iw ą ” .

T e n  p o e ta , w y p r z e d z a ją c  s k o r y c h  d o  z m ia n  w  p is o w n i  j ę z y k o ­
z n a w c ó w , n ie  u ż y w a  a n i  p r z e c in k ó w , a n i k r o p e k .  L e c z  m im o  to ,  
m im o  że w o ła :  „ b ie r z  p r z y g a r n i j  n a  r ę k a w ic a c h  k r o p le ”  —  n ie  
u s t rz e g ł s ię .. . c z k a w k i .  T o  b a ra z o  d z is ia j  z a r a ź liw a  d o le g l iw o ś ć  
•w ie lu  m ło d y c h  tw ó r c ó w ,  j a k  d a w n ie j  w z d y c h a n ie  d o  k s ię ż y c a .

P o d o b n o  w in n e  te m u  s z tu c z n e  s a te l i t y .  N ie  m o ż n a  ju ż  —  tw ie r d z ą  
p o e c i- n o w a to r z y  —  w y p o w ia d a ć  s ię  w  z w y k łe j  m o w ie ,  k ie d y  s p u t­
n i k i  s w o im  „ p i i . . .  p i i ”  s z u k a ją  p o r o z u m ie ń  z“ i n n y m i  p la n e ta m i.  
M o ż l iw e .  A le  m y ,  z w y c z a jn i  ś m ie r te ln ic y ,  n ie  ro z u m ie m y  p rz e c ie ż  
je s z c z e  ję z y k a . . .  M a r s ja n .  J A R O M IR  IR Y G L A W ,
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Warszawie przygotował dla 
swych najmłodszych w i­
dzów barwne widowisko 
Jana Brzechwy „NIE­
ZW YKLE PRZYGODY PA  
NA KLEKSA”. Występują 
w nim najbardziej znane 
i łubiane postacie z ksią­
żek tego popularnego wśród 
dzieci bajkopisarza.

W listopadzie br. na pól 
kach księgarskich ukaże się 
nowa książka Jana Brzech 
wy dla dzieci. Będzie to 
współczesna baśń o „Czer­
wonym Kapturku” z ilu­
stracjami Danuty Imiel­
skiej.

NA ZDJĘCIU: Jan Brzech 
wa wśród aktorów grają­
cych w jego sztuce.

C A F —  fo t .  U c h y m ia k

"W zw ią z ik u  ze z b l iż a ją c ą  s ię  d w u  
d z ie s tą  r o c z n ic ą  w y z w o le n ia  Z ie ­
m i  K o s z a l iń s k ie j  © ra z  u ro c z y s to ś ­
c ia m i  w  ra m a c h  R o k u  P o m o rz a  
Z a c h o d n ie g o  W o je w ó d z k i  K o m i te t  
F r o n t u  J e d n o ś c i N a ro d u  w  K o s z a ­
l i n i e  o ra z  p o s z c z e g ó ln e  p re z y d ia  
r a d  n a r o d o w y c h  p o w z ię ły  u c h w a ły  
d o ty c z ą c e  : sze re g u  o k o l ic z n o ś c io ­
w y c h  w y d a w n ic tw .  P r z y s tą p io n o  
} u ć  d o  o p r a c o w y w a n ia  M o n o g ra f i i  
¡D w u d z ie s to le c ia  Z ie m i K o s z a l iń -  

fu k ie j. N ie z a le ż n ie  od  te g o  w ła d z e  
m ie js k ie  K o s z a lin a  p o s ta n o w i ły  w y  
d a ć  m o n o g ra f ię  m ia s ta , n a w ią z u ją c  
d o  p rz y p a d a ją c e g o  w  r .  1966 7t>0- 
te c ia  n a d a n ia  p r a w  m ie js k ic h .

Monografie
XX-lecia

O p ra c o w a n ie  m o n o g ra f i i  K o s z a l i­
n a  z le c o n o  In s t y t u t o w i  Z a e h o d n io -  
P o m o r s k  i em  u w  S z c z e c in ie , w y ­
d a w c ą  zaś m a  b y ć  W y d a w n ic tw o  
P o z n a ń s k ie ., P o d o b n ą  p ra c ę  o  c h a ­
r a k te rz e  p o p u la r n o - n a u k o w y m  za ­

m ie r z a ją  p o d ją ć  r ó w n ie ż  o jc o w ie  
m ia s ta  S łu p s k a . P r o je k tu je  s ię  p o ­
n a d to  w e s p ó ł z  w o j .  s z c z e c iń s k im  
p r z y g o to w a n ie  d o  r o k u  1965 spe c­
ja ln e g o  w y d a w n ic tw a  p rz e z n a c z o ­
n e g o  d la  z a g r a n ic y .  (Z A P )

„Syzyfowe
prace“

po słowacku
W  o s ta tn ic h  d n ia c h  u k a r a ła  

* ię  w  B r a t y s ła w ie ,  n a k ła d e m  
w y d a w n ic tw a  „S m e n a ” , p o ­
w ie ś ć  S te fa n a  Ż e ro m s k ie g o  
„ S y z y fo w e  p ra c e ” . P n e e le ż y la  
j ą  n a  ję .y k  S ło w a c k i M a r ia  
B a b ia k  o va  -  B a je ia ,  k tó r a  
u d o  s tę p a  i la  ju ż  » Io w a -.:k im  czy­
te ln ik o m  w ie le  u tw o r ó w  n a -  
tw y c h  k la s y k ó w .

W  r e c e n z j i ,  k t ó r a  u k a z a ła  
•  ę w  ty g o d n ik u  „ K t t l t u r n y  
Z iv o l ” , p r z e k ła d  o c e n io n y  z o ­
s ta ł b a rd z o  p o z y ty w n ie .  
S tw ie rd z a  s ię  w  n ie j  r ó w n ie ż , 
■e o b e c n ie  w s z y s tk ie  n a j le p ­
sze u t w o r y  S te fa n a  Ż e ro m s k ie  
go  c z y te ln ik  i  o w s c k i  p rz e c z y  
ta ć  m o ż e  w  s w y m  o jc z y s ty m  
ję z y k u .  ( K t—P A P —W )

J ïiS H & A __________

WESBM
— S T E F A N  Ż E R O M S K I — L u d z ie  

b e z d o m n i,  C z y te ln ik ,  c e n a  25. K o r ­
n e l ia  D O B K IE W IG Z O W A  — O M a r  
śku P r a w y m  z  J e m ie ln ic y ,  Ś lą s k  
c e n a  20, J a ro s ła w  M a r e k  R Y M -  
H -te W T C z  — M e ta f iz y k a ,  C z y te ln ik ,  
c e n a  10. M ik o ła j  C Z Y R K O  — M ó ­
w im y  p o  r o s y js k u ,  P Z W S , cen a  16. 
N .M . IZ J U M O W  — C o  to  są -ra - 
d io l in ie ,  M O N , cen a  8. M . K O ­
C H A Ń S K I — W s p ó łcze sn a  b ro ń  
s t r z e le c k a , M O N , c e n a  10. W Y ­
B R A N E  z a g a d n ie n ia  e k o n o m ik i  w o  
je run e j część I I ,  M O N , cen a  35. 
H e n ry  H . H A R T  -  W E N E C K I — 
P o d r ó ż n ik ,  K iW , cen a  40. J e rz y  
P U T R A M E N T  — W rz e s ie ń , C z y te l­
n ik .  cen a  23. A d a m  M IC K IE W IC Z  
— P a n  T a d e u sz , C z y te ln ik ,  cena 25. 
J . S M O L S K A , J . R U S IE C K I — 
E n g lis h  f o r  E v e ry o n e  P a r t  O n e , 

P Z W S , cena 34. J e rz y  P I E T K IE ­
W IC Z  — N a  d n o  o c e a n u ,- W y d a w ­
n ic tw o  M o r s k ie ,  cen a  4. X X V I I I  
Z ja z d  K o m u n is ty c z n e j  P a r t i i  W ie l ­
k ie j  B r y t a n i i ,  K iW ,  cen a  5. W ła ­
d y s ła w  G O M U Ł K A  — P r z e m ó w ie ­
n ie  1962 r . ,  K iW ,  ce n a  14, Ig o r  
S I K IR Y C K I  — O s tro ż n ie , ś w ie ż o  
n a p is a n e , W .Ł . ,  cen a  14. R o m a n  
W A P IN S K I  — R u c h  ro b o tn ic z y  na 
P o m o rz u  w  la ta c h  1920— 1939, W y ­
d a w n ic tw o  M o r s k ie ,  cen a  15. K a ­
r o l  M A R K S  —  F ry d e T y ik  E N G E L S , 
D z ie ła  — to m  7, K iW ,  c e n a  30. 
K a r o l  M A R K S  — T e o r ie  w a r to ś ć 1 
d o d a tk o w e j, K iW . cena 30.

W M È Ë m k
C Z A S E M  je s t  to  z w y k ły  b r u ­

l io n ,  c zase m  p o tę ż n a  w  s k ó rę  
o p ra w n a  . k s ię g a  ze z ło co -n ym  n a p i ­
sem  „ K r o n ik a ” . B io g r a f ię  f a b r y k ,  
w io s e k , m ia s te c z e k , sz ikó ł, s p is u ją  
lu d z ie -  ró ż n y c h  p r o fe s j i  i  z a in te ­
re s o w a ń . N ie  w s z y s tk im  je d n a k  
s ta rc z a  c ie r p l iw o ś c i .  b v  w s p ó łc z e s ­
ną  h is to r ię  sw e g o  ś r o d o w is k a  k r e ś ­
l i ć  p rz e z  c a łe  la ta .  J e ś l i  n ie  z n a j­
dą  n a s tę p c y , k r o n ik a  w ę d r u je  na 
p ó łk ę . N ie r a z  p o  la ta c h ,  k to ś  b a r ­
d z ie j c ie k a w s k i w y g r z e b ie  z k u r z u  
m a n u s k r y p t  i  —  u rz e c z o n y  o p is e m  
fa k tó w ,  k tó r y c h  a n i p a m ię ć  lu d z ­
k a  a n i o f ic ja ln e  d o k u m e n ty  n ie  

u t r w a lą  — sa m  s ięga p o  p ió ro .
P rz e  w e r to w a łe m  w ie le  ró ż n y c h  

k r o n ik .  J e d n ą  z n a jc ie k a w s z y c h  
b y ła  k r o n ik a  w  T r z c iń s k u  -  Z d r o ­
ju .  O b s z e rn e  z a p is y  i lu s t r o w a n e  
z d ję c ia m i,  p ię k n y  h e r b  na  s t r o n ie  
ty tu ło w e j .  A le  n a jb a rd z ie j  im p o n o ­
w a ł fa k t ,  że w  k r o n ic e  o d n o to w a ­
n o  w s z y s tk ie  w a ż n ie js z e  w y d a rz e ­
n ia ,  ja k ie  z a s z ły  w  m ia s te c z k u  od  
r o k u  1935. O ty m ,  j a k  w a ż n ą  r o lę  
p r z y p is u je  s ię  k r o n ik a r s k ie j  p ra ­
c y , z a p o c z ą tk o w a n e j p rz e z  n a u c z y ­
c ie la  T o m a s z a  P rz e łą c z n ik a ,  ś w ia d  
c z y  c h o c ia ż b y  to , że  tre ś ć  z a p is ó w  
za k a ż d y  r o k  z a tw ie rd z a ją  r a d n i  
na  s e s j i  M ie js k ie j  R a d y  N a ro d o w e j.

P r z y p o m in a m  s o b ie  ro z m o w ę  z 
je d n y m  z m ie s z k a ń c ó w  B r z e ź n ic y  
w  K o s z a liń s k ie m , o p o w ia d a ją c y m  
o k r o n jc e  w s i z a ło ż o n e j p rz e z  m ie j  
s c o w e g *  n a u c z y c ie la  z o k a z j i  T y ­
s ią c le c ia ,  o  d u ż y m  z a in te re s o w a n iu  
k r o n ik ą  ze s t r o n y  m ie s z k a ń c ó w  
B rz e ź n ic y , p r z y n o s z ą c y c h  n a u c z y ­
c ie lo w i  c ie k a w e  d o k u m e n ty  z  p ie r  
W szych  la t  p o w o je n n y c h .

P o ja w i ły  s ię  w  p a m ię c i n a z w y  
m ie js c o w o ś c i,  n a z w is k a  lu d z i ,  p o ­
s z p e ra łe m  w  s ta ry c h  d z ie n n ik a r ­
s k ic h  n o ta tk a c h ,  g d y  w  je d n y m  
z o s ta tn ic h  n u m e r ó w  . .T y g o d n ik a  
K u l t u r a ln e g o ”  p rz e c z y ta łe m  zap o ­
w ie d ź  k o n k u r s u  na  o p ra c o w a n ie  
ś r o d o w is k o w y c h  „ M o n o g r a f i i  — k r o  
n i k t  X X - le c ia ” . T e j  a k c j i ,  og łoS Ło- 
n e j p o d  h a s łe m : „ P is z e m y  k r o n i ­
k i  X X - le c ia  s w o ic h  ś r o d o w is k ” , 
p a t r o n u je  re d a k c ja  „ T y g o d n ik a  
K u l tu r a ln e g o ” , P o ls k ie  R a d io  i  M i­
n is te r s tw o  K u l t u r y  i  S z tu k i .  '

N ie  t r z e b a  n ik o g o  p rz e k o n y w a ć  
o ty m ,  j a k  s z c z e g ó ln ie  w a ż n ą  spea 
w ą  je s t  u r a to w a n ie  p rz e d  z a p o m ­
n ie n ie m  w y d a rz e ń  i  fa k tó w  z n a ­
c z ą c y c h  p ro c e s  z a s ie d la n ia , od ibu - 
d o w y  i  ro z b u d o w y  a  w re s z c ie  c a ł­
k o w i t e j  in te g r a c j i  z p o z o s ta ły m i 
o b s z a ra m i P o ls k i  z ie m  n a d o d rz a ń -  
s k ic h  i  n a d b a ł ty c k ic h .  W  sp o łe c z ­
n o  -  p o l i t y c z n e j  e d u k a c j i  m ło d e g o  

p o k o le n ia ,  u ro d z o n e g o  i  w y c h o w a ­
n e g o  na  ty c h  z ie m ia c h , w  p r z y ­
s w a ja n iu  s o b ie  w ie d z y  o t r u d a c h

Z prac
liistyiutu Polskiego 

w Kanadzie
N A  Z E B R A N IU  In s ty tu tu  

P o lsk iego  w  K a n a d z ie  postano 
w io n o  k o n ty n u o w a ć  p race 
zm arłego  p rzed  p arom a  m ies ią  
ca m i d ra  W ik to ra  T u rk a , za ­
ło ż y c ie la  1 d y re k to ra  In s ty tu tu  
—  t j .  p ro w a d z ić  w  da lszym  
c iągu  re je s tra c ję  w sze lk ich  
d ru k ó w  i  p u b lik a c ji o raz doku  
m e n tó w  d o tyczą cych  życ ia  i  
ro z w o ju  p o ls k ie j g ru p y  e tn ic z ­
n e j w  K anadz ie .

D la  u c z c z e n ia  p a m ię c i d r a  T u r k a  
w y d a n a  b ę d z ie  o p ra c o w a n a  p rz e z  
n ie g o  w  ję z y k u  a n g ie ls k im  m o n o ­
g r a f ia  „P o le ®  in  M a n i  to b ą ”  h is to ­
r ia  o s a d n ic tw a  p o ls k ie g o  w  p r o ­
w in c j i  M a n ito b a .  Z e b ra n ie  z a k o ń ­
c z y ło  s ię  w y b o re m  n o w e g o  d y r e k ­
to ra  I n s t y t u t u .  Z o s ta ł n im  w ic e ­
p re z e s  I n s t y t u t u  X  K r y c h o w s łu .

p ie rw s z y c h  l a t  p o w o je n n y c h ,  w ie l ­
k o ś c i d o k o n a n e g o  ta m - d z ie ją , p ie r w  
s z o rz ę d n ą  r o lę  o d g r y w a ć  b ę d ą  fa k ­
t y  z w ią z a n e  z o p is e m  d z ie jó w  

'w ła s n e g o  ś ro d o w is k a ,  je g o  k s z ta ł­
to w a n ia  s ię  w  m in io n y m  d w u ­
d z ie s to le c iu .  T o  z re s z tą  -z te g o  p o ­
k o le n ia ,  k tó r e  z a s i l i ło  j u ż  n a u c z y ­
c ie ls k ie  sze re g i, n ie je d e n  s ię g n ie  
p o  k r o n ik a r e k .e  p ió ro . T r a d y c ję  
ic h  p r a c y  s ta n o w ią  ta m te  k r o n ik i ,  
p is a n e  w  p ie rw s z y c h ,  p o w o je n n y c h  
ty g o d n ia c h , g d y  p ro b le m e m  b y ło  
n a w e t  z d o b y c ie  o w e g o , p o ż ó łk łe g o  
ju ż  d z iś  o d  s ta ro ś c i b r u lio n u .

J A N  K A W S K I

K0HRAD BIELSKI
pisze wspomnienia 

o Kazimierzu n Wisła
K O N R A D  B I E L S K I  — a u to r  „ M o ­

s tu  n a d  cza se m ”  — k o ń c z y  o b e c ­
n ie  p ra c ę  n a d  n o w y m  to m e m  
w s p o m n ie ń  z K a z im ie rz a  na d  W is ­
łą .  Z a m ie r ż e n ie m  a u to ra  je s t  o d ­
tw o r z e n ie  n ie p o w ta r z a ln e j  a tm o s fe  
r y  i  k l im a t u  a r ty s ty c z n e g o  te j  
„ M e k k i ”  p la s ty k ó w  i  p is a rz y , p r z y  
p o m  m e n u ; n a jc ie k a w s z y c h  w y d a ­
rz e ń  z h is to r i i  te g o  m ia s te c z k a .

P o s z c z e g ó ln e  r o z d z ia ły  k s ią ż k i za ­
w ie r a ć  b ę d ą  s y lw e tk i  i  p o r i r e jy  
w y b i t n y c h  tw ó r c ó w  p r z e b y w a ją ­
c y c h  w  K a z im ie rz u .  T o m  n o s i r o ­
b o c z y  t y t u ł  „ W s p o m n ie n ia  k a z i-  
m ie ra fe ie ”  i  u k a ż e  s ię  n a k ła d e m  
W y d a w n ic tw a  L u b e ls k ie g o  w  p ie r w  
s z e j p o ło w ie  p rz y s z łe g o  ro k u .

( K t — P A P —M — » )

"K u rie r
z itujsikct,
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◄  R O B O T N IK  h u t y  „S z c z e c in ” , 
S ta n is ła w  Z a p a ła  m ia ł  p r z y s ło w io ­
w y  i n t  s zczęśc ia . O k a z a ł s ię  o n  
s tu ty s ię c z n y m  u b e z p ie c a o n y ^n  iw  
w o j.  s z c z e c iń s k im . Z  t e j  o k a z j i  D y  
r e k c ja  U  b e z ip .e c z a ln i w rę c z y ła  sw e­
m u  s tu ty s ię c z n e m u  a b o n e n to w i k o ­
p e r tę  z  z a w a r to ś c ią  15 000 z ł.

E K IP A  d ź w ig o w a  ta b o ru  p ł y ­
w a ją c e g o  U rz ę d u  M o rs k ie g o  d o k o ­
n a ła  w  o s ta tn im  cza s ie  p o d n ie s ie ­
n ia  sze re g u  je d n o s te k  p ły w a ją c y c h  
z a to p io n y c h  w  o k r e s ie  w o jn y  n a  
te re n ie  p o r tu .

4  N IE K T Ó R E  c e n y  n a  n a b ia ł,  
a r t y k u ł y  m ie c z n e  i d ró b . Cena m as  
ia  —  659 ?1, j a j k a  —  2 : — 25 z ł,  
l i t r  ś m ie ta n y  — 180 —  2 0 z ł, l i t r  
m le k a  —  50 z ł,  k u r a  lu b  k o g u t  — 
350 — 450 z ł ,  gęś lu b  in d y k  —  
800 — 1 060 z ł, k a c z k a  — 400 —  
500 z ł.

^  K A R E T K A  P o g o to w ia  M ie j ­
s k ie g o  m u .s ia la  p ó jś ć  do  re m o n ­
tu .  M im o  to  P o g o to w ie  m oże d a le j  

s łu ż y ć  p o t r z e b u ją c y m  d z ię k i k a ­
r e tc e  P C K , k tó r a  zo s ta ła  p r z y ­
d z ie lo n a  n a  te n  c e l p rze z  p łk ,  
C ia  io w i  cza.

◄  R E S T A U R A T O R  Z .K . p o b ie ­
r a ł  n a d m ie rn e  c e n y  za w ó d k ę  n a  
w y n o s . K o m is ja  S p e c ja ln a  do  W a l­
k i  z N a d u ż y c ia m i i  S p e k u la c ją  
u k a r a ła  go  g r z y w n ą  w  w y s o k o ś c i 
50 030 Z ł.

◄  R U R O C IĄ G  g a r o w y  na  Ł a sz - 
t o w n i  ro z p o c z ę to  m o n to w a ć  p r z y  
m o ś c ie  n a  O d rz e  z a c h o d n ie j, j e ś l i  
n ie  n a s ta n ą  m ro z y ,  u k o ń c z e n ie  p ra c  
p rz e w id z ia n e  je s t  w  n a jb l iż s z y c h  
ty g o d n ia c h ,  ta k ,  że w  s ty c z n iu  U asz 
t o w n ia  m o g ła b y  ju ż  k o rz y s ta ć  z 
u rz ą d z e ń  g a z o w y c h .

◄  w T E A T R Z E  POLSKIM p r e ­
m ie r a  s z tu k i  M . R i t t n e r a  p t .  „ G łu ­
p i  J a k u b ” .

SZPER AC Z

1 EDGAR WALLACE

T a k  je s t, proszę pana.
—  Z a jm u je s z  s ię  pocztą  w ie czo ro w ą  i  ranną . W y t łu ­

m acz m i w ię c  ja k  się to  dz ie je , że w s zys tk ie  l is ty  w  
n ie b ie s k ic h  ko p e rta ch  dochodzą do m n ie  d op ie ro  d w a ­
dzieścia  c z te ry  godzim y p ó źn ie j, am iżeli p o w in n y?

—  N ie  p o tra f ię  p a n u  tego w y tłu m a c z y ć , proszę pana.
—  Może się p o tra fis z  w y tłu m a c z y ć  d ru g ie m u  panu. rTo  

d e te k ty w  ze S co tla n d  Y a rd u . A le  p ow ied z  m u  bez w y ­
k rę tó w , bo in a cze j za ręczam  c i, że spędzisz dzis ie jszą  
noc bardzo  n iew ygo d n ie , p rz y ja c ie lu .

Jeszcze c h w ilę  w in d z ia rz  w y k rę c a ł się ja k  p is k o rz  
i  z a p ie ra ł, w reszc ie  je d n a k  s ię  za łam a ł.

—  M a m  żonę  i  c zw o ro  d z iec i —  ję c z a ł —  a oprócz  
tego s tra c iłb y m  sxvoją w o js k o w ą  re n tę .

—  N ic  n ie  u tra c is z , je ż e li n ie  będziesz łg a ł.  K io  c i 
k a z a ł z a trz y m y w a ć  l is ty  do  m n ie  adresowane?

—  J a k iś  m ężczyzna, proszę pana. N ie  w ie m  ja k  się 
nazyw a . N ie ch  t u  sko na m  na  m ie jscu , je ż e li znam  jego

m
n a z w is k o ! D a je  m i d w a  fu n J y  ty g o d n io w a  za to , żebym  
z a trz y m y w a ł w s zys tk ie  n ie b ie s k ie  k o p e rty , a  także  i  po­
cztę u rzędow ą . P rzec ież ic h  n ie  k ra d n ę  —  w szys tk ie  
s k ru p u la tn ie  w rz w a m  do p a ń s k ie j s k rz y n k i na lis ty ...

—  Dobrze, ju ż  dobrze. W szys tko  w ie m  —  p o w ie d z ia ł 
k ró tk o  M ic h a ł D o rn . —  N ie p o trze b n ie  m a rn u je s z  ty le  
czasu siDoim  gadan iem . K im  je s t tw ó j z lecen iodaw ca?

—  P rzys ię ga m  na w szys tko , że n ie  w ie m ! S po tka łem  
go k tó regoś  w ieczo ra  w  k n a jp ie . S k u s ił m n ie  na  tę  
robotę . —  B o d a jb y m  go b y ł n ig d y  n ie  zobaczy ł na oczy !

—  C zy p rz y c h o d z i tu  po lis ty?
—  T a k  jest, proszę pana. Z ja w ił się d z is ia j ra n o  po 

n ad e jśc iu  pocz ty , a le n ie  d a łe m  m u  te j n ie b ie s k ie j k o ­
p e r ty , bo jeszcze je j  n ie  m ia łe m . L is ton osz  za po m n ia ł 
o n ie j i  w ró c ił po p ó ł godz in ie , żeby ją  doręczyć.

—  N ieb ieska  ko pe rta?  Ja ka  n ieb ie ska  kope rta?  —  spy­
ta ł szybko  D o rn .

■— Jest na dole  —  w  h a llu  —  za jęcza ł n ie u c z c iw y  w in  
d z ia rz  z H ile s  M ansions.

—  Wobec lego  ze jd z ie m y  razem  i  zabierzesz ją .
W p rz e d s io n k u  na do le  z n a jd o w a ła  się n ie w ie lk a  b u d ­

ka , k tó rą  p o r tie rz y  u ż y io a li ja k o  stooje b iu ro . W in d z ia rz  
w y c ią g n ą ł spod b ib u la rz a  d w ie  n ieb ie sk ie  k o p e rty .

P ie rw szą  rozpoznał M ic h a ł ja k o  tę , k tó rą  sam zaad re ­
sow ał do siebie. R o ze rw a ł d n g ą  i  p rze czy ta ł —  o de­
te k ty w  s ie rża n t L ig h to n  dos trze g ł, iż  tw a rz  m u  s ię  
ra p te m  zm ien iła . W sunąw szy k o p e rtę  do k ieszen i, D o m  
o d w ró c ił się do w ystraszonego  w in d z ia rza .

—  Co jeszcze p rzysz ło  d z is ia j do m n ie ? , no, ale ju ż !  
N ó ż k i na s tó ł!

W in d z ia rz  sięghięł bez s łow a  do  k ieszen i m a ry n a rk i,  
w iszą ce j na d rz w ia c h  b u d k i i  w y ją ł te leg ra m , w id o czn ie  
o tw ie ra n y , a potem  znów  z a k le jo n y . M ic h a ł D o m  p rz e ­
c z y ta ł go w  napadzie  w śc iek łośc i.

0 9
—  Z a ła tw  się z  n im  —  p o w ie d z ia ł d o  s ie rża n ta  —  

d e te k ty w a , sam zaś w y b ie g ł pędem  z h a llu  i  w sko czy ł 
do p ie rw s z e j p u s te j ta k s ó w k i.  Po d z ies ięc iu  m in u ta c h  
b y ł ju ż  w  s io o im  garażu . T a ksó w ka  n ie  zd ąży ła  jeszcze  
z a w ró c ić  p rze d  w e jśc iem , k ie d y  d łu g a  czarna  m aszyna  
w y je żd ża ła  z  L o n d y n u  z  szybkośc ią  u rą ga ją cą  w s z e lk im  
p rzep isom  d rogow ym .

Z e g a r na w ie ż y  k o śc ie ln e j w  p a r a f i i  T e ls b u ry  w yd zw a  
n ia ł pó łnoc, k ie d y  m aszyna  za ha m o w a ła  g w a łto w n ie  
p rzed  b ram ą  w ię z ie n ia . M ic h a ł D o rn  w y s ko czy ł z a u ta  
i  p oc ią g ną ł za d ru t  od d zw onka .

—  N a c z e ln ik  ju ż  się p o ło ż y ł spać, proszę pana,
—  M uszę się  z n im  n a ty c h m ia s t zobaczyć. Jest to  

k w e s tia  życ ia  i  śm ie rc i. O to  m o ja  k a rta .  —  W rę c z y ł ją  
przez o k ra to w a n e  d rz w i i  czeka ł n ie c ie rp liw ie  p ó k i go 
n ie  w puszczono  i  n ie  zaprow adzono  do m ieszka n ia  d o k ­
to ra . N a c z e ln ik , w  sam e j t y lk o  p iżam ie  i  s z la fro k u  ocze­
k iw a ł go w  m a ły m  gabinec ie .

—  P a n i P in d e r od je ch a ła  o d z ies ią te j. Czy n ie  p rz y ­
s ła ł p a n  po n ią  samochodu?

—  Ń ie , dok to rze , n ic  n ie  w ie d z ia łe m  o  z w o ln ie n iu  
d z is ia j w ieczorem . L is t ,  w  k tó ry m  M in is te rs tw o  z a w ia ­
d a m ia ło  m n ie  o ty m  fa k c ie , zo s ta ł z a trz y m a n y . K to  po  
n ią  p rz y je c h a ł?

—  N ie  m a m  po ję c ia . B y łe m  p rze kon an y , że to  pan. 
W id z ia łe m  ty lk o  au to , a le  n ie  ro z p y ty w a łe m  o n ic  u iię
ce j.

—  C zy  p an  s ię  o r ie n tu je  w  k tó rą  s tronę  się u da li?
—  S k rę c il i na  d rogę , p row adzącą  do  L o n d y im . B y ł 

to  m a ły  z a m k n ię ty  sam ochód  —  zdaje  m i s ię , że B u ia k , 
bez szyb y  o d d z ie la ją ce j od k ie ro w c y . C zy p a n i P in d e r  
n ie  p oka za ła  się w  Lon dyn ie ?

( d ą s  d a ls z y  n as tą p i)
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S P O T K A N IA  Z A P A Ś N IK Ó W  O G N IW A  Z  Z A W O D N I­
K A M I  M O T O R U  W A R N E M Ü N D E  R O Z E G R A N E  W  SO­
B O T Ę  W  C H O S Z C Z N IE  I  W  N IE D Z IE L Ę  W  S Z C Z E C I­
N IE , Z A K O Ń C Z Y Ł Y  S IĘ  D W O M A  Z W Y C IĘ S T W A M I 
D R U Ż Y N Y  S Z C Z E C IŃ S K IE J . W  C H O S Z C Z N IE  O G N IW O  
W Y G R A Ł O  6:2, W C Z O R A J Z A Ś  5:3. O B Y D W A  M E C ZE  
T O C Z Y Ł Y  S IĘ  P R Z Y  S Z C Z E L N IE  Z A P E Ł N IO N Y C H  W I 
D O W N IA C H  I  S P E Ł N IŁ Y  D O B R Ą  R O L Ę  P R O P A G A N ­
D O W Ą .

NIEDZIELA
PŁYWACKA
przy pełnej 
frekwencji

N A  B A S E N IE  p rz y  p l. O rła  
B ia łe g o  o d b y ła  się w c z o ra j V I I  
7. k o le i „N ie d z ie la  p ły w a c k a ’ ’ 
d la  d z iec i i  m ło d z ie ż y  n ie  zrze 
szone j. W  zaw odach  s ta r to w a ło  
1T4 u czes tn ików , w  ty m  31 
dz iew czą t. W  poszczególnych 
k o n k u re n c ja c h  z w y c ię ż y li: 
dz iew czę ta  —  20 m  —  1) K le -  
je w s k a , 2) P a w la k ; 40 m  —  1) 
B in k o w s k a , 2) K u lig o w s k a ; 60 
m  —  K lin e k .  C h ło p c y  —  20 m
—  1) P is a rs k i. 2) K a łu ż a ; 40 m
—  1) N ie w ia ń s k i.  2) G e rw a to w  
s k i;  60 m  —  1) L ik w o ra ,  2) 
Z a rę bsk i.

W  P U N K T A C J I szkó ł p ie rw ­
sze m ie jsce  za jm u je  S zko ła  Pod 
s ta w o w a  n r  14 p rzed  Z a sa d n i­
czą S zko łą  S toczn i R e m o n to ­
w e j i  S zko łą  P od s taw ow ą  n r  
91.

(B . Jan.)

N IE M C Y  u s tę p o w a li szczeci­
n ian o m  w yszko le n ie m  techn icz  
n ym , b y l i  je d n a k  doskona le  
p rz y g o to w a n i do ty c h  sp o tka ń  
k o n d y c y jn ie . Ic h  asem a tu to ­
w y m  b y ł I .  G R E H M A N N  —  
m is trz  i  re p re z e n ta n t N R D  w  
wadze k o g u c ie j, a obecn ie  t re ­
n e r M o to ru . Jego p rz e c iw n ik  
—  K O L A N S K I s ta w ia ł m u  je d  
n a k  d z ie ln ie  czo ła  i  za ró w no  
w  C hoszczn ie  ja k  i  w c z o ra j w  
H a li  S p o rto w e j p rz e g ra ł je d y ­
n ie  na  p u n k ty .

D U Ż Ą  in d y w id u a ln o ś c ią  w  ze 
spole  p o ls k im  b y ł K U B IS Z Y N , 
k tó r y  w  C hoszczn ie  w  b ły s k a ­
w ic z n y  sposób ju ż  w  30 sekun ­
dzie  w a lk i p rz e rz u te m  przez ra  
m ię  p o ło ż y ł na ło p a tk i T E N - 
Ż E R A , w c z o ra j zaś w  podobny 
sposób z w y c ię ż y ł go w  2 m in u  
c ie  w a lk i.  P odoba li s ię  ró w n ie ż  
M IE C Z N IK  w  w adze  m usze j, 
A B R A M O W S K I w  ś re d n ie j i 
D A G A N  w  c ię ż k ie j, k tó r y  
p rzed  czasem za koń czy ł w a lk ę  
z p o tę żn ie  zb ud ow an ym  
S C H U L T Z E M .

W  S P O T K A N IU  choszczeń- 
‘•k im  p u n k ty  d la  O gn iw a  zdo­
b y l i :  M IE C Z N IK , K U B IS Z Y N , 
P R O T C Z A K , A B R A M O W S K I i 
D A G A N . N IE D Ż W IE C K I z re m i 
s o w a ł z H . G re hm an ne m , a K I  
S IE L  z B renerem .

W Y N IK I  w a lk  w czora jszego  
m eczu są następu jące: M IE C Z  
N IK  w  4 m in u c ie  p o ło ż y ł na ło 
p a tk i K n o lla , K O L A Ń S K I po 
za c ię te j w a lce  p rz e g ra ł na 
p u n k ty  z I. G rehm annem , 
P R O T C Z A K  z re m iso w a ł ze 
S chm id te m , K U B IS Z Y N  w  2 
m in u c ie  p rz y c is n ą ł do m a ty  
Tenze ra , N IE D Ż W IE C K I p rze ­
g ra ł na p u n k ty  z H . G re hm an  
nem , A B R A M O W S K I po bardzo 
ła d n e j w a lce  w y g ra ł na p un k  
t y  z H o lto th e m , K IS IE L  z re m i 
s o w a ł z B rene rem , a D A G A N  
ju ż  w  3 m in u c ie  p o ło ż y ł na  ło 
p a tk i Schu ltza .

W ID A Ć  W IĘ C , że podop iecz­
n i tre n e ra  S Z A J E W S K IE G O  
z ro b il i duże postępy. O by  ta k  
d a le j... (am)

Hokeiści NRF przeciwnikami
Polski w Innsbrucka

W  N IE D Z IE L Ę  rozegrane  zo s ta ło  w  B e r lin ie  re w a nżo w e , e l i ­
m in a c y jn e  sp o tka n ie  w  h o k e ju  na  lo dz ie  przed  I X  Z im o w y m i 
Ig rz y s k a m i O lim p ijs k im i w  In n s b ru c k u  m ięd zy  zespo łam i 
N R D  i  N R F . Z w y c ię ż y li h o k e iś c i N R F  —  4:3 (0:0, 3:3, 1:0).

P U C H A R  P O L S K I

W  Z A L E G Ł Y M  M E C Z U  p i ł ­
k a rs k im  o P u c h a r P o ls k i 
A -k ła s o w y  G ó rn ik  K o c h ło w i 
ce p rz e g ra ł w  n ie d z ie lę  na w ła  
s n y m  b o isku  z d ru g o lig o w y m  
R a p ide m  W e łn ow iec  po do­
g ry w c e  2:3 (2:2, 1:2). B ra m k i 
d la  R a p id u  s t rz e li l i :  F o ry ta  2 i 
O lszó w ka  a d la  G ó rn ik a  —  
W o jta szek  2. S ęd z io w a ł M u s io - 
l i k  (B y to m ).’ W id z ó w  ponad 2 
ty«.

Legia-Oukla 1:2
P I Ł K A R Z E  w a r s z a w s k ie j L e g l i  

p r z e b y w a ją c y  w  W ie tn a m ie  na  m i ­
s t r z o s tw a c h  A r m i i  Z a p rz y ja ź n  o -  
n y c h  r o z e g r a l i  m e c z  z p ra s k ą  D u ­
k lą .  L e g ia  p rz e g ra ła  m in im a ln ie  1:2.

W  D A L S Z Y M  c iągu  e lim in a ­
c y jn y c h  sp o tk a ń  na m is trz o ­
s tw a ch  A rm i i Z a p rz y ja ź n io n y c h  
w  p iłc e  nożne j, p iłk a rz e  ZSRR 
g ra ją c y  w  g ru p ie  I I ,  p o k o n a li 
gospodarza  tu r n ie ju ,  zesoół 
D e m o k ra ty c z n e j R e p u b lik i W ie t 
mam u 3:0 (2.0).

M ecz w  B e r lin ie  m ia ł n ie s ły ­
chan ie  zac ię ty  p rzęb ieg . W  d ru  
ą ie j te r c j i  zespół N R D  p ro w a ­
d z ił ju ż  2:0. P otem  d ru ż y n a  za- 
ch o d n io n ie m ie cka  w y ró w n a ła  i 
o b ję ła  p ro w ad ze n ie  3:2. Przed 
zakończen iem  te j t e r c j i  re p re ­
ze n ta c ja  N R D  s trz e liła  .trz e c ią  
b ra m kę . W  o s ta tn ie j t e r c j i  ce l­
n y  s trz a ł T ra u tw e in a  p rzesądz ił 
w y n ik  meczu.

P on iew aż p ie rw s z y  m ecz ty c h  
zespołów , ro ze g ra n y  w  Fuessen; 
za koń czy ł się re m ise m  4:4, pra 
wo re p re z e n to w a n ia  N ie m iec  w  
In n s b ru c k u  w y w a lc z j'Ü  sobie 
hoke iśc i N R F . D ru ż y n a  ta  ju ż  
28 s tyczn ia  ro ze gra  e lim in a c y j 
ny mecz z P o lską , k tó r y  zaele- 
t  yd u  je  czy P o lska , czy leż 
N ie m c y  będą g ra ć  w  pierwsze, 
ósemce.

N a le ży  przypuszczać, że do 
m eczu P o lska  —  N R F  d o jdz ie  
jeszcze w cześn ie j. Nasza o l im ­
p ijs k a  re p re ze n ta c ja  w y je żd żę  
b o w ie m  na św ią teczne  to u rn é : 
do A u s t r i i ,  J u g o s ła w ii,  W ło c h  i 
N R F  i  na p oczą tku  s tyczn ia  w y  
s tą p i w  M o n a c h iu m  i  A u g s b u r­
gu. P ra w do p od o bn ie  je d n y m  ? 
p rz e c iw n ik ó w  będzie  re p reze n ­
ta c y jn a  d ru ż y n a  N R F .

TU TOTO 
3- 7- 3- 18- 21- 24( 42)

SLĄSK nudni 
prowadzi w I lidze 

koszykówki
S IÓ D M A  K O L E J K A  s p o tk a ń  o  m i 

s tra o s tw o  I  l i g i  k o s z y k ó w k i  n ie  
p r z y n io s ła  n ie s p o d z ia n e k , c h o ć  n ie ­
k t ó r z y  fa w o r y c i  j a k  L e g ia . P o lo ­
n ia  i  W is ła ,  m u s ie l i  s ię  c ię ż k o  n a ­
p ra c o w a ć  b y  o d n ie ś ć  z w y c ię s tw a . 
W  ta b e l i  n ie  z a sz ły  ta k ż e  ja k ie ś  
za sa d n icze  z m ia n y . J e d y n ie  P o lo ­
n ia  z a m ie n i ła  s ię  m ie js c e m  z A Z S  
—A W F , a L K S  p o  w y s o k ie j  p o ra ż ­
ce z  A Z S  T o r u ń  s p a d ł z 8 na  10 
m ie js c e  w  ta b e li .  N a  l iś c ie  n a j le p ­
s z y c h  s t r z e lc ó w  l ig o w y c h  n a d a l p r o  
w a -_ .i W  i ch o w a  k i  (L e g ia )  — k l i p k t .  
p rz e d  L ik s z o  (W is ła )  —  » 4  p k t . ,  
Ł o p a tk ą  (S lątsk) — 179 p k t .  i  L ik ie r  
s k im  (A Z S  T o r u ń )  — 1«« p k t .

T A B E L A :

1. S ią « k  W ro c ła w 14 591:455
2. W y b rz e ż e  Cdańadc 13 591:451
3. W is ta  K r a k ó w 18 582:4»
4. L e g ia  W a rsza w a 12 578:520
5. P o lo n ia  W a rsza w a 11 47«: « 7
6. A Z S  A W F lii 449:44«
7. Z a w is z a  B yd g o szcz 9 468:525
8. S p a r ta  N o w a  H u ta i 431:4#i
9. A Z S  T o ru ń 511:501

10. L K S  Ł ó d ź 9 449:547
11. L e c h  P o z n a ń 8 452:51«
Ł2. S t a r t  L u b l in 8 421:464

Pięści polskich 
juniorów silniejsze 

od węgierskich
R O Z E G R A N E  8 bra. w  B y d - 

goszczy m ięd zypa ń s tw ow e  spot 
k a n ie  p ięśc ia rsk ie  m ię d z y  re ­
p re z e n ta c ja m i ju n io ró w  P o lsk i 
i W ę g ie r zakończy ło  s ię  zas łu ­
żonym  zw yc ięs tw em  d ru ż y n y  
p o ls k ie j —  12:8, M ecz, z w y ­
ją tk ie m  w a lk  w  w adze  m usze j 
i  p ó łś re d n ie j, s ta ł na s ła b y m  
poziom ie. Gospodarze znaczn ie  
p rze w yższa li W ę g ró w  u m ie ję t­
nośc iam i tech n icznym i, je d n a k  
zb y t często w d a w a li się o n i w  
zw ycza jn ą  b ija ty k ę  z na  ogó ł 
s iło w o  w a lczą cym i gośćm i. ■

Stare błędy w obronie

Pogoń wraca ze stolicy
bez punktu i... seta

S P O S R O D  R O Z E G R A N Y C H  O D  P I Ą T K U  D O  N IE D Z IE L I  S P O T ­
K A Ń  I  L I G I  S IA T K Ó W K I  M Ę Z C Z Y Z N  N A J W IĘ K S Z E  Z A Ł N T B R B S O  
W A N IĘ  W Y W O Ł A Ł Y  • W Y S T Ę P Y  N IE P O K O N A N E J  D O IĄ O  P O ­
G O N I S Z C Z E C IN  W  W A R S Z A W IE .

N IE S T E T Y , szczecin ian ie  g ra  
ją c  bez jednego  ze sw y c h  n a j­
lepszych z a w o d n ik ó w  S zołom ic 
k iego , n ie  z d o ła li n aw iąza ć  w y  
ró w n a n e j w a lk i z L eg ią  i  W a r 
sza w ia nką . G ra li on i bardzo  
s łabo w  p o lu , p o p e łn ia li dużo 
b łęd ó w  w  o b ro n ie , co w  sp o t­
ka n ia c h  z d y s p o n u ją c y m i s i l ­
n ym  a ta k ie m  zespo łam i sto łecz 
n y m i m u s ia ło  się zakończyć n ie  
pow odzen iem . W  sobotę Pogoń 
u leg ła  W a rsza w ia n ce  0:3 (12:15, 
8:15, 12:15), a w  n iedz ie lę  prze 
g ra ła  z L eg ią  0:3 (7:15, 5:15, 
7:15). L e g io n iś c i w y g ra l i  także  
z A Z S  G dańsk 3:0 (15:13, 15:4, 
15:8) i  są obecnie  je d y n y m  ze­
społem , k tó r y  n ie  p on ió s ł po ­
ra ż k i w  do tychczasow ych  ro z­
g ry w k a c h . A Z S  G dańsk  p rze ­
g ra ł ró w n ie ż  z W a rsza w ia n ką  
0:3 (3:15, 13:15, 9:15). W  m e ­
czu z  P og o n ią  L e g ia  w y s tą p iła  
bez czo łow ych  za w o d n ik ó w  
S c h lie fa  i  M a rku szew sk ieg o , 
k tó rz y  w  sobotę u le g li w y p a d ­
k o w i sam ochodow em u.

IN T E R E S U J Ą C E  s p o tka n ia  
og ląda ła  także  p ub liczność  ka

Zespół Szydły
uległ Niemcom 8:12

S Ł A B O  w y p a d ł p rz e g lą d  n a s z y c h  p ię ś c ia r s k ic h  re z e rw . W c z o ra j 
w  H a l i  G w a r d ii  w  W a rs z a w ie  n a sza  I I  r e p re z e n ta c ja  u le g ła  d r u ­
ż y n ie  N R F  8:12. W  d r u ż y n ie  S z y d ły  je d y n ie  R Y B S K I,  F A B IC H  i 
D E N D E R Y S  z a d o w o l il i .  S z c z e g ó ln ie  m ilą  n ie s p o d z ia n k ę  s p r a w i l i :  
F A B iC H  w  w a d ze  p ó łc ię ż k ie j ,  k t ó r y  p o k o n a ł M o r w in s k y ’ ego o ra z  
p r z e d s ta w ic ie l w a g i c ię ż k ie j,  2 0 - le tn i z a w o d n ik  w r o c ła w s k ie j  G w a r  
d i i  —  D E N D E R Y S , k t ó r y  p o  ż y w e j  i  e m o c jo n u ją c e j w a lc e  s to ­
s u n k ie m  g ło só w  2:1 z w y c ię ż y ł r u ty n o w a n e g o  B ra n d e ra b u rg e ra . O b a j 
n a s i p ię ść  arze  z a p re z e n to w a li  n ie z łe  w y s z k o le n ie  te c h n ic z n e , w a l­
c z y l i  z w ie lk ą  a m b ic ją ,  a  s w o ją  p o s ta w ą  w y s ta w i l i  so b ie  n a j le p ­
szą o p in ię .  A  o to  w y n ik i  te c h n ic z n e  w  k o le jn o ś c i  w a g  o d  m u s z e j 
d o  c .ę ż k ie j.  Z b . O L E C H  w y g r a ł  je d n o g ło ś n ie  n a  p u n k t y  z R e h - 
b e rg e re m , D Ą S A Ł  p o k «  ia ł  S c h m id ta , R Y B S K I p o  c ie k a w e j  w a lc e  
u le g ł  s to s u n k ie m  g To s ó w  2:1 G . D ie te ro w i,  K A L I Ń S K I  z o s ta ł w y p u n  
k to w a n y  p rze z  H . D ie te ra , K A C Z Y Ń S K I  p r z e g r a ł je d n o g ło ś n ie  ze 
S c h w a r z e m , H O C H  z n o k a u to w a ł w  I I  r u n d z ie  Z ió łk o w s k ie g o ,  T O ­
M A S IE W IC Z  p r z e g r a ł z  b r ą z o w y m  m e d a lis tą  z R z y m u  S c h u lz e m  
v  I I  r u n d z ie  na  s k u - e k  o g r o m n e j  p rz e w a g i N ie m c a . F A B IC H  z w y ­
c ię ż y ł M o r w in s k y ’e g o , a D E N D E R Y S  B ra n d e n b u r g e r a .

(B . Ja n .)

to w ic k a . M ie js c o w y  G ó rn ik  
p rz e g ra ł z  G w a rd ią  W ro c ła w
2:3 (15:13, 8:15, 13:15, 15:12,
4:15) i  p o k o n a ł O d rę  W ro c ła w  
3:0 (15:13, 15:11, 15:11). P rzed  
m eczem  z G w a rd ią  czo łow y  za 
w o d n ik  G ó rn ik a , J e rzy  K o ło ­
d z ie jc z y k  o trz y m a ł odznakę  Za  
służonego M is trz a  S p o rtu , a k a  
p ita n  zespołu  w ie lo k ro tn y  re ­
p re zen tan t k ra ju ,  Tadeusz S i­
w e k  p a m ią tk o w y  p ro p o rc z y k  
PZPS.

DO  D U Ż E J  n ie s p o d z ia n k i do 
sz ło  w  K rako-w ie . W a w e l p rze ­
g ra ł n ie o c z e k iw a n ie  z o u ts id e ­
re m  ro z g ry w e k  O d rą  2:3 (15:7, 
9:15, 15:10, 16:18, 12:15), b y  na  
s tęp n ie  poko-nać s iln y  zespół 
w ro c ła w s k ie j G w a rd ii 3:1 
(15:13, 15:12, 9:15, 15:13).

W  P O Z O S T A Ł Y C H  s p o tka ­
n ia c h  p a d ły  n as tę pu ją ce  w y n i­
k i :  A Z S  Ł ód ź  —  S p a rta  W arszą 
w a  1:3 (8:15, 7:15, 15:9, 11:15), 
A Z S  Ł ó d ź  —  A Z S  A W F  1:3 
(4:15, 6:15, 15:12, 9:15), C h e ł­
m ie c  W a łb rz y c h  —  A Z S  A W F  
1:3 (10:15, 13:15, 15:12, 11:15), 
C h e łm ie c  W a łb rz y c h  —  S parta  
W arszaw a 3:0 (15:7, 15:9, 15:10).

P o n ie d z ie ln y c h  spo tka n ia ch  
lid e re m  l ig i  je s t L e g ia  W arsza 
w a  —  6 p k t.  p rze d  A Z S  A W F , 
W a rsza w ia n ką , G w a rd ią  W ro c ­
ła w  i P O G O N IĄ  —  po 5 pkit. 
Z e spo ły  w a rsza w sk ie  ro z e g ra ły  
je d n a k  o je dn o  s p o tka n ie  
m n ie j od G w a rd ii i  P ogoni.

Zwycięstwo Legii 
w Bułgarii

T R IU M F A T O R Z Y  zakończo­
nego n ie d a w n o  h oke jow ego  pu 
ch a ru  P o lsk iego  K o m ite tu  O lim  
p ijs k ie g o  —  zespół w a rs z a w ­
s k ie j L e g ii,  gości obecnie  na 
to u rn é e  w  B u łg a r ii.

H o ke iśc i s to łeczn i ro z e g ra li 
w  sobotę m ecz w  S o f ii z m ie j 
scow ym  zespołem  A rm ie  jec. 
Zdecydow ane  z w y c ię s tw o  o d ­
n ios ła  L e g ia  —  11:4 (4:0, 2:2, 
5:2).
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K U P IĘ  d o m e k  Jed no * 
r o d z in n y  lu b  p ó ł d w u -  
ro d z ją in e g o . N ie  p o s ia -  
d a rh iv  m ie s z k a n ia  za s tę p  
czego. B o rk o w s k i ,  M ie -  
T Z yn  20 k /S z c z e c in a .

9475-G

D O M  e -p & k o jo w y , o g ­
ró d , g a ra ż  w  P i l ic h o -  
w ie ,  s p rz e d a m  — w y ­
m a g a ń  «  m ie s z k a n ie  za­
s tę p cze . I n fo r m a c je ,  ted. 
38-886, g o d z . 18—20.

Praca
P O iT H Z E B N A  p o m o c  do  
m o w a  na  s ta le ,  u m ie ­
ją c a  g o to w a ć , z r e fe ­
r e n c ja m i.  W a r u n k i  d o b  
ze . U l .  S z y m a n o w ic z a  5, 
o s ta tn i  p rz y s ta n e k  „ 3 ”  
w  s t ro n ę  L a s k u ,  te l.  
731-04. W ia d o m o ś c i od 
g o d z . 17 d o  19.

9476-G

P O T R Z E B N A  g o spo s ia  
d o  m a łż e ń s tw a  z 3 - le t -  
T)i;m d z ie c k ie m . W ia d o ­
m o ś ć : J e d . N a ro d o w e j 
25 m  1, p o  go dy . 17, 
t e l,  444-77. 9477-G

1Cupno
K U P I Ę  g a ra ż  s a m o c h o ­
d o w y ,  b la s z a n y . T e l. 
TO  10, go dz . 16—20.

9513-G

T R Z Y D Z IE S T O P IĘ C IO ­
L E T N I A ,  p r z y s to jn a ,  
fc iu ltu ra ln a , p o z n a  w  ce 
ł u  m a t r y m o n ia ln y m  od 
p o w ie d n ie g o  p a n a , w d o  
w ie c  m ile  w id z ia n y .  
O fe r ty :  B iu r o  O g ło szeń , 
p l .  H o łd u  P r u s k ie g o  8 
n a  n r  1022. 9312-G

R O Z W IE D Z IO N A , la t
38, 7. d z ie c k ie m , m a ­
te r ia ln ie  n ie z a le ż n a , po  
zn a  p a n a  do  la t  4fl. O fe r  
t y :  B iu ro  O g ło s z e ń , p i. 
H o łd u  P r u s k ie g o  8 na  
n r  1016. 9178-G

K A W A L E R , l a t  39, p r a ­
c o w n ik  f iz y c z n y ,  po zna 
p a n n ę  lu b  w d o w ę  z 
d z ie c k ie m , p ra c o w n ic ę  
f iz y c z n ą ,  z m ie s z k a ­
n ie m , la t  28—30. M oże 
b y ć  in w a lid k a .  O fe r ty :  
B iu r o  O g ło sze ń , p la c  
H o łd u  P r u s k ie g o  8 na 
n r  1021. 9479-P

Z A  D Ł U G I ż o n y  H a l i ­
n y  T o m a s z e w s k ie j,  zam . 
B a rb a r y  5 m  2 n ie  o d ­
p o w ia d a m , A n d r z e j  T o ­
m a s z e w s k i, za m . B a r ­
b a r y  5 m  5.

9S11-G

A R T Y S T Y C Z N A  c e ro w -  
« ¡a  g a r d e ro b y ,  p o d n o ­
s z e n ie  o c z e k , o k r ę tk a ,  
p l is o w a n ie ,  o b c ią g a n ie  
g u z ik ó w ,  p a s k ó w . K r a y  
w o u s ie g o  17.

9480-G

S E R D E C Z N E  p o d z ię k o ­
w a n ie  K o m e n d z ie  R u ­
c h u  D ro g o w e g o  za o d ­
n a le z ie n i«  s k ra d z io n e g o  

- m o to c y k la  z  p rz y c z e p ą  
„ J u n a k ”  n r  M A  4881, 
s k ła d a ją  w d z ię c z n i w la ś  
c ic ie łe .  9481-G

P O S Z U K U J Ę  g a ra ż u  na  
s a m o c h ó d  w  p o b l iż u  u l. 
W ło d k o w ic a .  D z w o n ić  
711-53, p o  g o d z . 15.

94*2-G

P O S Z U K U J Ę  p o m ie s z ­
cz e n ia , w z g lę d n ie  g a ra  
ż u  n a d a ją c e g o  s ię  na 
w a rs z ta t,  n a jc h ę tn ie j  
ś ró d m ie ś c ie . T e l.  441-79.

9392-G

Jptveda/
P S A  b o k s e ra  7 -ro ie s ię e z  
n o g o , s p rz e d a m . B o g u ­
r o d z ic y  1 m  l i .

9480-G

S Y P IA L N IĘ  o ra z  in n e  
m e b le  s p rz e d a m . Szcze 
c in ,  B o le s ła w a  S m ia te -
g o  10 m  2. 9514-G

K O M P L E T  m e b li  s to ­
ło w y c h  s p rz e d a m . M ic ­
k ie w ic z a  150 m  2 w  
go dz . 17— 18. 9515-G

P IA N IN O  m - k i  „ B ie -
se” , k o m p le ty  m e b li :  
s y p ia ln ię ,  k u c h n ię  siprze 
d a m . P a rk o w a  7 m  4, 
te l.  466-63. 9516-G

M O T O C Y K L  M Z  250 
o ra z  „ V io lę ”  z m a g n e to  
fo n e m  p i ln ie  sp rze d a m . 
U l .  Ż ó łk ie w s k ie g o  5 m  
18. 9584-G

M A S Z Y N Ę  d o  p is a n ia  
„ C o n t in e n ta l ”  w a l iz k o ­
w ą , ze  s to l ik ie m ,  m a ­
s z y n k ę  d o  k a w y  i  m o ­
to r e k  g r a m o fo n o w y  
s p rz e d a m . W y s p ia ń s k ie ­
g o  29 m  1, go dz . 17—18.

9485-G

K A N A P Ę  -  ta p c z a n , 2 
fo te le  n a  m ik r o g u m ie  
s p r  ze d a m . W  la d o m o ś  ć : 
u l .  W ą s k a  2 m  15.

9486-G

M O T O C Y K L  „ J u n a k ”  
s ta n  id e a ln y ,  sp rze d a m . 
S p ra w a  p i ln a .  C en a  17 
ly s .  W ia d o m o ś ć : P ło ty ,  
u l .  W o js k a  P o ls k ie g o  12 
m  5. 9487-P

W A N N Ę , p ie c  w ę g lo w y  
o ra z  k o m p le t  s to ło w y  
sp rz e d a m . A l .  P ia s tó w  
9 m  5. 9468-G

K L A R N E T  „ B ” , n ie ­
m ie c k i,  s ta n  b a rd z o  do 
b r y  s p rz e d a m . T e l. 
700-38. 9489-0

Lokale
P O K O J U  s u b lo k a to r ­
s k ie g o  z u ż y w a ln o ś c ią  
k u c h n i ,  ła z ie n k i ,  n o w e  
b u d o w n ic tw o ,  p o s z u k u ­
ję .  W a r u n k i  d o  u z g o d ­
n ie n ia .  T e l.  472-99.

9490-G

M IE S Z K A N IE  2 1/2-,p o ­
k o jo w e  P o g o d n o , ż a rn ie  
n ię  n a  m n ie js z e . T e l. 
739-53. 9491-G

2 P O K O J E , k u c h n ia , 
ła z ie n k a , p r z e d p o k ó j,  
c . o ., te le fo n ,  I  p ię t r o .  
Ś ro d a , b l is k o  P o z n a n ia  
(d o g o d n y  d o ja z d ),  za ­
m ie n ię  n a  p o d o b n e  w  
S z c z e c in ie . ( m o ż liw ie  
ró w n o rz ę d n e  w a r u n ­
k i ) .  W ia d o m o ś ć : S zcze ­
c in ,  A l .  Je d n . N a r o d o ­
w e j  46—19. 9492-G

K o le d z e

Józefowi
Przybyło

w y r a z y  w s p ó łc z u c ia  
i  ż a lu  z  p o w o d u  

ś m ie r c i

MATKI
s k ła d a ją

w s p ó ł p r a c o w n ic y  
_________________ 9474-G

P O D Z IĘ K O W A N IE
W s z y s tk im  le k a rz o m  
z P a ń s tw o w e g o  S zp i 
ta  la  K l in ic z n e g o  n r  
2 na  P o m o rz a n a c h  a 
w  s z c z e g ó ln o ś c i do ­
c e n to w i d r  M ik o ła ­
jo w i  P ro c h  o r o w ó w i 
za  n ie z w y k ły  t r u d  
i  o f ia r n o ś ć  p r z y  
p r z e p ro w a d z a n iu  c ię  
ź k ie j  o p e r a c ji  o ra z  
a d iu n k to w i  d r  T e ­
o f i l o w i  Z o & e lo w i i  
o r d y n a to r o w i  d r  W ła  
d y s ła w o w i L a z a ro w i 
za  t r o s k l iw ą  o p ie k ę  
1 s z y b ik i p o w r ó t  d o  
z d r o w ia ,  w s z y s tk im  
p ie lę g n ia r k o m , p rz e  
d e  w s z y s tk im  s io s tr z e  
J o l i  K u c ,  u lu b ie n i ­
c y  c a łe g o  o d d z ia łu ,  
za t a k t  i  g łę b o k ie  
p o c z u c ie  o b o w ią z k u , 
s k ła d a  p ły n ą c e  z  g łę  
b i  s e rca  p o d z ię k o w a  
n ie

U R S Z U L A
D U D A K E N K O

M 73-G

mmmm
S A M O T N A , p ra c u ją c a ,  
p o s z u k u je  p o k o ju  s u ­
b lo k a to r s k ie g o .  w ia d o ­
m o ść : te l.  353-43.

D W Ó C H  p r a c o w n ik ó w  
S to c z n i S z c z e c iń s k ie j 
p o s z u k u je  p o k o ju  s u b lo  
k a to r s k ie g o .  O fe r ty :  
B iu r o  o g ło s z e ń , p !. 
H o łd u  P r u s k ie g o  8 na 
n r  1026. 9494-G

M IE S Z K A N IE  je d n o p o ­
k o jo w e  46 m  k w . ,  n o w e  
b u d o w n ic tw o ,  k o m fo r t ,  
z a m ie n ię  na  m ie s z k a ­
n ie  d w u p o k o jo w e ,  n o ­
w e  b u d o w n ic tw o .  O fe r  
ty’ : B iu r o  O g ło s z e ń , p l.  
H o łd u  P r u s k ie g o  8 na 
n r  1617. 9485-G

P R A C U J Ą C A  p a n ie n k a  
p o s z u k u je  p o k o ju  su b io  
k a lo rs k ie g o .  N a jc h ę t ­
n ie j w' ś ró d m ie ś c iu .  
W ia d o m o ś ć : te l.  34-459, 
p o  g o d z . 17. 9423-G

M IE S Z K A N IE  2 -p o k o jo  
w e , n o w e  b u d o w n ic ­
tw o . z a m ie n ię  na m ie ­
s z k a n ie  1 -p o k o jo w e . O - 
f e r t y :  B iu r o  O g ło sze ń , 
p l .  H o łd u  P r u s k ie g o  8 
na  n r  1618. 9496-G

P O K O J , k u c h n ia ,  n o w e  
b u d o w n ic tw o ,  n a p rz e ­
c iw  h o te lu  „ G r y f ” , za ­
m ie n ię  na  m ie s z k a n ie  
w ię k s z e  z w y g o d a m i.  
J a g ie l lo ń s k a  16-a—7.

9497-G

P O K O J  z  u ż y w a ln o ś c ią  
k u c h n i  w  G d a ń s k u , za ­
m ie n ię  n a  k a w a le r k ę  
lu b  w ię k s z e  m ie s z k a n ie  
w  S z c z e c in ie . J a g ie l lo n  
s k a  16-a—7. 9497-G

W Y N A J M Ę  p o k ó j
d w o m  p a n o m . O fe r ty :  
B iu r o  O g ło sze ń , p l.  
H o łd u  P r u s k ie g o  8 na 
n r  1019. 8498-G

J E R Z Y ' W Ł O D A R C Z Y K
z g u b ił  le g i ty m a c ję  s z k o l 
n ą , w y d a n ą  p rz e z  T e c h  
n ik u m  M e c h a o ic z n o -  
E n & rg e ty e z n e . 9472-G

U N IE W A Ż N IA  Się 2
p ie c z ą tk i  o  t r e ś c i :  s t. 
in s p e k to r  B H P  K a z i­
m ie r z  M u s z y ń s k i,  i  I n ­
s p e k to r  B H P  T a d e u s z  
K u n e r t .  9499-G

H E N R Y K  R U D N IC K I
z g u b ił  le g i ty m a c ję  s tu ­
d e n c k ą , w y d a n ą  p rz e ż  
P A M . 9501-G

S T A N IS Ł A W  E J S M O N D
z g u b i ł  p rz e p u s tk ę  p o r ­
to w ą , w y d a n ą  p rz e z  
Z P S . 9508-G

U N IE W A Ż N IA M  s k r a ­
d z io n y  r a c h u n e k  n r  
11651 z  n a d r u k ie m  .234 
M P K  S zcze c in . T a k s ó w  
k i .  9569-G

IN  Z . S T A N IS Ł A W  K IR
K I N  z g u b i ł  le g i ty m a c ję  
z w ią z k o w ą  n r  744439.

9502-G

T E R E S A  M IC H N IK  Zgu 
b i la  le g i ty m a c ję  s łu ż ­
b o w ą , w y d a n ą  p«rzez 
W y d z ia ł O ś w ia ty  o ra z  
le g i ty m a c ję  c z ło n k o w ­
s k ą  PS S. 9503-G

B A R B A R A  Z A W A L -
S K A  z g u b iła  le g i ty m a ­
c ję  s z k o ln ą , w y d a n ą  
p rz e z  P S T . 9504-G

J O Z E F O W I S P IE C Z Y N -  
S K lE M U  s k ra d z io n o
k s ią ż e c z k ę  w o js k o w ą ,  
d e le g a c ję  s łu ż b o w ą  i  
p rz e p u s tk ę  Z a k ła d ó w  
M ię s n y c h . 9505-G

N A T A L IA  K L U T  z g u ­
b i ła  p o r tm o n e tk ę  ze 
z d ję c ia m i i  z a ś w ia d c z ę  
n ie m  u k o ń c z e n ia  7 k la ­
sy . U c z c iw e g o  z n a la z c ę  
p r o s i s ię  o z w r o t  na  
a d re s : K o lu m b a  6-a—15.

9506-G

K A Z IM I E R Z  W O J T A ­
S IK  z g u b i ł  le g i ty m a ­
c ję  s tu d e n c k ą , w y d a n ą  
p rz e z  P o l it e c h n ik ę  Szcze 
c iń s k ą . 9507-G

W  D N IU  4 b m . z o s ta ­
w io n o  w  t r a m w a ju  n r  
2 te c z k ę  s k ó rz a n ą , 
ż ó łtą  w ra z  z  p a n ­
to f la m i.  U c z c iw e g o  zna 
la z c ę  p ro szę  o z w r o t :  
M u s ia ł,  P a lik o w a  26—22.

9506-G

Z E N O N  J Ę D R Z E J ­
C Z A K  z g u b i ł  ś w ia d e c ­
tw o  7 k l . ,  w y d a n e  
p rz e z  s z k o łę  p o d s ta w o ­
w ą  w  Z ie le n ie w ie .

9516-G

S T E F A N II  B O C H N IA K
s k r a d z io n o  le g i ty m a c ję  
s z k o ln ą , w y d a n ą  p rz e z  
Z a s a d n ic z ą  S z k o lę  A s y  
s te n te k  P ie lę g n ia rs tw a  
w  S z c z e c in ie . 9517-G

J O Z E F  G Ó R S K I z g u b ił  
p rz e p u s tk ę  s ta łą  n r  
7664, w y d a n ą  p rz e z  Z a ­
rz ą d  P o r t u  S zcze c in .

9518-G

Z U Z A N N A  T R E J G IS
z g u b iła  le g i ty m a c ję  s tu  
d e n e k ą  n r  736, w y d a n ą  
p rz e z  S N  1. 9519-G

B A R B A R A  S A D L IK
z g u b iła  le g i ty m a c ję  
s z k o ln ą , w y d a n ą  p rz e z  
T e c h n ik u m  E k o n o m ic z ­
ne  w  S z cze c in ie .

9520-G

S T A N IS Ł A W A  B Y C Z -  
K IE W IC Z  z g u b iła  p rz e  
p u s tk ę  w y d a n ą  p rz e z  
S z p ita l W o js k o w y .

9521-G

K A Z IM I E R Z  D E M S K I
z g u b i ł  p r a w o  ja z d y  
k a t .  I I ,  k s ią ż e c z k ę  w o j 
sko-w ą, le g i ty m a c ję  zw . 
za w .  9522-G

REPORTER
zanotował
W C Z O R A J  w ie c z o re m , n a  to  

ra e h  k o le jo w y c h  p o d  P e łc z y ­
c a m i (p o w . M y ś lib o r a )  z n a le z io  
n o  z w ło k i  k o b ie ty ,  la t  o k . 30. 
D e n a tk a  n ie  m ia ła  p r z y  s o b ie  
ż a d n y c h  d o k u m e n tó w .  Z e  
w s tę p n e g o  ro z e z n a n ia  M O  w y  
n ik a ,  że zo s ta ła  on a  p o dcza s  
p rz e c h o d z e n ia  t o r ó w  p o tr ą c o ­
na  p rz e z  lo k o m o ty w ę .  D o c h o ­
d z e n ie  w  to k u .

W  J E D N Y M  z m ie s z k a ń  p r z y  
u l .  R u g ia ń s k ie j  73, r o z ta rg -  
n ie n t  lo k a to r z y  z o s ta w i l i  w łą ­
czo n e  ż e la z k o  e le k t r y c z n e ,  od  
k tó re g o  z a ją ł  s ię  s tó ł.  S ą s ie - 
d z i z a a la r m o w a l i  s tra ż , k tó ra  
p o  w ła m a n iu  s ię  d o  m ie s z k a ­
n ia  u g a s iła  p o ż a r .

W  P G R  K R U S Z W IN  (p o w . 
M y ś lib ó r z )  s ta n ą ł w  p ło m ie ­
n ia c h  b u d y n e k  m ie s z k a ln y  
k i l k u  P G R - o w s k ic h  r o d z in . 
D z ię k i s z y b k ie j  a k c j i  4 je d n o ­
s te k  O S P  — o g .e ń  u d a ło  s ię  
z lo k a l iz o w a ć  —  s p ło n ą ł Je d y ­
n ie  s tro -p  b u d y n k u .

M P K  k o m u n ik u je :  1« i  11 
b m . t r a m w a je  l i n i i  5 w  g o d z . 
8— 14 k u r s o w a ć  b ę d ą  w  o b ie  
s t r o n y  tra s ą  „ s ió d e m k i” . P o ­
w ó d  — w y m ia n a  s ie c i t r a k c y j ­
n e j.  W  ty c h  s a m y c h  d n ia c h  
— g o d z . 20—4 r a n o  —  „ je d y n ­
k i ”  o d  B r a m y  P o r to w e j  n ie  
d o je ż d ż a ją  d o  u l .  P o tu l ic k ie j ,  
g d z ie  t r w a  w y m ia n a  to ró w .

5 7 -L E T N I S te fa n  K .  ze Z d r o ­
jó w ,  u r z ą d z i ł  p o  p i ja n e m u  a -  
w a n tu r ę  z  s ą s ia d a m i, za co  
s k a z a n y  z o s ta ł p rz e z  K o le g iu m  
K a rn o  -  O rz e k a ją c e  w  D ą b iu  
n a  g r z y w n ę  w  w y s o k o ś c i 1 560 
z ł. Z a  p o d o b n e  p r z e w in ie n ie  
o d p o w ia d a ła  3 6 - le tn ia  S te fa n ia  
F .,  m ie s z k a n k a  u l .  H u c u ls k ie j .  
K o le g iu m  K a rn o  -  O ra e k a ją c *  
d z ie ln ic y  N a d  O d rą  w y m ie r z y ­
ło  j e j  k a r ę  1000 z ł.

<ap)

List gończy
O rg a n a  M i l i c j i  O b y w a te l­

s k ie j  p o s z u k u ją :
H o ro m a u s lt ie ę o  E d w a rd a  

M ik o ła ja  i  M a r i i  *  d . T a s -  
k o w s k a ,  u r .  7.XJ.193S r .  w  
W a rs z a w ie , z z a w o d u  m o n ­
te ra  sa m o c h o d o w e g o , o s ta tn io  
z a m ie s z k a łe g o  w  W a rs z a w ie , 
ud. N ie ś w ie s J ta  n r  21 n i 9.

R Y S O P IS : w z ro s t 168 en», 
s z c z u p le j b u d o w y  c ia ła ,  w ło ­
sy  c ie m n o b io n d , p ro s te , cze­
sane d o  g ó r y ,  tw a r z  p o c ią g ła , 
o e ra  ś n ia d a , o c z y  c ie m n e .

Z N A K  S Z C Z E G Ó L N Y : n a  
p r a w e j  n o d z e  w  o k o l ic y  s ta ­
w u  s k o k o w e g o  — b l iz n a  po  
o p a r z e n iu ,  o s ta tn io  u b r a n y  w 
je s io n k ę  k o lo r u  c ie m n e g o  m a - 
re n g o , s p o d n ie  b rą z o w e , p ó ł ­
b u t y  na  g u m o w y c h  s p o d a c h  
tz w .  t r a k t o r y ,  n a  g ło w ie  b e ­
r e t  k o lo r u  c ie m n e g o .

H o r o n ta ń s k i p o s z u k iw a n y  
je s t  za d o k o n a n ie  w  d n iu  3 
g r u d n ia  b r .  z a b ó js tw a  n a  t le  
r a b u n k o w y m  i  p o d e jrz a n y  
je s t  o  d o k o n y w a n ie  k r a d z ie ­
ż y  k ie s z o n k o w y c h .

K t o k o lw ie k  z n a łb y  m ie js c e  
p o b y tu  p o s z u k iw a n e g o , p ro szę  
n y  je s t  o  p o w ia d o m ie n ie  e 
ty m  n a jb liż s -z e j je d n o s tk i M i ­
l i c j i  O b y w a te ls k ie j.

13 M U Z  —  p l .  Ż o łn ie r z a  2 — 
T e a t r  P r o p o z y c j i  „ Ś m ie r ć  po ­
r u c z n ik a ”  S ł. M ro ż k a  —  g. 
20; S P Ó Ł D Z IE L C Ó W  — W o j.  
P o l. 20 —  p r e le k c ja  „ H ig ie n a  
o d ż y w ia n ia ”  g . 19; P T T K  — 
p l .  L o tn ik ó w  2 —  c z y n n y  od  
g . 9—22; Z A M E K  —  K lu b  sza 
r a d z is tó w  c z y n n y  o d  g . 18—22; 
D O M  K K  —  P a r t y z a n tó w  2 — 
„ T u w im o w s k i  w ie c z ó r  s ło w n o -  
m u z y c z n y ”  g . 18.

lHuzeurn
—  n ie c z y n n e .

'D yżury
S Z P IT A L E

K L I N I K A  C H IR . D Z IE C IĘ C E J  
— U n i i  L u b e ls k ie j ;  I I I  K L I N I  
K A  C H IR . — P o m o rz a n y ; 
P R Z Y C H O D N IA  D L A  M A T K I  
I  D Z IE C K A  —  ś w . W o jc ie c h a  
7 —  g . 19—7 ra n o .

A P T E K I

N R  4« —  W ie lk a  17 —  te l.  
372-75; N R  34 —  D u b o is  1 —  
te l.  82-41; N R . 6 —  W o j.  P o l. 
134 — te l.  451-97.

C O D Z IE N N E  P O G O T O W IE  
P R A C Y

A p te k i :  N r  16 ( G l in k i ) ,  N r  
11 (D ą b ie ) ,  N r  12 ( P o d jy -  

e h y ) .

GAZ NASZ 
POWSZEDNI

O D  O S T A T N IE J  n a s ie j 
w iz y ty  w  g azo w n i u p łyn ę  
ło  2 m iesiące. K o n k lu z ją  
p rze p ro w a d zon e j w tedy j 
ro z m o w y  b y ła  o b ie tn ica  
p o p ra w y  w  dos taw ach  ga­
zu d la  m ia s ta  w  m ies iącu  
lis to pa d z ie . D z iś  n a  ten  
tem a t ro z m a w ia  z p rze d ­
s ta w ic ie le m  „ K u r ie ra ”  no  
w y  d y re k to r  Z a k ła d ó w  
G a z o w n ic tw a  O krę gu
Szczecińskiego —  inż . E d ­
w a rd  W IE R Z B IC K I.

—  G azow n ia  d o trz y m a ła  
chyba  o b ie tn ic y . C iśn ie n ie  
gazu je s t obecnie  zadowa 
ła ją ce , z w ię k s z y ła  s ię  tak-* 
że n ieco kaloryczność.- 
P iec n r  3 zo s ta ł ju ż  w y re  
m o n to w a n y  i rozpoczą ł 
p ro d u k c ję . D o b ieg a ją  ko ń ­
ca p rz y g o to w a n ia  do u ru ­
ch om ien ia  p ieca n r  2. N a  
pod s taw ie  dośw iadczeń  » z 
W ro c ła w ia  zastosowano 
n o w y  system  w stępnego 
nag rze w a n ia  p ieca, skraca  
ją c  dotychczasow y te rm in  
9 -ty g o d n io w y  do 4 tygod -. 
n i.  D z ię k i tem u  p iec  zacz 
n ie  dostarczać gaz jeszcze 
przed G w ia zdką , z a m ia s t 
w  lu ty m . P o z w o li to  na 
dalszą p op ra w ę  ilo ś c io ­
w y c h  d ostaw  gazu i  n ie ­
znaczne zw iększen ie  c iep łą  
spa lan ia .

—  Czy oznacza to, że' 
kończą s ię  k ło p o ty  i  t ru d  
ności gazow n i?

—  N ie . Jest może na­
w e t o d w ro tn ie . P rzed  ty ­
g odniem  np. m u s ie liś m y  
ogran iczyć  na  t rz y  d n i d o ­
p ły w  gazu, gdyż ze psu ły  
się u rządzen ia  w e w n ę trz ­
nego t ra n s p o rtu  koksu« 
A b y  n ie  dopuśc ić  do  c a ł­
k o w ite g o  za ha m o w a n ia  
p ro d u k c ji,  ko ks  o d b ie ra ły  
bezpośredn io  z  p ieców  sa - 
m o c h o d y -w y w ro tk i abso-i 
lu tn ie  do tego n ie  p rz y s to  
sowane. R e m o n t d ź w ig u  
koksow ego p rzed łuża  s ię  
ze w zg lę du  na b ra k  części. 
B o im y  się, że może to  do 
p ro w a d z ić  do  ponow nych! 
p e r tu rb a c ji w  dos ta w ie  ga 
zu. Na gen e ra lną  p o p ra w ę  
m u s im y  je d n a k  poczekać 
do  czasu u ru c h o m ie n ia  do" 
d a tkow ego  z b io rn ik a  m a ­
gazynującego  gaz w y p ro ­
d u k o w a n y  w  nocy i  s tand ' 
w ią c y  n adw yżkę .

—  O gó ln ie  o cen ia jąc  sy} 
tu a c ję  —  kończy  dyr« 
W ie rz b ic k i —  w id a ć  po ­
w o ln ą , a le  system atyczną  
zm ianę  na lepsze. W  s ta c ji 
re d u k c y jn o  -  p o m ia ro w e j 
p rzy  u l. O s tra w ic k ie j dz ia  
la sam opiszący a u to m a t 
w s k a z u ją c y  c iśn ie n ie  w:

I s iec i. L in ia  zap isu  je s t  
I dość ró w n a  i  u tr z y m u je  
1 się w  n o rm ie . ( k g j

Kapusta kwaszona robi furorę
J E S Z C Z E  k i lk a d z ie s ią t  

l a t  te m u  je d y n ie  p o ls c y  
e m ig r a n c i  „ s ły n ę l i ”  w  A m e  
r y c e  z k w a s z o n e j k a p u s ty ,  
k tó r a  w ra z  z  z ie m n ia k a m i 
b y ła  ic h  p o d s ta w o w ą  po ­
t r a w ą .  C e lo w o  u ż y w a m  
s ło w a  „ s ły n ę l i ”  w  c u d z y ­
s ło w ie ,  b o w ie m  d o  n ie d a w  
ma k a p u s ta  k w a s z o n a  u w a ­
ż a n a  b y ła  za p o t r a w ę  p a ­
r ia s ó w . T rz e b a  b y ło  d o p ie ­
r o  o d k r y ć  s ła w n y c h  u czo ­
n y c h ,  p ro fe s o ró w ,  a b y  n a ­
sza p o c z c iw a  k w a s z o n a  ka  
p u s ta  zaczę ła  s ię  p o ja w ia ć  
ha  s to ła c h  n a jw y tw o r n ie j ­
s z y c h  s m a k o s z ó w  — ja k o  
d a n ie  p e łn e  n a tu r a ln y c h  
w i ta m in ,  m ik r o e le m e n tó w ,  
s o l i  m in e r a ln y c h ,  n ie  m ó ­
w ią c  ju ż  o  w y s o k ic h  w a ­
lo r a c h  d ie te ty c z n y c h .

is to t n ie  k a p u s ta  k w a s z o ­
n a  p rz e w y ż s z a  z a w a rto ś c ią  
w t la m in y  c  z a r ó w n o  ja b ł ­
k a  ja k  i  g r u s z k i  d w u  i

c z te ro k ro tn ie .  S ta n o w i w ię c  
ś w ie tn e  ź r ó d ło  w i ta m in  w  
o k r e s ie  z im o w o  -  w io s e n ­
n y m . J e s t te ż  d o s k o n a łą  
o d t r u t k ą  na  z a t ru c ia  j a ­
d e m  k ie łb a s ia n y m  i  i n ­
n y m i  tr u c iz n a m i.  N ic  w ię c  
d z iw n e g o , że ś w ia t łe  gos­
p o d y n ie  w z o re m  p ra b a b e k  
—  k w a s z ą  k a p u s tę . N ie  
w s z y s tk ie  je d n a k  p o t r a f ią  
z r o b ić  to  u m ie ję tn ie .  D la ­
te g o  p o d a ję  w y p r ó b o w a n y  
sp o s ó b  n a  z a k w a s z e n ie  k a ­
p u s ty ,  k tó r a  na s to le  za ­
s ta w io n y m  n a w e t n a jw ię k ­
s z y m i p r z y s m a k a m i b ę d z ie  
m ia ła  p o w o d z e n ie  —  „ m u ­
r o w a n e ” .

N a j le p ie j  n a d a je  s ię  do  
k w a s z e n ia  k a p u s ta  b ia ła ,  
o d m ia n y  „A M A G B R ” . J e s t 
to  k a p u s ta  p ó źn a , ś c is ła , 
tw a r d a ,  o  m ią ż s z u  b ia ły m  
i  d o s ta te c z n e j z a w a r to ś c i 
c u k r u .  K a p u s ta  p rz e z n a c z o  
na d o  k w a s z e n ia  p o w in n a

b y ć  ś w ie ż a . D łu ższe  p rz e ­
c h o w y w a n ie  z m n ie js z a  za­
w a r to ś ć  c u k r u ,  a  w ię c  i  
z d o ln o ś ć  f e r m e n ta c j i .  N a j ­
le p sze  są g łó w k i  d u ż e  i  
tw a r d e .  N ie  n a le ż y  o d rz u ­
c a ć  g łą b a , g d y ż  z a w ie ra  
o n  w ię c e j c u k r u  1 d o  
d w ó c h  r a z y  w ię c e j w i t a ­
m in y  C — n iż  l iś c ie .  P o  
p r z e k r o je n iu  k a p u s ty  n a ­
le ż y  g o  po m a c in a ć  w z d łu ż  
3— 4 ra z y  i  s z a tk o w a ć  ra ­
zem  z l iś ć m i.  N a  106 k g  
k r o jo n e j  k a p u s ty  d o d a je  
s ię  1,5 ęlo 2,5 k g  s o l i ,  5 d o  
36 d k g  k m in k u ,  d o  5 k g  
poeza tk o w a n e j  m a r c h w i,  
d o  4 k g  ja b łe k ,  p a c z k ę  p o  
k r u s z o r iy c h  la u r o w y c h  l i ś ­
c i  o ra z  in n e  p r z y p ra w y ,  
z a le ż n ie  o d  u p o d o b a n ia .

K r a ja n k ę  p o r c ja m i  u c ie ­
r a  s ię  z p r z y p ra w a m i,  p o ­
d o b n ie  j a k  p ie rz e  s ię  w  r ę  
k u  b ie l iz n ę ,  t a k  d łu g o  aż

k a p u s ta  p u ś c i » o k . N a s tę p  
n ie  s z y b k o  p r z e k ła d a  s ię  
d o  b e c z k i u s ta w io n e j w  
p iw n ic y  i  u b i ja  s ię ,  b y  
» o k  b y ł  na w ie r z c h u .  C a ­
ła  t a je m n ic a  p o le g a  na  
ty m ,  że im  d łu ż e j  s ia tk o ­
w a n a  k a p u s ta  b ę d z ie  p o d ­
d a w a n a  . d z ia ła n iu  powie*» 
t r z a ,  t y m  w ię c e j  w i t a m in  
u le g n ie  u t le n ie n iu .  I  o d ­
w ro tn ie .  Im  s z y b c ie j s o k  
w y p e łn i  w s z y s tk ie  w o ln e  
p r z e s trz e n ie , t y m  w ię c e j  
w i t a m in  z a c h o w a  s ię  w  k a  
p u ś c ie .

W  C Z A S IE  fe r m e n ta c j i  
p rz e z  k i l k a  d n i  z  rz ę d u  
n a le ż y  k a p u s tę  p r z e b i ja ć  
a ż  d o  d n a  c e le m  w y p u s z ­
cz e n ia  g a z ó w . W  czas ie  
p r z e c h o w y w a n ia  n a le ż y  u -  
w a ż a ć , a b y  s o k  p r z y k r y ­
w a ł  k r a ja n k ę ,  p r z y c iś n ię ć  
t ą  d e n k ie m  i  k a m ie n ie m .

W Y D A W C A : .S z c z e c iń s k ie  W y d a w n ic tw o  P ra s o w e  R S W  „ P R A S A "  w  S z c z e c in ie . R E D A K C J A  I  A D M IN IS T R A C J A :  S z c z e c in , p l*  H o łd u  P r u s k ie g o  8; r e d a g u je  k o le g iu m .  T E L E ­
F O N Y : c e n tr a la  436-21; s e k r e ta r ia t  re d . n a c z e ln e g o  457-41; z a s tę p ca  r e d a k to ra  n a c z e ln e g o  478-21; s e k r e ta r z  r e d a k c j i  428-33; s e k r e ta r ia t  te c h n ic z n y  430-21 ( w e w n . S ł) ; d z ia ł 
m ie js k i  462-35; d z ia ł  m o r s k i  427-77; d z ia ł łą c z n o ś c i s  c z y te ln ik a m i 450-21; d z ia ł  s p o r to w y  487-77; B iu r o  O g ło s z e ń  344-44; r e d a k c ja  p o ra n n a  (p o  g o d z . 8) 378-91; d a le k o p is y  
425-14, W s z e lk ic h  I n fo r m a c j i  w  s p r a w ie  p r e n u m e r a ty  u d z ie la ją  p la c ó w k i  „ R u c h u ”  i  P o c z ty .  S z c z e c iń s k ie  Z a k ła d y  G r a f ic z n e  W -J



K siciecm ■STRONA 8

le a fry
«*• n ie c z y n n e ; O P E R E T K A  — 
feC  r a f u ją c y  G iu l io ”  g . 18.15.

JC/na
K O S M O S  —  „ P r z e m in ę ło  z 
W io b ce m ”  g . 1«, 14.3«, 1* — 
U S A  ( p o n ie d z ia łe k  i w to r e k ) ;  
C O L O S S E U M  -  „O g n ie  n a  u l i -  
o y ”  g. ł« ,  18.30, 31 —  a n g . — 
o d  la t  1« ( p o n ie d z ia łe k  i  w to ­
r e k ) ;  D E L F IN  —  „ Z a c n e  g rz e  
c h y ”  g. 10, 12, 14, 16, 18.15, 
38.30 —  p ó ł.  —"  od  la t  1« — 
p a n o r a m , ( p o n ie d z ia łe k  i  w to ­
r e k ) ; .  B A Ł T Y K  — „W e e k e n ­
d y ”  g . l ł . 1«, 13.30, 15.50. 18.2«, 
28.-10 — p o i .  —  o d  l a t  16 (p o ­
n ie d z ia łe k  i  w to r e k ) ;  P O L O ­
N I A  —  „ Ig r a s z k i  m iło s n e ”  g . 
11, 18.30, 16, 18.15, 20.30 - -
f r a n c .  — o d  la t  18 (p o n ie d z ia ­
łe k  i  w to r e k ) ;  p i o n i e r  — 
„ Z n ó w  k u .  g w ia z d o m ”  g . 17 — 
„ M ę ż c z y ź n i  na  w y s p ie ”  g. 
18..», » . »  —  p o i.  — od  l a t  16 
w to r e k :  „ D w a  ja b łu s z k a ”  g. 
W —  „P a m  i  A s t r o lo g ”  g . 11, 
18, 1S —  „ D u n a j ”  g. 17 — 
„ S z k ic e  w ę g le m ”  g. 18.30 , 20.30 
>— p o t. ;  P R O M IE Ń  — „ D r o g a  
d o  p r z y s ta n i”  g . 16, 18, 20 — 
r a d * ,  —  ó d  la t  14; M A R S  — 
„ S m a r k u la ”  «g. 16.30, 18.30, 20.30
—  p o i.  — .o d  l a t  16; F A L A  — 
„ B a b e t te  id z ie  n a  w o jn ę ”  g. 
1«. 18.10 —  f r a n c .  — o d  la t  12

p a n o ra m .; Ś W IT  ( S k o lw in )  
?— „ B a l la d a  h u z a r s k a ”  g . 17.30, 
1 0 .»  — ra d ź . — od  ła t  12; Ż E ­
G L A R Z  (G o lę c in o )  —  „ K a r m a ­
z y n o w y  p i r a t ”  g . 16.3«, 18.30
—  U S A  — od  la t  12; „ Ś w ia t ło  
« a  m o r d e rc ę ”  g . 20.3« —  f r a n c .  
i—  Od Ja t 18; S Z M A R A G D O W E  
( Z d r o je )  —  „ C z a r n y  m o n o k o l”  
* .  lY .W t 10.30 — f r a n c .  —  od  
U t  W,

K ^ K R T U A R  K I N  — na  p o d -  
p ta e r łe  m ib r m a c j i  W Z K .

F O T O P L A S T Y K O N  —  Wo<j. 
P o l.  M  — „ R z y m , N e a p o l,  
{F lo re n c ja ”  g . l ó - S l .

P R O G R A M  S Z C Z E C IŃ S K I

t*.5S  —  p r o g r a m  d n ia ,  17 — 
w ia d o m o ś c i d z ie n n ik a  T V ,  17.05 
p r o g r ,  d la  d z ie c i.  17.40 — f i l m  z 
s e r i i  „ P r z y g o d y  R o b in  H o o -  
d a ” , 18 06 .—  „ Ñ a  p ó łk a c h  k s ię  
g a rs k ie fc ” , 18.15 —  m a g a z y n
m o r s k i  „ B r y z a ” , 18.45 —  „ T "  
n o  k r ó t k i c h  f i lm ó w ” . 19.20 
m a g a z y n  p o p . -n a u k o w y  „ E u r e  
k a ” ? 19.50 — „ D o b r a n o c  d z ie ­
c io m ” , 20 — d z ie n n ik  T V , 20.35
—  T ,e a tr  ,T V  „ R o s m e r s h o lm ” , 
2 1 »  — w ia d o m o ś c i d z ie n n ik i  
T V .  Sł .35 — p ro g r a m  na  ju t r o ,  
m e lo d ia  n a  D O B R A N O C .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

1« w id o w is k o  d la  d z ie c i
„ S p o ty k a m y  s ię  u  p ro fe s o ra  
F l i r a m r i c h a ’ , 18 —  o m ó ­
w ie n ie  p ro g r a m u ,  .3.10 — u n i­
w e r s y te t  T V ,  10.40 —  ty s ią c  
w ia d o m o ś c i T V  18.50 —  p o ­
z d r o w ie n ia  T V  d z ie c ię c e j,  18
—  „ W  M  g o d z in y  p ó ź n ie j” , 
M  S  — p ro g n o z a  p o g o d y , k r o ­
n i k a ,  p rz e g lą d  w y d a rz e ń , 20
—  d la  m iło ś n ik ó w  s ta ry c h  f i l ­
m ó w  - „H o te l p a r y  m ło d y c h ” , 
21 .»  — „ C z a r n y  k a n a ł” , 21.40
—  „ S p e c ja l iś c i ” , 22 — k r o n ik a ,  
22.1« — s z tu k a  T V  „ S ta te k  na 
p u o a ju ” .

iW T O R E K

9 50 — g im n a s ty k a  d la  w s z y ­
s t k ic h ,  10.50 —  f i lm ,  12.15 — 
te s t ,  13.30 —  f i l m  „ K r ó l  la ­
s ó w ” , 15.30 —  w id o w is k o  d la  
d z ie c i o d  l a t  5, 18.05 —  o m ó ­
w ie n ie  p r o g r a m u ,  18.15 —  u n i ­
w e r s y te t  T V ,  18.40 —  ty s ią c  
w ia d o m o ś c i T V ,  18.50 —  p o ­
z d r o w ie n ia  T V  d z ie c ię c e j,  19 
— . w id o w is k o  d la  m ło d z ie ż y , 
19.25 —  p ro g n o z a  p o g o d y , k r o ­
m k a ,  p rz e g lą d  w y d a rz e ń ,  20 
—t s z tu k ą  ra d ź . „ W ie r z ę  T o ­
b ie ” ., 21.10 —  „ P r z e d o l im p i j ­
s k ie  ro z w a ż a n ia ” , 21.35 —  „ M ú ­
s ic a  V iv a ” , 22.10 — k r o n ik a .

W IA D O M O Ś C I:  16, 19. 23.50. 
S E R W IS  R Y B A C K I:  20.57. 
S Z C Z E C IN : 16.05 — h is to r ie  
w  d u r  i  m o l l ,  16.30 — „G ro s z  
d o  g ro s z a ” , 17 -*» „ S z a fa  g r a ” , 
1 7 .»  —  p rz e g lą d  a k tu a ln o ś c i 
W y b rz e ż a , 17.50 —  „ T r a w le r y ” , 
1« —  r a d io r e k la m a ,  13.30 —  
„ A k t y w is t a  bez t e k i ” , 20.15- — 
„ N ie  m a  s i ln y c h ” , 20,25 — „ N a  
Y ig a re  ne cesse  e s t” .

W A R S Z A W A : 13,45 —  „ W  r y t ­
m ie  ta ń c a  i  p io s e n k i” , 14.45
—  k o n c e r t  s ->łistó .w . 15.38 — d la  
d z ie c i „ O b r a z k i  ze ś w ia ta ” , 
18.45 —  e k o n o m ic z n y  p ro b le m  
ty g o d n ia ,  19.05 —  m u z y k a  i  
a k tu a ln o ś c i,  19.35 — „ E k s p e ­
r y m e n t  z t i t r o n e m ” , 21 —  
z  k r a ju  i  z e  ś w ia ta . 21.40 — 
i ,U lu b ie n i  p io s e n k a rz e ” , 22.10
—  f r a g m e n t  p o w ie ś c i „ Z a p a ­
t r y w a n ia  k lo w n a ” , 22.40 —  m is  
t r z o w s k ie  w y k o n a n ia  d z ie ł  m u  
z y k i  k la s y c z n e j  i  r o m a n ty c z ­
n e j ,  23.17 — e ch a  m ię d z y n a ­
r o d o w e g o  F e s t iw a lu  J a z z o w e ­
g o  j m «.

Spacerkiem 
po dzielnicy 

świątecznych podarunków
G D Z IE  H A N D L O W E  
G ŁO W Y ?

Ł A D N IE  je s t w iecaorem  
na u l. J a ro m ira , N ie p od le  
g łośc i i  W ie lk ie j.  W ię k ­
szość sk le pó w  pyszn i s ię

P D T  ju ż  n ie  S P R Z E D A JE  
• K O R Z Y S T N IE  a le... D A J E  

K O R Z Y S T N IE .

CO M O Ż N A  K U P IĆ ?

D U Ż O  je s t ła d n e j b ie -
c ie k a w y m i w y s ta w a m i. Są l iz „  d o  P D T  Ú
je d n a k  ta k ie , te n ie  pod le  1,zny aam sK ieJ- <*> ™ t - u
g łe  W Z P H , k tó re  jeszcze ,
n ie  p o m y ś la ły  o  św ią tecz  r<] ^ f ACM 
n e j szacie. W ręcz p on uro  
w yg lą d a  np. sk le p  „C E ­
P E L I I ”  p rz y  p l. Ż o łn ie ­
rza. Jest s łabo o ś w ie tlo ­
n y  i  s łabo zaopatrzony , 
zw łaszcza w  d robne  upo-

nadszed ł t ra n s p o rt w ieczo 
su k ien e k . W 

.A D A M IE ”  i D o m u  Odzie 
żo w ym  są m odne k o m p le ­
ty  d la  p an ów  —  k ra w a t i 
chusteczka  z tego samego 
m a te r ia łu . D u ży  je s t w y ­
b ó r  m ę sk ich  kape luszy,

m in k i,  k tó ry c h  gdz ie  ja k
gdzie, a le  w ła ś n ie  tu  n ie 
p o w in n o  za braknąć. N ie ­
k o rz y s tn ie  w y ró ż n ia  się 
ró w n ie ż  s k le p  m uzyczny  i 
sąsiedn i. Do 
d z ie ln ic y  d o s tro iły  się na ­
to m ia s t sk le p y  PSS.

N IC  N O W E G O  
O N E O N A C H

S Z K O D A , że n ie  św iecą 
s ię  w s z y s tk ie  neony. Co 
d z ić je  s ię  z w ie czn ie  c iem  
ną re k la m ą  b a ru  „ E X ­
T R A ” ? Podczas naszego 
sp ace rku  n ie  ja r z y ł się 
neon „M e ry n o s ”  nad  sk łe  
pem  te k s ty ln y m  p rz y  u l. 
W ie lk ie j.  Z e psu ł s ię  fa ta ! 
n y  n ap is  nad  P D T -e m . 
D o w ia d u je m y  się te raz , że

liz n y . W  ty c h  d n ia ch  znaj 
dą się w  sprzedaży im p u ­
tow ane  „c iu s z k i”  d la  pań. 
Na w y b ó r zabaw ek nie

c h a ra k te ru  J 10« *  w  , ro ku .
kac a n i dz iec i, a n i ro d z i­
ce. (aż)

UR ZMS w przededniu 
5-lecła 

działalności

W  Z W IĄ Z K U  z 5-Iec iem  
R ada U R  Z M S  p ra g n ie  
zo rgan izow ać w  Szczecin ie  
sesję n au kow ą  pośw ięco­
ną d z ia ła ln o śc i U n iw e rs y tę  
tó w  R o bo tn iczych  w  P o l­
sce. (w ity

Handlowali
zegarkami

W Ł A D Z O M  Ś L E D C Z Y M  wda 
lo  s ię  z d e m a s k o w a ć  sz a jk ę  
h a n d la r z y  » lo te m , d o la r a m i i  
z e g a r k a m i,  p o c h o d z ą c y m i z  
p r z e m y tu . O g ó ln a  w a r to ś ć  n ie  
le g a ln y c h  t r a n s a k c j i  s ię g a ła  
p r a w ie  m il io n a  z ł. W  a fe rę  z a ­
m ie s z a n y c h  je s t  k i l k u  m a r y ­
n a r z y  P Z M , k tó r z y  p o ś re d n i­
c z y l i  w  ty m  „ z ło t y m ”  in t e ­
re s ie  n a  szk o d ę  S k a rb u  P a ń -  
SiW a.

N a  la w ie  o s k a rż o n y c h  zas ią ­
d z ie  13 o só b . (y )

Okręgowy zjazd
Z w. Inwalidów Wojennych

Wybór nowych władz
W C Z O R A J  W  P re z y d iu m  m g r  in ż . E u g e n iu s z  W y s z y ń s k i.  

M R N  w  S 7 f»7o c tn ie  n h ra r in -  Delegaci d okona li oceny 3-Iet-¡vi k m  w  s z c z e c in ie  o o ra a o -  n ie j d z i a ^ n o ^  dotychczaso­
w a !  O k r ę g o w y  Z ja z d  Z w .  wego zarządu i  d o ko n a li w y - 
I n w a l id ó w  W o je n n y c h  w o j.  boru  now ych w ładz. Prezy- 
szczecińskiego. N a  Z ja z d  a iu ra  o k rę g u  ukon.
p r z y b y l i  m . in . :  p r z e d s ta -  cym  sk ładz ie : prezes —  E u g e  
w ic ie l  K W  P Z P R  —  S ta n i-  n iu s z  W y s z y ń s k i,  następcy — 
s U «  W i lk ,  w ic e p rz e w o d n .  o ł»M lJ ?5S-
P re z y d iu m  W R N  —  W ac- nocześnie fu n k c ję  ska rb n ika , 
ła w  G eige r, w ic e p rz e w o d n . sekre ta rz  — J ó z e f B o b o w s k i.  
P re z y d iu m  M R N  —  Z d z iś -  D okonano rów n ież  w yb o ru  
la w  M itk ie w ic z ,  k ie r o w n ic y
W ydz. S p ra w  W e w n ę trz - n a  Z je ź d z le  K r a jo w y m  Z w . In  
n ycn  P W R N  i  P M R N  W  w a l id ó w  W o je n n y c h  w  k w ie t -  
osobach: E ugeniusza M a j-  ^ P rzy“ *eeo roku w Wal"  
ch rza ka  i  S ta n is ła w a  M u ­
chy. w ice p rze w od n iczący  
Z B O W iD  —  Ja n  S u iczyń - 
s k i.

R e fe ra t s p r a w o z d a w c z y  w y ­
g ło s i ł  p re zes  Z a rz ą d u  O k rę g o ­
w e g o  Z w . i n w .  W o je n n y c h  —

P O W S T A Ł Y  przed  n iesp e łn a  5 la ty  (w  k w ie tn iu  
1964 ro k u  m i ja  5 ro c m ic a ) U n iw e rs y te t R o bo tn iczy  
Z M S  s ta ł się w  n ie z w y k le  k ró tk im  czasie p lacó w ką  
o św ia to w ą  liczącą  się w  naszym  społeczeństw ie . Spe 
c ja liz u ją c  się w  o rg a n iz o w a n iu  ró żn o ro d nych  i  w ie lo  
s tro n n y c h  fo rm  o ś w ia to w y c h , zaspoka ja  on w  znacz­
n ym  s top n iu  w  ty m  zakres ie  p o trze b y  m łodz ieży  i  
d o ros łych .

D O R O B E K  U R  Z M S  je s t 473 osoby z d o b y ły  d yp lo  
w ie lo s tro n n y . T a k  np. sak© m y  te c h n ik ó w , lu b  ś w ia - 
łę  pods taw ow ą  p ro w a d z o - d ectw o  d o jrz a ło ś c i lice u m  
ną przez U R  u k o ń c z y ło  ogó lnokszta łcącego. Ponad 
1650 osób, zaś da lszych  800 osób p rzesz ło  do szkó ł 
770 osób —  poszczególne p ań s tw ow ych  d la  dalszego 
k la sy . D la  d z iec i uczących ko n ty n u o w a n ia  n a u k i. Po 
się m a te k  zo rgan izow ano  nad  530 osób p rzysposobio  
ogn isko  p rzedszko lne , a no  do egzam inów  na w y ż - 
d la  p ra c u ją c y c h  na z m ia - sze uczeln ie , 
n y  —  zm ianow ość w  n a u - „  . . .
czan iu  Z n aczn ym i os iąg n ię c iam i

m oże s ię  poszczycić U R  
Z M S  w  d z iedz in ie  p rzygoto  
w y w a n ia  k w a lif ik o w a n y c h  
ka d r. Ponad 2 000 osób u - 
zyska ło  t y tu ł  k w a lif ik o w a  
nego ro b o tn ik a , w ie le  lu ­
d z i zdobyło  u p ra w n ie n ia  
d źw ig ow ych ; spaw aczy i 
k re ś la rz y . Na ku rsa ch  
b hp  p rzeszkolono ponad 
3,5 tys ią ca  p ra c o w n ik ó w . 
A k tu a ln ie  w  U R  Z M S  u - 
czy się ponad 2 tys iące  
m łod z ie ży  i  osób s ta r ­
szych. W a rto  w iedz ieć , że 
swą d z ia ła lność  U R  ZM S  
o p ie ra  na funduszach  spo 
łecznych  u zy s k iw a n y c h  
bądź od za k ła d ó w  p ra cy , 
bądź ja k o  o p ła ty  od sa­
m ych  u cz e s tn ik ó w  szko le ­
n ia .

s ty tu o w a ło  s ię  w  n a s tę p u ją ­

c y ! . )

Potrzebna pomoc 
społeczeństwa

P O M IM O  w ie lk ie g o  postępu w  m e d ycyn ie , g ru ź ­
lic a  c ią g le  jeszcze je s t  chorobą, k tó ra  o bok  ra k a  s ta ­
n o w i n a jw ię k s z e  n iebezp ieczeństw o  d la  z d ro w ia  i  ży­
c ia  cz ło w ie ka . W  w o je w ó d z tw ie  szczec ińsk im  roczn ie  
w y k ry w a  się ok. d w a  tys iące  ch o rych . Do tego n a le ­
ży dodać d ru g ie  d w a  tys iące  osób, u  k tó ry c h  ch oro ­
ba p rz y b ra ła  ju ż  fo rm ę  ch ro n iczn ą . N a  ogó lną  liczbę 
ch o rych  na g ru ź lic ę  s łużba  z d ro w ia  pos iada  w  szp i­
ta la c h  460 łó żek  d la  do ros łych  i  156 d la  d z iec i oraz 
200 m ie js c  w  s a n a to r iu m  w  Z d u n o w ie . T o  oczyw iśc ie  
n ie  p o k ry w a  zapo trze bo w a n ia  naw 'ct w  po łow ie . 
T rze b a  b ow iem  u w zg lę d n ić , że leczen ie  chorego w y ­
m aga p rzew ażn ie  w ie lu  m ies ięcy  p o b y tu  w  szp ita lu , 
a następn ie  w  sa na to r ium .

P od s taw ow ym  w a ru n k ie m  w a lk i z g ru ź lic ą  są m a­
sowe b ad an ia  re n tg e no w sk ie , k tó ry m  k a ż d y  o by­
w a te l p o w in ie n  poddać się raz w  ro ku . I  t u ta j  w ła ś ­
n ie  szczecińska służba  z d ro w ia  n a p o ty k a  na t ru d ­
ności. Z a k ła d y  p ra c y  n ie  d oce n ia ją  znaczenia  i  w aż­
ności ty c h  badań, n ie rzad ko  u tr u d n ia ją  ic h  p rz e p ro ­
wadzan ie . W y ją tk ie m  są te  in s ty tu c ie , k tó ry c h  p ra ­
c o w n ic y  zo bo w ią za n i są p rz e d k ła d a ć  okresow o  do 
k a r t  p ra c y  w y n ik i badań  le k a rs k ic h . A le  i  sam i pa­
c je n c i n ie  są bez w in y . N ie  zawsze w y k a z u ją  ta k  k o ­
n ieczną  podczas leczen ia  d yscyp lin ę . O to  np. w  sa­
m y m  ty lk o  s a n a to r iu m  w  Z d u n o w ie  roczn ie  w y p i­
su je  się k a rn ie  lu b  na w ła sn ą  prośbę  o ko ło  15 proc. 
ch o rych .

N ie  m a m y  też jeszcze p o trz e b n e j l ic z b y  podsta ­
w o w ych  ko m ó re k  w a lk i  z g ru ź licą . P orad n ie  p rze ­
c iw g ru ź lic z e  n ie  zawsze d y s p o n u ją  o d p o w ie d n im i 
pom ieszczen iam i. Za  p rz y k ła d  s łużyć może Pogodno. 
P o rad n ia  p rze c iw g ru ź licza  d la  m ieszka ńcó w  ca łe j 
d z ie ln ic y  m ieśc i s ię  w  je d n y m  m a ły m  poko iku  
w  P rz y c h o d n i p rz y  u l. A b ra m o w sk ie g o . Je dyn ym  
o śro dk ie m  z p ra w d z iw e g o  zd a rzen ia  je s t now o  w y ­
b udow ana  W o je w ó dzka  P o ra d n ia  p rz y  u l.  Janosika .

D użo  je s t jeszcze b ra k ó w , k ió ry c h  uzup e łn ien ie  
może d op ie ro  s tw o rz y ć  w ła ś c iw e  w a ru n k i do w a lk i 
z g ru ź licą . N iezbędna je s t pom oc ca łego społeczeń­
s tw a . Jego m o b iliz a c ję  s ta w ia  sobie za ce ł Społecz­
n y  K o m ite t  do  W a lk i z G ru ź lic ą , k tó r y  od nowego 
ro k u  rozpoczyna  w  S zczecin ie  s w o ją  d z ia ła lność , (lis)

C 3 >
N O W O C ZE S N E
O Ś W IE T L E N IE

Smacznego!

TRAGICZNY
STRZAŁ

D O  S Ą D U  W o je w ó d z k ie g o  w  
S z c z e c in ie  w p ły n ą ł  a k t  o s k a r ­
ż e n ia  p r z e c iw k o  C ze s ła w ie  N O  
W  A K ,  l a t  35 i  K a z im ie rz o w i 
N O W A K O W S K IE M U , 26-’« Lwie­
m u  k ie r o w c y ,  z a t ru d n io n e m u  
w  P G R  G r z y b n o  w  p o w ie c ie  
g r y f iń s k im .  O b o je  o s k a rż e n i 
są o n ie u m y ś ln e  z a b ó js tw o  
ż o n y  k ie r o w c y  — M a r i i  N o w a  
k o w s k ie j.

K a z im ie rz  N o w a k o w s k i  od ­
p o w ia d a ć  b ę d z ie  d o d a tk o w o  
za n ie le g a ln e  p o s ia d a n ie  b r o ­
n i p a ln e j ,  k tó r ą  r z e k o m o  z n a ­
la z ł i  u k r y w a ł  w  łó ż k u  po d  
m a te ra c e m . C ze s ła w a  N o w a k  
p r z y b y ła  d o  N o w a k o w s k ic h  
w  o d w ie d z in y .  W ła ś n ie  w te ­
d y  N o w a k o w s c y  m ie l i  s ię  
p r z e p ro w a d z ić  d o  n o w e g o  m ie  
s z k a n ia .

N o w a k  c h ę tn ie  p o m a g a ła  k o  
le ż a n c e . P o d cza s  r o z b ie ra n ia  
łó ż k a  zn a ła  z ła  b r o ń  po d  m a ­
te ra c e m  i  n ie  w ie d z ą c , że 
je s t n a b ita ,  za c z ę ia  n ią  m a ­
n ip u lo w a ć .  W  c h w i l i ,  g d y  
b ro ń  b y ia  s k ie ro w a n a  na  N o ­
w a k o w s k ą , n a s tą p i ł  w y s t r z a ł.  
P o c is k  u g o d z in  ją  w  g ło w ę  
p o w o d u ją c  n a ty c h m ia s to w y  
zg o n . S p ra w c y  n ie u m y ś ln e j 
ś m ie r c i  s ta n ą  w  n a jb l iż s z y c h  
ty g o d n ia c h  p rz e d  s ą d e m . (y )

WKklem
W  K L U B IE  „13  M u z ”  o d b ę ­

d z ie  s ię  d z iś  p r e m ie ra  JW luW  
S ła w o m ir a  M R O Ż K A  p ł*  
„ Ś m ie r ć  P o ru c z n ik a ”  w  w y k o ­
n a n iu  a k t o r ó w  T e a lró w  D ra ­
m a ty c z n y c h .  P o c z ą te k  o  g o d z , 
2«;

„P S Y C H O L O G IA  z a c h o w a n iu , 
s ię  w  t r u d n y c h  s y tu a c ja c h ”  — 
to  t y t u ł  o d c z y tu , k t ó r y  w y g ło - . 
s i d r  K a z im ie rz  O S U C H O W ­
S K I  z K a te d r y  P s y c h o lo g i i  K i t  
n ic z n e j U n iw e r s y te tu  im .  A . .  
M ic k ie w ic z a  w  P o z n a n iu  — d z iś  
w  p o n ie d z ia łe k ,  o  go dz . 10.84 
w  K lu b ie  M P iK  „ R u c h ” .

J U T R O , w e  w to r e k ,  o g o d r .  
18 w  K lu b ie  P r a c o w n ik ó w  N a i f  
k i  i E k o n o m is tó w  o d b ę d z ie  s ię  
z e b ra n ie  n a u k o w e  S e k c j i  F i ­
n a n s ó w  i  R a c h u n k o w o ś c i PT .E , 
na k tó r y m  d r  L .  S W A T I.E R  
m ó w ić  b ę d z ie  na  te m a t „ O c e ­
n y  a k tu a ln e g o  s y s te m u  u tn o g  
ty z a c j i ” .

Zostań
członkiem PSS

T E O R E T Y C Y  1 p r a k t y c y  rea  
k la m y  z g o d n i są co  d o  te g o , 
że n a jw ię k s z y m  s p rz y m ie rz ę «  
ce m  h a n d lu  je s t  d z ie c k o . 
N ik t  t a k  j a k  o n o  n ie  w p ły ­
n ie  na  d e c y z ję  o  k u p n ie ,  n iD  
n a m ó w i na  w y d a te k .  T ę  s i łę  
p r z e k o n y w a n ia  p o s ta n o w iła  
w y k o r z y s ta ć  s z c z e c iń s k a  P o w  
s ze ch n a  S p ó łd z ie ln ia  S p o ż y w ­
c ó w  o g ła s z a ją c  w  s z k o ła c h ' 
k o n k u r s  „ z w ię k s z a m y  l ic z b ę  
c z ło n k ó w  n a s z e j s p ó łd z ie ln i” .

U c z e s tn ik a m i k o n k u r s u  m o J 
gą b y ć  s p ó łd z ie ln ie  u c z n io w i 
s k ie ,  k tó r y c h  w  S z c z e c in ie  
je s t  50, o p ie k u n o w ie  tyc ł»  
s p ó łd z ie ln i i  k ie r o w n ic y  oakóf,- 
W a ru n ik ie m  u d z ia łu  je s t  z jed-" 
na n ie  p rz e z  u e n n ió w  — w ś ró d  
ro d z ic ó w  i  z n a jo m y c h  —  
c z ło n k ó w  PS S.

N a  n a g r o d y  p rz e z n a c z a  s ię  
11 ty s ię c y  z ł.  B ę d ą  on e  p o d z ie  
lo n e  p o m ię d z y  te  s p ó łd z ie ln i«  
u c z n io w s k ie , k tó r e  z w e r b u ją  
n a jw ię c e j  c z ło n k ó w , (p ie n ią ­
dze m o g ą  b y ć  p rz e z n a c z o n a  
na  z a k u p  p o t r z e b n y c h  s z k o l«  
p rz e d m io tó w ) .  P r z e w id z ia n e  są 
r ó w n ie ż  n a g r o d y  d la  o p ie k u ­
n ó w  S U  i  d y r e k to r ó w  s z k ó l,

D o ty c h c z a s  u d z ia ł w  k o n - i 
k u r s ie  z g ło s i ły  23 s p ó łd z ie ln ie .  
D e k la ra c je  w y d a je  D z ia ł S p o ­
łe c z n o  -  S a -m o rzą d o w y  P S » ; 
a l .  J e d n o ś c i N a r o d o w e j 3?» 
te ł.  378-11.

W a r to  c h y b a  d o d a ć , że  człon* 
k o w ie  P S S  m a ją  w ie le  „ p r z y ­
w i le jó w ”  m . in .  20 .p ro c . z n i *  
k ę  o p ła t  p r z y  k o r z y s ta n iu  
z u s łu g  o ś ro d k ó w  „ P r a k t y c z ­
n a  P a n i” , w y p o ż y c z a ln i sprzęw  
tó w  go sp . d o m o w e g o , a ta k ż a  
p a r ty c y p u ją  w  p o d z ia le  zys* 
k ó w  (p r o p o r c jo n a ln ie  d o  u d z ia  
łó w ) .  (aż )

Po trzy lata
więzienia

za udział 
w bójce

S P R A W A  b y ła  p r o s u .  W  
je d n y m  r, m ie s z k a ń  w  T r z e ­
b ie ż y  s ie d z ia ło  s o b ie  I r z ę c h  
s z w a g ró w  i  z r a c j i  c z y ic h ś  ta m  
im ie n in  tę g o  p o p i ja ło .  W e d ­
łu g  ic h  t łu m a c z e ń , k to ś  w y ­
b i ł  im  o k n o , w  z w ią z k u  «  
c z y m  w y b ie g l i  o n i z ie i.rs r .k a  
n ia  i  p rz e p ę d z i l i  in t r u z ó w .

S ą d  je d n a k  n ie  d a ł  w ia ś  
r y  t łu m a c z e n io m , u s ta la ją c  i n ­
n y  p rz e b ie g  w y p a d k ó w . 
S z w a g ro w ie  po  w y jś c iu  z m ie ­
s z k a n ia  be z  p o w o d u  r z u c i l i  
s ię  na  p rz e c h o d z ą c y c h  u l ic ą  
p r a c o w n ik ó w  P P K C iP  i  p r z y  
u ż y c iu  tw a r d y c h  p rz e d m io ­
tó w  d o tk l iw ie  ic h  p o b i l i .  J e d ­
n e m u  z  p o s z k o d o w a n y c h  w y ­
p ły n ę ło  o k o . U z n a ją c  L u «  
c ja n a  S O R O K O , M a r ia n a  Ł O -  
S Z A K IF W IC Z A  i F ra n c is z k a  
G R A B O W S K IE G O  w in n y m i  
w s z c z ę c ia  b ó jk i  i  c ię ż k ie g o  
u s z k o d z e n ia  c ia ła ,  sąd w y m ię  
r z y ł  im  k a r ę  po  3 la la  w ię ź  e- 
n ia  i  p o le c i ł  a re s z to w a ć  n a  s a l i  
s ą d o w e j,  (m b )


